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WinieJ»sse dirogie w^danie^ różniące się od pierwszego 
ledwie lulkomar zmianami i dodatkami^ pu^szczam w świat 
w prze'koiia:niu , sśe jeszcze uźjtek pfzjnieść może. Je* 
szcze nikt niewjstąpi) z dziełem 9 którebjr -godnie od- 
powiadało teraźmejszemu pojmowaniu ^ego przedmiotu. 
Ale pracownicy juij się s^nacfapdzą; wieści biegają 9 ie 
JHihałewicz we Lwowie, ''Szulo w Kijowie, Osiński 
w Wilnie a WiśzNnswsĘi w Krakowie, łamiąc wszelkie 
przeszkody, zajmują się gorliwie kreśleniem dziejów li- , 
teraturj polskiej. Ohy tyEto z pokazaniem świata owo- \ 
có w swej pracy tak długo się nieociągaU! 

Juz przy pierwszćni wyclaniu powiedziałem, ie mia- 
ł^oi ^ na celu jedynie przyniesienie' ulgi nauczycielom 
i uczniom w uszykowamó pisarzy i zebranjiu wiadomoici 
o icl|! życiu i pismach. Więcej uiemogłism zrobię. Wydaó 
sąd o kaźjdym pisarzu i kaźdem dziele nięjęst pracą je- 
. dnegó człowieka, boby trzeba by<5 wszystko umieją^^m. 
Aby napisać powszechną historyę literatury polskiej trze- 
baby mieć gotowe pod ręką przybory nie tylkd^ co do au- 
torów i kjsiąźek, lale także łustOiyę każdej umiejętaości 
i kunsztu, tudzież o każdym^szczegplnym pisarzu sąd 
przygotowany, na którymby się oprzeć byia można.- 
Mytego wszystkiego jeszcze nięmamy, ^nawet wiadó- 
; mości o dziełach trzeba ^dopiero po setnych innych ^ 
.książkach szukać,^ żeby lyc pewiiym co kto pisał. Nad-- 
te nieodzowne jest przynajmniej przejrzenie jeżeli już nie ^ 
przec^tanie tych dzieł, o którycl^^stoiyk ma wyroko- 
wać. A zkądże ic> dostad? Dligdzie prawie niezna- 
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dtcitą $&ę w jeinim nii^Ji^ pnseto^ trzeba koniecznie 
wpraódj ws2j|rtt4e księgożbioiy wick;9ze i mniejsze 
po różnych mięjfiicacli rosnsucone odwiedzić^ przyczem 
i bez vmyeh zasobów i pompcnrflknożna się ob^ść. 

Niemogąc zaś fymo|ipli^H;iom zaradzić^ zabra- 
łem Ac dp robPiy bez edpewiędpicli przygotowań^ i 
uskuteczniłem ją jprzj pomocy t^lko kiiku bio- i biblio* 
graficznycłijEl^ódeł^ wszystkim znanycbV Teraz dopiero 
i^^szukuję dzieła i biorę mę do ich czytania ^moie się, 
poszczciici 1 zdołam odnieisć ztąd jaką^orzy^Sć, z^ czego 
w. czasie ^Aą6 ^rawy niezaniedbam. Jednak najpię- 
kniejby było, gdyby uczeni ziomkowie , obok zapowie^ 
dzianćj bibliografii prz^zZAWĄBZiUEao^.w/EJąwszy się do 
obrobienia historyi każdej umiejętnoiici , nauki i każdego 
kwfi^ztn wszczególnośd, wydaliie materyały niezbęd- 
ne dla prsiyszłege ixPczywistego histoiyka polskiej I|fe- 
ratuiy^pówffiechiiej jak najprędzej; dopóki to nienastąpi,, 
niebędzie i dziejów piśmiennictwa* Podpal praty w^ tym 
względzie ńąjpoźądańszy* . ^ 

NajLoniec jsw^^acam UMrągę, że w tej książeczce za- 
mierzyłem głównie wystawić stan i postęp polskiego 
piiimiennictwą jedynie w ojczystym ję»yku. O ogóte li- 
teratoy w Polsce nigdy niepomyślałem; do tego barki 
moje za słabe. — jS jidzielanych mi uwag i spostrzeżeń 
nieo^ess^kąoi uczyć się! ; ,, ^ 

KrioJiów 18 maja i838 r. 
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Yr»TĘ9 5. 1-4. . I^iat ^ 8. , ■ 

Okues 1. Od 700^^1000. 

Znamię ogólne §. 6. Język §. 7. i^omniki pUialeiuic |. 8. (Ra- 
■f. Kirjło i,Stiachotą)r 

OiREs II. Od 1000-1347. 

Znamię ogólne « mjk, saldady nankowe i o^wiaU §• 9 — li; fo- 
dział 5, la. 

1. Poeiya §.15., ^ 

, if. P<MSjfaVwia«oitfa §. 1.4. Siady saginidii^j '§, IS^r. (Tven na 
śmierć Bolesława w.'; pletfń o Krzywou«typi ; o gn^s|lo^ci 
ntemieckjeco a męstwie pohjiiego wodza; witająca Kazimie- 
rza I ; o Ludgardzie ;' o Albercie wójcie ; WypraWa %ora 
na Potowców). Pie^i ludu $. 16. Teatr §. 17. _ 
B. Poetya religijna $• 18. Pomnąki i wzmianki o pie^niaeli i 
'pieśniarzach^ $. 19. (ttógarodzica dziewica; J. O^alkklki, 
'Pietfni^^ biczowników, Jan opat wito w^i). 
a. Proza 8. fiO. ' . ^ 

Pomniki i. lek AfkĄj J|. 21. (Fojedynciie wyrazy, Ewanielie, 
. Agenda kotfcjlelna). 

Okres 111. Od 1347— 1522. 
Znamię ogólne, języka zakłady nankowie i oświata S. S8— 24; po-^ 
dział g. 28. > . . 

I; Poezya §. M. ' . . / 

Pomniki poezyi i je] ^ady $. S^, <dtan. Ciołek, Kancyo- 
nał Przeworazesykay Gatka,. Itopisels przepisy waczaj. Te* 
^ atr §• 98* 
5I« Proza §. S9, ; 

Pomniki §. 80. (Psałterz Małgorzaty, Hslązeczka Ł Jadwi^ 
gi, psalmy. Biblie, Aęendy, Janczar Polak, Swiętodaw 
z l^ocieszyna, Maciej z Rozana, Bezimienny dnmacz 
^ atatntn wielickiego). KrasomoWalwo §. 31. (Paweł z Za- 
torar Wladyal^ Jagielończyk, Rozmowa .z Buwytaml 
teologów krakowakick). 

Z. G;rammatyka 9. 59. (Jakób % Zór^wicy). 

Okres IV. Od 1522—1621. 

2Snamie ogólne; język, zaUady naukowe i oitwiata $.3$— 33; po^ 
dział $. 36.' 
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1. Foezya §. 57. - ' » ^ 

A.i FoezjfA c;p/esiui §. 38« (Piotr Koclianowtm, lędrzej Koc&a- 

nowslsi), . ' ^ / 

B. Poe%ya lirycznm §. 39. (Walenty. Wróbel , J. Kocbanowski, 
IttUskowski , Sęp Szarzyńśki, Woliński, J. Rybiński, M. 
Rybiński, Grochowski, ]>aDied|||g. Jakubowski, Kołakowski, 
Pudłowski, J. Z. Zbylitowski ^^^itkowski , Szymonowics 
Beadoński). ' 

c, Poezyn, dydaktyczna %, 40. ( Rej , T. Bielawski , Hoęf y- 

. ;dlowski, P, Zbylitowski, ]Uonowicz)« 
l>. Póezya dramatyczna §. 4i. (J» Kockantfwąki, Góraieki, Stan. 
Gosławski, Jagodyi^ski). 
S.iProza §.,4». ^ . ^ 

A. i*^za dziejowa %, 45. (Życiorysy, podróż i jeografa §. 44* 
Bftlt. Opeć« 'Ozecieski^ Wargocki,, Sobies|ii, Łęczycki, 
Zaremba), l^ła^ciwi duejopisarz^ §. 46, (Ćhwąlszcwski, 
lU. Bielski, J. Bielaki,^ l^órnickiy Stryjkowski, Błaźowski; 
Bazylik, Skarga, Paprocki). 

B. Pro^ dydaktyczna^, 46. Filozofia §. 47. (Rej» koszutski, 
Petryoy). Prawniey §. 48. (Herburt, Białecki, Groicki, Ja- 
nuszowski, Smiglecki). Kaoki przyrodzone §. 49. (Spi- 
czyński^ Marcina z Urzędowa , Falimierz, Syren ski). Gospo- 
darstwo §..50. (Trzecieski, Struinieński , Doro hostaj ski, 

' Babrawski). Kauka lekarska §. 51. (Piotr z Kobylina, Ję- 
drzej Glaber z Kobylina, Walenty z Łhbliną , Oezko, 
UoAiastowski). Matematyka i astronoteia §. ,5Ś. ' (Hlos, \ 
Grzebski, XatO!{, Ro^ciszcwsk^ , S. Zebrowski , Bernart 
z Krakowa). Wojskowos'ć §. 55. ^Strabicz, Paprocki, Sar? 
nicki, Cielecki). / . x i ^ 

G. JProza .krasomówcza §. 54. Blowcy §. 55. (Górnicki, ]Orze> 
cbowski, Goślicki). Kaznodziejejj. 56. <( Maciejowski, Bia- 
*, łobrzeski, Grzegorz z ZatiiowcaC Wujek, Skarga, Birkowski). 
5. Grammatycyy i słoWni karze §.57. (S. i^aborowski, Se- 
klttcyan, Stojeński,' Ślączyński , Kwiatkowski, Januszowski). 

y Okres V. Od 1621-1750 (73). 

Znanue ogólne,' język, zakłady naukowe i d^wiata^* 58—60$ po- 
dział §. 61. ^ 
I. Poezya §. G2. r ^ 

A. Poczya cpieina §. 65. (Otwinowskl^ J. Zebrowski, Ustrzyc- 

ki , JBardziński , Cbro^cińslii). 
a, Poczya liryczna §. 64. (Kochowski, Bruzbacka)» . . . 

c^' Poezya dydaktyczna §. 6o. (ZimOrowlcz, Kry sz. Opaliński, 

Moroiski, S. Twardowski, Słonkowicz, P^^ipierzyc}, 
D. Poezyd dramatyczna §. 66. (Jędrzej Morsztyn, Stan.^ Mor- 
sztyn, Radziwiłową, Rzewuski). 
2; Proza §,67. ^ 

A. Prwa dziejowa §^66. Powie- i ronant §. 69. (ITić*. Mor^ 
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sityn, Trttypwtycki, BesiinieiiBi; \^^otobk|). Knjopiiarz- 

J. 70. (\Vl, Łubieński). Wła^wi a^iejopisarze §. ti, 

Chwałkowski, Po8zal|owski, BeztmfehDy). Kodopisorz §. 72. 

(Biiesiecki). ^ ' . . ^ , 

B« iVo2ii dydakiuezna, , Filozofia {. 78. (J, M. Fredro, JTablo- 

nowski, Bruzbacki). Bibliograf §• 74. (J. JT. Załuaki). 
c. Proza krasom&weza §. 7łS. ^ Mówcy §• 76. (J. IWI. Fredra, 

J. C. Zaluftki). Ki^dnodzieje §.77. (J. Węgierski » J. C. 

Załuski). ^ , 

5. braianijałTcy i ilowaikarz^ §• 76^ (KnaJ^ski, ]IIeiiii&- 
ski, Bobracki> Troc)^ , 

0kre3VI. Od 1750(73)— 1800, / 

Znamię ogólne , język , zakłady naukowe I oświata 3. 79—81 ; po- 
dztał §r 88. 
I. Poezya §.85. 

A. Poeiya eniezna |. 84» (Kratickiy Przybylski, Szymanowski). 

B. Poezyia hńjictna §. 88. (Karpiński, Koiaźnin). ^ 
c»^Poezya dydakłyesna §. 80^ (Naruszewiciz , Trembeeki), 

n. Poex»fa drammłyezna ^* 87. (Bohomdlec , J. Bielawski, Za- 
:, błoęki, Bogusławski). 

fi. Prosa §. 88/ / ^ ' 

A. M^-oza dMejowa §.«89. Powlć^ć i romans §. 90. (Krasickie 
Krajewski, Jezierski, Bezimienny).. Życiorysy §. 91. (Krajew- 
ski ,; BohomoleC , ^ I^arnszewicz , Hognowicki , Bezimienny). 
Podróże i krajopisy §. 9fi. (Wyrwicz; J. Potocki ; Brono- 
Jewski). Bziejopisarze §. 95. (Łojko, Naruszewicz , CzacA 
ki, Albertrandy). Tłumaczenia 1 naśladowania : (Ant. Wi* 

• Gniewski, Bakster, Bezimienny, Szybiński,.^Kaj. Skrzetnski, 
Łinowski , Józ. Jakubowski, Jodłowski, Gałecki). 

B. Prota dydaktyczna §. 94. Filozofia §, 9&. (IHarbutt,. Cyail- 
kiewicz. Bezimienny, Znosko, Zacbaryaszewicz)* Prawo i ^ 

^ ekonomia polit. §. 96. , (Strojnowski, Kołłontaj, Win. Skrze^ 
tnski, Teo. Ostrowski). Historya natur.. Fizyka I matema- 
tyka §. 97.' (Ładowskv, Kluk, J. Osiński, Ganroński). ^ 

c. Ptoza kfi^somoweza §.98. Blowcy §. 99, (Przybylski, Pi«* 
ramowiez, Stan, Potocki , Kolłontaj). x JlaKnodzieje §. iQO* 
^Witoazyński , Karpowicz)* # 

S. Grammatycy i słowni karze §. 101. (Bobomolec, Kle- 
czewski « Budziński , Nowaczyński , Krumbholz , Moneta, 
Kopczyński). 

- OKREsVir. 0(11800-1838/ 

Znamię ogólne, język, zakłady nankowe i oświata §^. 102—101; po- ^ 

dział §. 105. 
i. Poezya §. 1O6. 

^. Plaśladowcy^firanciiskiego Ualycyzmn §.107. > 
. Pomniki §. 105. 
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A. PUfesyaepiesnd; (tiinochowsltl, Tomastewsl^i, T. 2;|lKirow«lst). 

B. M^zya liryeina;^ (Tilemcey^lez f L* Oniński^ Tymowiki, Mih 
, rawgki. ^ . ' . 

c. P^etya dydakiyesi*a j (Koźmian, Górecki, Jacho;itics, Węzjk). 

9. JPpezifa draśnatyczna i (Dm u szew «ki , Żółkowski , V, OsUiski, 
Kamiński, Wężyk, Feliński, Kropiński). 

II. Poeci nowocześni §. 109. ". ^ -^ 

A« l^ect stawnifiąey przejitie §. 110. G^niejsi §. lU. (Woro- 
nicz , Brodziński , Ksmińsiit , Korzeniowski, Al. Fredro). 

B, NaHmdowey pąezyi zayrmmetkSj §• |12. (Odyniec , Ckodźko, 
Korsak, J. Borkowski, Wft^ickt, BInsśalski, Łapsłńtki, 
BI. Gosławski, Gaszyński, GarCzyński, MinasoWicz). 

c. Pęęzya ezmio polskA §.115—11^. (Mićkiewicat , MalcieskS, 
Zaleski, Goszczyński, X Słowacki, JHagnussewską , Padiira» 
Bielowski^ Sićmieński, Al. Borkowski, Al. Grozn). 
fi^ Proza §.116. 

A. Pmuiedó i rotkttiiś §• 117. Pisarze i dzieła '§. 118. (Księźtui 
Wirteinbers)sa , Ifiemcewicz, Krońiński, Bernatowicz, Skar- 
bek, Gaszyński, Wężyk, Massalski, firaszewsM» Hoffma- 
nowa, Tarsza)". » .« 

B. iVosa duejowa §. 119. Życiorysy §. l!iO. (Ossoliński, 8iar- 
•ezyński, Alo. Osiński). Podróże i krajopisy §• Ifil. (Stan. 

Borkowski, Sapieha^ Szyma, Baczyński, Świecki). W)a« 
leciwe dzieje ^. 12^^. / (Lelewel, Sękowski, Sorowicck!, Cho- 
dakowislfi, WojcickL . . 

. c. P^aza dydakiyma §. 125. Filozofia §^ 124. (Jan Sniadee^ 
ki, Szaniawski, Jankowski, Kretner, Golucbowski, Wi- 
, azniewski, .Rzesiński)^ Estetyka §. 125. (Eu. Słowacki, 
tfocknacki. Bezimienny, ^icn. Grakowski)* Prawo i eko« 
nomia polityczna §. 126.. (J.'W. Bandtkie, Bakcwiecki, 
BaiAłowicz, F. Słotwiński , Hitbe ,. ]9|aciejowski , Skarbek), 
l^anki przyrodzone §. 127. (Jęd. Sniadecki, Staszyc, Jnń- 
dzill , A. W^aga, Jarocki, Brzewilaski,' Oczapowski, Pnsch). 
N nauki mateatfatyczne §. |28. (Jan Sniadecki, Sierakowski, 
Podczaszyński^ Meciszewski ,^ Sławiński, Gzec1i» Hreczyna, 
Sopalski, Garbiński^ Frączkiewiez). Bibliografia §. 129. 
(Bentkowski, J. S. Bandtkie^ Lelewela Sobolewski, S(^- 
tykowicz , Jnszyński). '. ' 

D. Proza krasomówcza §. 130. (Brodziński, Prazniowski, Sza- 
niawski, Godlewski, Przeczy tański , Siarcayński, Ł« Osiń- 
ski, Woronicz). 
,f5« Grammatycy i slownikar^ó g*15l. (Mroziński, Afncz^' 
kowski, Cinde, Feliński,' Szopowicz, Jakubowicz, Mron- 
gowius. Bobrowski, ]Blsner, Brodziński, ^lUóliko^ski, Ka- 

, miński)* / i , 

i, I . 'i 
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§• 1. PiŚMiEmfJCTWO^ zwykle lileratarą swane, jeU 
obrazem stanu oświaly w narodzie, i objawia się w pło« 
dach pismięoDvch. 

|. 2, ZNAMIONA GŁÓWNE POLSK i EGO NABODU^Sla-^ 

nowiące jego charakter, są te same, które oiegdyś całą rze- 
szę^ sławiaaską odznaczały. Nawet starodawnych pogań- 
skich zwyczajów,* obyczajów i uroczystości nie odrzucone 
wprost pa przyjęciu Chrystusa nauki, ale je lylko na chrze* 
iciaóskie przemieniono, zastosowano do nich, lub z niemi 
|iomieszano. -^ Drugie mają swój zaród w iyciu. społecznem, 
które się rozwija z praw i urządzeń. — Inne nakoniec stwa» 
rzala jużto dświiRa, już stosunki z sąsiadami i spirzymie- 
rzencami. Z tych ostatnich wy rodziła się wielka wada: 
pochop do cudzoziemcżyzny i Ignienie do niej, szczególniój 
tych osób , których zakres wiedzy przechodzi osnowa wie- 
dzy pospolitej, 

'[ §. 3. Polskie p/ŚMiEsyicTwo, jako wypływ lój 
miedzy, toż samo nosi na sobie .znamię; ciągle było naśla* 
downiczem , ciągle szukało dla siebie wzorów u Rzymian 
i Francuzów; przed niedawiićmi czasy ''chciało się pobratać 
z angielskiem , niemieckiem i wschodnićm; ale w końcu ^e* 
niusz krajowy przemógł, i obecnie zmierza do samorodności, 
z czego ma rozwikłaj się piimienniclwo właściwie polskie- 
rodzime^ narodowe. 
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g. 4. Język TOZSKi^ jako sławiań$Ei dyalekt, p6- 
»iad«i przymioly i innym. slawiąóskioi właściwe; do cze* 
skipj^o najwięcej zbliżony, jednak do śpiewności, łączy mę- 
skoąć, na kłóiej zbyWa czeskiemu. Wiele cierpiał i^cierpi 
przez języki cudzoziemskie . do których lgną uczeni i bo- 
gaci, a szczególniej modą powodowne kobiety. 

§. 5. PoDZ/Jig naszego piśmiennictwa w polskim języku, 
ze względu zewnętrznego postępu, na -siedm okresów* 

\% Od początku polskiego narodu aż do ustalenia się sto-' 
. sunków z Rzymem przez zaprowadzenie biskupstw; 
czyli od roku 700 do r. 1000. 

IK Od zaprowadzenia J)iski]p5t.w aż' do założenia akade- 
mii w ^Krakowie ; czyli od r. 1000 do r. 1347, 

III. Od założenia akademii krakowskićj aż do pierwszego 
wytłoczenia polskićj książki; czyli od r. 1347 do r. 
1522. 

IV. 01 ipylłoczenia pićrwszći książki polskiej aż do kłó* 
tni aka*demii krakowskiej z Jezuitami o założenie 
przez nich w Kijakowie szkoły; czyli od i% 1522 do 
r. 1621. 

V. Od kłótni akademii krakowskiej z Jezuitami o założe- 
nie przez nieb w Krakowie szkoły aż do upadku scho- 
lastycyzmn i Jezuitów; czyli od roku 1621 do 1'oka 
1750(1773). 

VI. Od wzniesienia się lepszego ^smaku aż do Kawi^zania 
się byłego Towarzystwa Przyjaciół. Nauk w Warsza* 
wic; czyft od r. 1750 (1773) do r. 1800. 

VU. Od powstania Towarzystwa Przyjaciół Nauk «idotąd> 
^zyU od r. 1800 do r. 18^8. * 
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OĄ jf§0gęHm poUkugo narodu mz do uUalenia Hę sionaMw t Bmm^m 
pnei taprowadsemie biskupstw i etyli od r. 700 do r. iOOO* 



^. 6. Znxmtż ocÓLNE' tjego OKRESU. Co lono 
sławiańskie narody poshidały, to i Polacy mieć musieli. 
siaaie oświaty osysto slawiadskićf jeszcze Die wiele wić* 
my pewnego, ale są ślady, że używano pisma runiezDego* 
Ogłada emepejska , w owym czasie nigdzie nie istniejąca, 
i Slawiauom nie byia znana./ Przyjęcie cbrześciańslwa 
niszczyło całą przeszłość rodową, a wprowadzało ducbdi 
^wićżo z tej naaki rodzącego się^ . 

. Ś- 7. Język. Chociaż rozmaite okolice, przez Siawiaą 
zasiedlone, pąwne różnice w swej ipowie mieć mogły^ je- 
• dnak psobne dyalekty jeszcze nie iśluęły, ztąd wnos:cby 
można, że w tym okresie polskiega dyalektu jeszcze nie 
było, ale żeśmy lej saiąćj mowy używalf, co i inne sta* 
wiańskie narody. 

§. 8. Pomniki piŚMissys. Wspólność w mowift 
i piśmie rozciąga się i do pomników. Siawiaóskiego pisma 
runicznego bardzo szczupłe posiadamy zabytki; do tych li- 
czymy napisy na hełmach, IcŁóre 1812 r. w Sljrryi pod 
Pelau znaleziono, wyczytane przek Jędr^* Kucharskie* 
go, tudzież napisy na kamieunyci^ posągach wi Bamberga 
przez Jana Kollara 1835 r. odkryte i wyczytane. — Do 
pomników zaś piśmiennych, z czasów już cbrześcianskicb, 
należy przekład f#>jna Swi^ego przez Krryła i Slra- 
choŁę (Melodynsza) , którzy pierwsi w drngićj połowie IX 
wieku Bqlgarom iMorawcom naukę chrzuściańską ze Wscho* 
du przynieśli i ogłosili. — (Ten sam Kir^yło ułożył abeca- 
dło ^ naśladując greckie, nazwane od jego imienia kiry fi* 
cą, a którego dotąd Slawianie, do wschodniego kościoła 
należący i unici, w nabożeństwie używają). — - Lecz ifie 
tylko ten pierwotny przekład zaginął, ale i inne ksłążki 
kościelne, nieco później % greckiego na język sławiański 
ttumAczone^ niesą dotąd w swej pierwotnć^ postaci poznane. 
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<M Ml»i«Mt«i hiihupstw ai do poiifsUinia mfsademU w BnAowiet 
atfU od r: iOOO do r. i347. 



§. 9. Zkamijb OGÓtyjB *tegq o^rbsv.. Przdjścic do 
kościoła zachodoief^o (rzymskiego), wsparte ■ zaraz jokoło r« 
1000 wprowadzeniem katólickiaj hierarchii , sprowadziła 
do krają łacińską liturgię i cadzoziemskie kapłaństwo, zna- 
jące j.edyBie język łaciński; ztąd widoczne zaniedbanie ino* , 
wy ojczystej a uczenie się łaciny, której znajomość udo- . 
wodnili krajowi latopisarze: Mateusz herbu Cholewa, 
Wincenty syn Kadłubka, Baszko,^ i ipni. • — Łaciny 
nie tylko ^duchowieństwo używało, ale i władza prawodaw-*' 
eza^ wszystkie przywileje z tego czasu są pisane po łacinje- 

§..10. JązYK. Sąsiedztwo i stosunki polskiego narodu 
t Europą zachodnią, ciągłej bez pomocy sąsiadów, wo«* 
jownicze zapasy z rożnem i narodami,^ i urządzenia kra- 

J*u na wzór innych europejskich, odslrychoęly go od reszta 
Iławian^ j zbliżyły do pi^3¥iastku cywilizacyi europejskićj. 
To odstrychnienie społeczeńskie wpłynęło i na język; od* 
ląd te^^mowa zaczęła przybierać inną postać: swojską,' na- 
sodową/ polską. 

%. 11. Zakłady navkowe i oświata. Już Bole- 
sław w. (r. 1007) sprowadził Benedyktynów jedynie dlai * 
tego^ aby nauki w.kraju zaszczepić. Następnie całe du- 
ehowieństwo miało na siebie włożony obowiązek pielęgno- 
wania onych i rozki*zewiania; każda parafia winna byfa 
mieć przy kościele uczelnię, a przy katedrach i opactwach 
mieszczono W}rższe zakłady naukowe; n. p. przy kościele 

J. Maryi w Krakowie uczono filozofii aż do założenia aka* 
emii w tóm mieście; między innemi urządzeniami i to było,* 
aby w uczelniach pisarzy łacińskich tłumaczyć na język 
polski, i żeby uczyć krajowych dziejów. Nakońiec dla 
wydoskonelenia się jeżdżono *(lo zagranicznych akademij, 
mianowicie do włoskich, — W porównaniu z innemi naroda- 
mi oś wieconćmi, staliśmy jeżeli nie wyżej, to w równi; 
prócz innych dowodów, które opuszczamy, przytaczamy te 
dwa: że Oktawiana Wolcnera budownika. z Krakowa 
-powołano przed r. 1144 do wystawienia w Wiedniu ko- 
Icioła S. S. (d^iś L Szczepana), i ie Ciołek (Yitellion) tak- 
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te Krakowiaiiiiii, i^^Jąey w dnigićj połowie «Xtn wiekut 
zyskał. sławę europejską jako wskrzesiciel optyki. 

§. 1%. Podział* Ńajwłaściwszyjestnapoezyęiprozę, 

^ I. P O E z ¥ A. 

|. 13..' Żeśmy mieli rodzimą poezyę w tym okresie, jui 
dzisiaj nikt nie wątpi/ Ale }aki jej ))ył duch i jaka ze- 
wnętrzna postać , tylko się domyślać moźtia przez wpa- 
trzenie się w pieśni lada i poetyczne pobratymców pomnti- 
\\^ n. p. w Krótodwornki R^kopU. Dla nabrania lepszego 
o jłiej wyobr^ienia dzielimy ją na światową i religijną, 
i o każdej powiemy oddzielnie. 

Ą. Poezya iwiatowa. \ 

§• 14. Usta^czfte wojny bądź zaczepne bądź odporne^ 
na przemian to 'zwyeięstwy wieńczone to przyprawiające 
nai;ód o straty i klęski, gościnność od najdawniejszych cza- 
sów święcie aż, dotąd zachowywana, nareszcie obrzędy 
weselne , pogrzebowe , i inne nroczystości jak u wszystkich 
lodów tak i u nas obchodzone, wywołują natchnienie ob» 
jawiające się w pieśni » poezyi. Więc mieliśmy utwory 
poetyczne; lecz z tych jedne zupełni^ juz zatracone ręką 
czasu lub ciemnoty, innych znacbodzimy ślady w łaciuskich 
Ulopisąrzach krajowych', a trzecich trzeba szukać między 
ludem. — , 

§.15.^ Ślady zaginionćj poezyi u latopisarzy: . 
a. Tren na imierd Boiesiateą te*; znarhodzisifę cały po 
,• łacinie W' latopisie Marcina Galla i aPaprockie^o. 
h. Pieifi o ztcyciąHwach Bolestawd krzywoustego; 
(wzmianka o j^j istnieniu u Galla); byłolo porówna- 
nie polskiego męstwa w dawniejszych i nowszych cza- 
sach. 
#• Pieifi o gnuinoici niemieckiego a mąsiwie pohkiego 
tdodza; jest w Gallu po łacinie, lecz ją temu pisa- 
rzowi starzy Polacy w ojczystej mowie śpiewali. 
d. Pieiu itilającą Kazimierza i. klórę lud powracają- 
cemu do kraju królowi odśpiewywał : 3A mfajze wi" 
łaj miły gospodynie /€ tylko ten początek przechowa-' 
ny w Bielskim. 
0. Pieśń o zamordowaniu Ludgardy przez króla ^Prze- 
mysława jej irięźa; wzmianka w pługoszn* 
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^ Władysława łokietka; przechowana po łacinn^, ZQaj«> 
di}je się W MtsceU erae. fasci. II, z r. l815w 
. Pośrednio jesl na$zą własnością; 
Wyprawa Igora na Połowców; wiersz bobatyrski ^ 
napisany przez bezimiennego nyicdzy r. 1185 — 1200 
w dyalekcie polsko^rdskim ^ używanym około Kijowa* 
Przekład pplskl Ajig u siy na Bielowskiego wyszedł 
we Lwowie 1834. . ^ 

§. 16. Pieśni łudu, to wierne malowidło wyobrażeń kra* 
jt>wyeb, charakleru, ohrz^dó^, zwyczajów i obyczajów 
narodowych , muszą w sobie zawićrać nie jeden płód z Łe« 
go okresa pochodzący. Jeżeli tak dawnych śpiewów nie 
znachodzimy , w zbiorze Wacława z Oleska*, lo je pe-* 
woie posiadfa K. W. Wójcicki, klóry ze swym zbiorem 
w tych dniach występuje. Nie wątpimy wcale o tóm , co 
ogłosił W. A. Maciejowski (Hist. praii^od. sław. T. UL 
fitr. 503), że Z ego ta Pauli posiada w swym zbiorze pie* 
/ śni Indu galicyjskiego niektóre śpiewy sięgające czasów 

Jrzedchrześoiąnskich o Sławian; owszem tak dawne za- 
ylki każą się spodziewać, że i te nie wyginęły, któi^e 
zaraz po przyjęciu chrześciańslwa utworzono, ileżto skar* 
' ^w, w tymprzedmibcie, mieszczą w sobie zbiory Żory* 
• na Chodakowskiego^ w rękopisach po jego śmierci 
Polewojowi do Moskwy posiane! — 

§• 17. Najstarszy śbd jakichsiś widowisk teatralnych 
znachodzimy w Kadłubku, który powiada, że po ^mier* 
' ci Kazimierza sprawiedliwego wyprawili sobie stroskani pa- 
nowie dla rozrywki dyaiog, w którym wysjlępowała: H^eso* 
i0ic\ Smffłek^ Woinoic'^ Sprawiedliwoid^ i tiwiełbiały ^ , 
eoorę zmarłego książęcia. Naruszewicz (T. IV str.339) 
przywodzi pod Leszkiem białym list Innocentego lii do 
Henryka arcybiskupa gnieźnieńskiego, w którym się papież 
mskarza,.że Polacy często wyprawiają sobie igrzyska iea^ . 
iraime w kościołach, wyprowadzając na scenę osoby* po« 
str^ooe w maski*, że niekiedy nawet sao^i duchowni tako- 
we z siebie dają ludowi widowisko , nie pomnąc na świętcfśó 
kapłańskiego powołania. Nakoniec Długosz mówi, £e. pieśń, 
którą Przemysławowi śpiewano o zamordowaniu Ludgardy, 
przerobiono na jakąś iktuką^ teatralną (może na dyalog?), 
1 tę jeszcze za jego (Długosza) czasów aa widowiskach 
wystawiano. 
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B. Po9Xjfa,tśltgtJną. 

$•18. l^Wną jest rzeczą » le w koleiotaćłi od n^jda^ 
^iiiejszyeh czasów spiei;vał lud po polska, a nawet hyif 
r 'wyraźne rozporządzenia używać w naboiedstwie językt 
zrozumiaiego,, zatćm ojczystego. Zabytki tjM^h utworów 
albo w zupełności znikły^ albo tez przerabiano je U8la>i 
Wisznie względnie do postępu języka, i dzisiaj nie maitmy 
juz dójsć: »co i kiedy ?c było utworzonem. 

§. 19. PoRiniki i wzmianki o pieśniach i pieśniarzach t 

«• Pięiń: »Bogarodztca drziiwica^ powszechnie pfzy- 
zuawana ś. \v o j c i e c b o w i pragskiemu biskupowi, kto* 
ry nauczał wiary w Krakowie i starych Prosakdw; 
6ą ślady, ie ićj płeśul oddawna u nas używano: wo- 
jownicy odśpiewywali ją przy rozpoczynaniu bitew4 
' \V dawniejj^zej szacie ^ najmniej o. 100 iat. starszą nift 
ta, którą Łaski r. 1506 przy statucie ^umieścił , po* 
siada książnica jagielońska, przy rękopisie ładóskim 
z r. 1408. .(Zob. Kwart. ńagk. T. HI, str. 329>. 

h. JAfi Opaliński, czyli Jan z Bnina, nazywany takie 
Jan z KijFY lub Jan ŁgoziA) (biskup poznański, f 1346) 
człowiek w towarzystwie miły, lubiący wesołość i mu- 
zykę; szczególniejsze miał do p. Maryi nabożeństwo* 
i ułoiył pteśfi o Wniebouzi^ciu^ zaczynającą się od 
wyraiow; Witajcie podwoje zbawienia*^ drugą 
na oczyizczeuie: Jasność na drodze świeci; trze* 
cią na cześć a. .Wojciecha^ a każdy początkowy wy- 
raz w wićrszu zaczynał się od głosk|[, z imienia i go- 
dności poety wyjętej , tak , ii wszystko tworzyło wy- 
razy; Jan prałat poznański; czwartą o aC iPfWrx«; 
Ty jesteś opoką; a piątą o i* Paple. — Latopisa^ 
rze powiadają (Arcbid. goieź. IL str. 81), ie pieśni 
te odśpiewywały hractwa polskie wPoznanio i innych 
iiiiejscach, i ie z powoda tych pieśni poznańska ka- 
tedra, niepamiętając na jego grzeszne życie- iawsze 
z wdzięcznością wspominała imię poety Lodzi. 

#• Pieśni biczofeHMkóuf 9, ifiewane przez nich podczas ob- 
cbodÓMT (processyj) dwa razy dnia ^ były takie polskie; 
i ślad ich zaginął. 

A JaH opA*r WITOWSKI, nieodstępny towarzysz Włady- 
sławo łokietka, złoiyt pieśni o mące patkU^', któri 
dtngo W kośteii^aeh w poście ipiewaao. 
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§• 20. Ż ziipełDego braku pomników moibabj wnosić^ 
it prozą maiej po polsku pisano niż wierszem; ate iebjr 
jj6j wcale nieuźywano, , jesl mepodobieństwem. Wpraw- 
dzie łacina, *do^tnia w dzieb dziejowe^ filozoficzni^, pra« 
wne i teologiczne, przytem wy^obiona, przyciągała do sie- 
bie , a ku mowie ojczyslćj wcale nie wygładzonćj i nie 
uporządkowanej pewną oziębłość wzbudzała: jednak nie 
nożna się było obejść bez jej. używania. iJczenie się ła* 
ciny szło z pośpiechem, ąle cacy naród liigdy niemóęt 
mieć w tern v udziału; zatćm języka ojczystego używano pi- 
semnie ^iioże nawet w całym tym okresie: w rządzie, są- 
dzie J kościele. Zaginienie pomników należy przyj)isać 
nieznajomości późniejszych , częstym póżaroic wojen wszyst- 
ko bezwzględnie niszczącymi i mniemaniu, że to stare 
dzieło, które nowem i doskbnalszem zastąpiono, już nie 
zasługuje na pr^cecbowywanie. Domysły te są wsparte na 
świadectwie naszych latopisarzy, którzy mówią,- że jeszcze 
na początku XV.* stulecia prócz liturgii nieużywano w ka- 
zaniach , kat%chizmach i obrządkach kościelnych, innego 
jak tj^lko ^ławianskiego języka. Kapłan w języku łacin* 
skim śpiewał liturgię, a ludniebył, jakby na widowisku,, 
głuchym i niemym widzem; zatem, w czasie sprawowanych 
tiajemnic modlił cię i śpiewak, nie po łacinie , bo tego języ* 
. kfi nieumiał, ale po polsku. 
-' §. 21. Pomniki i ich ślady: ^ . ' 

a. Pojedyncze wyrazy ojczyste 9 przytaczane -w krajo- 
wych latopisarzach kcińskicb, i w takicbźe dyplomatach. 

2. Ewanielie (przynajmniej, jeżeli nie całe Pismo Święte), 
^ bez których duchowieństwo niemogło się obejść, do« - 
tąd niejesŁ, odszukano. — 

P. S. Domyilamjr się, ze polsliie ducliowieństwoi xo«tające 
początkowo w stosunkach z czćnkiem i lullrawskieni* przyjęto 
było , od te^ro ostatniego , Pismo Swięie wyłożone dla Slawian 
przez H i r y t a i S l> a c h o t c , i ze ten pierwotny pr^ekUd 
sławiańskl przemieniał yię na polski stopniowo tak , jak i sam 
język. Bomjsł ten opieramy na stopniowem przeobrażaniu 
' i kształceniu się, co do języka, pieśni Bogarodzica dzfe* 
wica, ktdrą nie Polak ale Czech utworzył, na istniej^iu ko- 
ścioła . stawiańskiego w Hrakowie^ od X wieku, i na pewnej 
język* polskiego z czeskim w»tamtych czasach spólncici. -^ 

«« Agenda koicielna^ także nieod$zukana; ale istną poź- 
' Diejsze, poprawne; więc były jakieś przed poprawą. 
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Od zmloiewa akademii woRrakowie, i& do pierwnego w^Ut/ut^m 
polskiej książki, czyli od r^ £547 do r, iĆSl2. 

§: 22. Znamię OGÓLNE. Umiejętności, nauki, knn- 
szta i prawa po clarych Grekach, nzymianach i Arabach 
pozostałe , zyskały w tych"^ czasach earopejskie obywatel- 
stwo. Na tej podstawie poczęta się wznosić cywilizacya 
cbrześciaiiska; powstające akademie podały jej pomocniczą 
rękę. Polska, pierwsza na północy, pojęła podobnych za* 
kładów uiyleczność, i wystawiła . tąią świątynię w Krako- 
wie r. 12)47. Dobroczynnych jej skutków doznał nie tylko 
i sam naród polski, ale i sąsiedni Węgrzy, Czesi, Niemcy, 
Szwedzi i t. d. kK^rzy, podobnie jak Polacy w poprzednim 
okresie do akademij włoskich, l/r niniejszym do Krakowa 
na wyisze udawali się nauki. --^ Dość wspomnieć o Ja- 
nie Ostrorogm, Długosza, Grzegorzu Sanockim 
1 Koperniku, a tych imiona, są nawet dla cudzoziemców 
dostateczną rękojmią do stwierdzenia, żeśmy w tych czasach 
zajmowali pierwsze miejsce, przeznaczone dla oświeconych 
narodów. 

' §. ^. Język. Duch wieku powołał był stanowczo 
łacinę do objawiania i rożkrzewiańia duchowych pojęć; ztąd 

, i w Polsce nie używano ojczystej mowy tylko w zagro- 
dzie wieśniaczći ą 'przy gawędzie przyjacielskićj. — Prze- 
cież mowa polska mimowolnie doskonaliła się na podobień- 
stwo czą^zczyzny, wyrabiającej się podług niemieckiego 
języka. Jest podobieństwem do prawdy, sądząc z pozo- 
stałych pomników, żeśmy len postęp języka winni wierze 
i prawoznawstwu. Te dwie "sprężyny popychały go na- 
przód do tego stopnia, że już w drugiej połowie tego okre- 
su powstają' prawodawcy językowi, i przygotowują nagłą 
świetność jego w następnym. 

§. 24. Zakłady naukpwb i oświata. Założenie 

' a. następnie wzrost i kwitnienie akademii krakowskiej, któ« 
ra swe osady po całym kraju rozsiewała; spory religijne 
przez zwolenników Wikleifa i Hussa wszczęte i popie- 
rane,*, urządzenie sądownictwa i oddanie mu do rąk upo«' 
rzadko wany eh usjfcaw ; . nakoniec wewnętrzne nrżą^ze^e kra- 
ju, wywołane przez rozszćrzenie się jego granic i stosua* 
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łów, apołeczeńskick z innemi narodami, tak pojedyneso 
jakoltó i w połądzeniu, ^wywarty stanowczy i^ptywna 
ogół narodu, i wlały w niego oslatecznie europejską cy- 
wilizacyę. ' ' 

§• 25. PoDziA£. Nad rozróżnienie wiórsza od prozy 
^niemoŹDa jeszcze przyjąć innego. 

i. C O E z Y A. 

§, 26. Między niniejszym a poprzednim okresem tylko 
tal zachodzi różnica , że z tego ezasu już posiadamy pomniki 
pisane, t Są one. albo wprost albo pośrednio religijne, Poe- 
;Eyi światowći jeszcześmy nie odkryli, zatem muszą ją za- 
stąpić pieśni ludu. 

§. 27. Pomniki poezyi i jćj ślady! 
Stanisław Ciosek. (Żył na początku XV slulęia; 
biskup poznański). Z Janeckiego (Litterarum in Polonia 
propagatorcs) przytaczamy o nim taką wiadomość; 
[^ >Szczególniej słynął poezyą , i nie tylko owe starożytne- 
aiwiersze, w których wzorem innych narodów, waleczr 
*ne, mądre i szczęśliwe Polaków dzieła sławionćmi by- 
»ły, z grobów niepamięci wydobjjł, przybrawszy je w no- 
• »wegoiycia postae--iale wiele pieśni z własnego dowci- 
>pu wypracował, w których i ważność- rzeczy i wdzięki 
^ojczystej mowy dlziwnie uwielbia « (zob. Jusz. Dykp. 
póet. pól. T. I.); — Nie wiemy ani o jednym wierszu 

i 'ego, któryby był znajomym. x . . 
A,NA pRZEWoRszczTKA kaucyonał z napisem: Cancio- 
nale lahorę et ingenio konesti Joannis ęłim łudima- 
gistri in Przeworsk ą. 1435 (w-4cc wielkiej), posiadał 
w rękopisie Joszyński. Ten zbiór kościelnych pieśni, 
j)ierwotworn;^ch i tłumaczonych z .łacińskiego, między 
innćmi zawierał: ' 

1. Pieiń do p. Mary ti 

Ki wszc nadzieio przemieła 

Tyrf wszystka niebieska silą , 

Tyi irosisosz bydła rajskieg^o * 

Tyrf tron królestwa niebieskiego, i t. d. 

2. Pieifi na boże narodzenie: Chrystus się nańi 
narodził, i t. d. 

3. Tłumaczenie antyfony Sa/i?e r^^ffiia: Zdrawago- 
śpodze milosty, i t. d. 
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4. Przełożenie prozy łacińskimi: Burrtxit ChrUim kó^ 
ff«>,W]ćrszem: Z śmierci wstaininie Cbrystas Patt> 
i t. d. — (Zób. Juszy. DjkcI poel. pol.), • 

e. Jj^DRzćj Gałka z Dobcztna. Mistrz akademii krakow-* 
skićj i kanonik przy ś. Floryanie na /Kleparzu w Kra- 
kowie. Podejrzany o liaukę Wiklefa i Hassa, aa żąda* 
nie rektora akademii przez biskupa Oleśnit!kiego osadzo* 
ny na rekollekcyach w klastórze Cystersów w Mogile ; 
dlauniknienia prześladowania ucieka z tamtąd w kilka doi 
na Sziąsk, i znachodzi przytułek w Głogówku u księcia 
Bolesława, jawnego stronnika nauki Wiklefa; akademia ' 
pod dniem 15 maja 1449 r. i biskup krakowski znoszą 
się z wrocławskim biskupem i sżląskimi książętami o wy- 
danie go w ich ręce, lub przynajipniej o ukaranie na 
miejscu.' Skutki tych żądań są wątpliwe, jednak to 
pewna; że się Gałka bronił piśmiennie. Siedząc zaśna 
Szląsku rozsiewał tam swe zasady w wićrszach; z po- 
między takich posiadamy cały jego wienz o Wikłefie^ 
składający się z 14 zwrotek, a od tej się zaczynający; 

Lachowie nicmczowie \ 

' Fschiczi Uzilsowie 

Wotpieczeli w mowie , 

7 fschego pisma słowie 

WiWcph prawda powie. —i t.^ d. 

d. WKsięgacli bibliograficznych J. Lew era(T.If.§. XVII) 
znachoozimy wiadomość, że dawni przepisywacze ręko- 
pisów amieszczali*przy końcu swej pracy dopiski różnój • 
[^ treści; nasŁr. 57 tegoż dzieła wyczytujemy taki dopisek: 

> Gaplanye chces polepsydz daszy ^wey % 

Nemów czansto pywa nąley ' 

Bocz pywo yesi dzywny oley 
Wancz 8 Dych ćlamayo €hopi 
A rzekf^cz Salenij %^ Popy.^i t. d. 

który aiapewne stanowił początek jakiegoś satyrycznego 
wićrsza,vspółczesnym zn^jomegÓ9 i dla tego niewypi-. 
sany tutaj cały. Top rękopis ^kończono przepisywać 
r. 1414. 

§. 28. Tealra wystawiały jnż od XIV stulecia w dya- 
logach nietylko przedmioty światowe ale i religijne. 
Joszyński posiadał w rękopisie </^a/o^ dominikafiski wier" 
8 2(em pisany r. 1533, którego wystawa trwała 4 dni;za- 
'ezynał się w kwietnia niedzielę od .prologu wystawiającego 
wjazd do Jeruzalem 9 a kończył na pogrzebie Chrystusa 
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lir ćrodę po połndoio. Szluka ta na seeny podzielona, kto* 
rych 108; — a osób występujących przeszło 60. Wystawą 
zajniowaU się-zakooDicy i uczniowie. Na początku XVi 
wieku dramata łacińskie bywały grywane na teatrze* dwor- 
skim; z takich jeden: Ułynsts prudentia in adver$i»^ Im^ 
prenum Orachoviae 1516 (w 4-ce); na ostatniej stronnicy: 
, Aeia haec $uni cum tcenieo apparaiu in Aula regm in 
praesentia Itegis etReginae. 

2. P R O Z A. 

§. S[9. Z dochowanych- pomników wnosimy, £e ^ nie sa- 
mych tłumaczów posiadaliśmy, >ile i pierwotwórców w mo- 
wie ojczysta. . 

§. 30. Pomniku 

a* Psałterz Małgorzaty, żyjącej w XIV stuleciu; wydał 
go Stan; Borkowski w Yi^iedniu 1834 roku.— Bartło- 
miej Kopitar zaprzecza go Małgorzacie a pzyznaje 
Maryi andegaweńskiej. .( 

W Kiiąieczka do nabożeństwa^ na którćj się modliła 
8. J ad wiga» wydana staraniem inakładem Ja na Mo t ty; . 
Poz. 1823. Jest podobie%lwem do prawdy, źę tej ksią- 
żeczki używała Jadwiga królowa (f r. 1399), ale nie 
święta, która umarła r. 1243. 

c. P«a/»iy, na początku lub w poło\^ie XV stulecia pisane, 
ochrzczone bez zasady imieniem królowej Jadmgi, 

. znajdowały się w Puławach i były ozdobione kroto* 
cbwilnem zapisaniem ręką księcia Czartoryskiego: Hic 
liber quon4am furt^ abiatus., i t. d. 

d. Biblia królowej Zofii z r. 1455; anajduje śię w Wę- 
grzech w mieście Sar os-Pa tak, opisana w Niemce wi- 
eża Pamiętnikach o dawoej Polsce, t. II. ^ , 

e« Biblia polska ^ znajdująca ąię w Wiedniu; mówi o tem 
Stan. porkowski wprzedmowie do Psałlórza Małgorzaty. 
Jeszcze nie opisana. * , 

/, Agenda kościelna, poprawna z rozkazu Mikołaja Trą- 
by arcybisk. gnieźnieńskiego (został nim około r. 1410^, 
w której wspomina Innocentego III na zborze la tera nen* 
skim nakazującego, aby obrządki kościelne sprawowano 
językiem rozumnym, toiesŁ własnym, przyrodzo- 
nym, wyrozumiałym. (Była w książnicy Załuskiego), 
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g. Agenia poprawna , przełoitfna na polskie przez mi- 
strza T r z c 1 a n ę , kazoodzieję archikaledry lwowskiej^ 
z rozkazu Pawia Tarły arcybisfc. lwowskiego, k w sku- 
tek życzenia Dzierzgowskiego prymasa. > (Znajdowała 
się w autografie w książnicy Prażmowskiego bisk. płoc- 
kiego, a teraz podobno u Tafnowskie]go w Dzikowie). 

i. Pamiątntki Janczara PoFaka^, który ^ył za Wlady-' 
sława warneńczyka i Kazimierza jagielończyka; wy* 
dano je w Warsz. 1829. » 

f. SwięTosŁAW z WocieszTNA (mistrz i doktor; kustosz 
kościoła ś. Jana w Warszawie); wytłumaczył statut 
tDtilicki i jagielofi$hie ustawy r. 1449 i 1450.— Ręko- 
pis jest w książnicy puławskiej; wydał go Lelewel wraz 
z niżej wyrażopćmi pod napisem: Pomniki języka 
•i ucbwai polskich 1 mazowieckich z XV.iXyL 
wiekuj Wiino 1824- ' . 

k. Macićj z Różana (pisarz skarbowy, kanonik warszaw- 
ski i pleban w Czersku) wytłumaczy! około r. 1450 
statut mazowiecki; wydał go ŁeleweLwraz z powyź- 
szym. y . ' 

/• Bezimiennego 'przekład z r. 1503 statutu wis7iekieg9 
i jagielofiskich ustawi w^ydał go" Lelewel, jak wyżćj. 

§. 31. O kjrasomowstwie zoacbodzimy także dwa siady 
w Długoszu: a) ^Mistrz Paweł z Za torą' miał wjązyku 
polskim (na pogrzebie Władysława Jagiełły, f 1434) mo^ 
19^ , w której wyliczając pobożne i dobre postępki króla 
Władysława, wszystkim słuchaczom swą słodką wymową 

.łzy wycisnął.c — ^ W jagieł, książnicy znajdują się jego: 
Sermonąs dejempore^ et Sanctis ; , wieiy był laki zwy- 
czaj pisać kazania po łacinie, a mówić to samo po polsku«^^ 

* h) >Włady sła w syo-Kazimierza jagtelończyka,4)rzyjąwszy. 
r. 1471 czeską koronę, miał mową do czeskich posłów' 
W przytomności' ojca i senatorów w jązyku polskim , którą 
wielu do łez pobudził.« v 

Przypominamy także rozmowę krakowskich teologów 
z Hussytami czeskimi o dogmata religijne,* którą odbyli 
w Krakowie r. 1431; Jedna i dr«ga strona mówiła swym 
ojczystym językiem. 
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5. ORAHMATYKA. 

§. 32. Że już w tym okresie zajmowaDO się ułoieniem 
prawideł języka ojczystego, mamy dowód oczywisty, gdyż 

{osiadamy uastępające dziełko: >Jacobi Parkossii de 
I ora. wice ani\qui99imu8 de orłographia polonica libel- 
:fu9; rogata ei sumpHbUi Ed. Raczyński ^ opera et stU" 
nio G. $, Bandihie editus. Posnaniae 1830.« — Ten Ja- 
kdb syn Parkosza z Zorawicy doktor prawą i rektor aka- 
demii krakowskiej był kanonikiem i plebanem n&. Skałce 
przy Krakowie około r. 1440. 
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Od ^iłrwsstgv wyUoezenia polthiej hsiązki, ai d& kłótni kkaiemii 
krahowskiij z Jtsmtami o załosepifi nrsez mehw Kiakowie szkoht; 
* . cofU od r. iH22do r.ieSi. 



§'. 32. ZsAMiĘ ogólne; Pierwsze sibe objawienie ^ 
się polskiego piśmieonicŁwą. Walka religijna z róźnowier* . ' 
cami', którzy w uczelniach i kościele tylko ojczystego ję- 
zyk^ ożywali; Łudzięź objawienie się dacha postępu eoroj 
pejs^iego w umysłowych płodach za pośrednictwem ojczy* 
stej mowy, sprawiły 11 nas tyle, że ten okres w d^ejacK 
polskiego piśmiennictwa uzyjs^al hazwę złotego wieku. — ' 
Aczkolwiek najcelniejsze głowy (Orzechowski, Mo- 
drzewski, Rrojner, <]roślicki, Jak. Górski, i w. i.) \ 
bardzo mało albo wcale ;iic niezostawiły po sobie napisa- 
nego po polsku, przecież każdy, wydział i prawie każda 
gałąź naukowa szczyci się znamienitśmi pdmnikjimi w ję* 
zyfcu polskim. Trzymając przed oczyma wzory greckie i rzym- 
skie, usiłowano przynajmniej obok nich stanąć, jeśliby liie 
ndało się je prziewyżsżyó. 

§. 34. Język. Niepewność i nachylanie się ku cze- 
skiemu językowi, — który się z niemczyzną pobratał, jako v 
dalszy ciąg poprzedniego okresu,:— trwało aż do polowy 
XVIgó stulecia; w tym c?asie księgotłocznicy (drukarze) 
Scharfenbergowie, a naslępnje przepisy uczonych (Se- 
klucyana, Górnickiego, Orzechowskiego, J. 
Kochanowskiego, Januszewskiego)^ nadają pol- 
skiemu językowi stałe prawidła, które go ód dowolności 
zasłaniają, i pewną formą uzbrajają. ' 

§. 35*. Zakłady naukowe i oświata. Zakłady 
naukowe utrzymywane przez różpowierców (w Pińczowie, 
Rakowie , Lesznie , Lubartowie, BiCześciu , Ostrogo, i 1. d.); 
założenie akademii zamojskiej, jako osady krakowskićj, 
stojącej nia czele wielu innych osad, oraz powstanie jezu- 
ickiej akademii w Wilnie, która obsadzała swemi członka- 
mi wszystkie swe uczelnie prawie w kazdem większóm , 
mieście utrzymywane (we Lwojirie, Krakowie, Kamieńcu, 
Poznaniu, i t. d.), podnoszą powszechną oświatę w Polsce 
do stopnia kwitnienia. 
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§. 36. PoMiA^. Takpo^zya jafcotei i proza, stósa* 
jąc^siędo rodzajów klasycznych, ma swoje właściwe pod- 
działy. Obok wiersza bobatyrskiego mamy poezyę lirycz* 
ną, dydaktyczną i dramatyczną; proza zaś dzieli się oa 
dziejową, dydaktyczną i krasomówczą.** 

I. P O £ Z Y A. 

» 
-§. 37. Z pomiędzy mnóstwa rymoŁtBrórców , nawet po* 
toczne, zwyczajne wypadki i zdarzenia, częstokroć dobrym 
wierszem opisujących » v^vsuwa się kilku poetów, szuka* 
jących żywiołu dla swej muzy — na starożytnych wzorach 
wykarmionej — wżyciu spolecznem krajowśm. Lirycz- 
ność staje u szczytu oryginalności, dydaktyzm dość często 
zajmujący i z duchem czasu' zgodny, epopeja prawie tylko 
tłumaczona, dramat zaledwie przeczuwany. 

A. Poezya epiczna. 

§. 38. Chociaż znachodzimy poemała bobatyrskie ory- 
ginalne, nawet niezłe, jednak nieposiadają znamion epopei 
właściwych, natomiast posiadamy dobrych tłumaczów. 
a» Piotr Kochanowski'. (Urod. 1566 w Siczynie, naj- 
młodszy brat Jana, sekretarz królewski i kawaler maU 
taóski, odbył kilka wojen morskich, mieszkał kilka 
lat w Malcie i we Wloszechj f 1620, w Krakowie 
u Franciszkanów jest jego nagrobek). W prawdzie nie 
^zostawił po sobie żadnego płodu pierwoŁwornego, jednak 
tłumaczenia zjednały mu imię celnego poety; przełożył 
, Tassa: Goffred abo Jerhzałem wyzjeolona^ ^rak. 

1618. 1651, 1687. Wrocław 1820. Wilno 1826. ~ i 
Aryosta: Orf and izalony y którego 25 pieśni wydał 
z rękopisu Jacek Przybylski w Krak. 1799; dla 
czego nie całkowity wyszedł Orland? niewierny; cały 
rękopis znachodzi się w książnicy miasta Cieszyna * 
na Szląsku I u Kwiatkowskiego. Do tej pracy, 
w porównaniu z Goffredem , nte przyłożył był poeta 
jaszcze ręki gładzącej. 
h. JęDiizćj Kochanowski. (Starszy brat Piotra , był stoU 
nikiem sandomierskim, na kilku sejmach postem). Jego 

Jrzekład Wirgiliusza ^A^tdy, wytłoczonćj w Krak. 
590. 1640. i War. 1754, zjednał mu między rymo- 
tworcami XVI wieku niepoślednie mj^'scf. 
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>. Pae^a Uryczna. 

§• 39. Typem i wyobrazicielem tego wieku poetów' 
oryginaloycb^ którzy najwyższe zajęli stanowisko, jest 
Xaa Kochanowski, zwaoy książęciem poeld w polskich ( )• 
a; Jan Kochanowski. (Ur. r. 1&30 czy 32 w Siczynie 
' w radomskiem; ojciec Piotr sędz. ziem. sand., matka 
Anna z Białaczowa Odrowąźowna. Początki nauk wzjąt 
w ojczyźnie » doskonalił się wprzód w Niemczech iPa« 
T}^u prze2 latsiedm w filozofii, językach, rymolwór- 
Stwie j. innych naukach, potenr w akademiach włoskich^ 
mi^owicie w Rzymie i Padwie, } tam już nabyt sła- 
_Wy; po powrocie do kraju był sekretarzem Zyg. Au- 
gusta, postem do stąou rycyrskiego i poslronnych^pańów; 
obrany opatem sieciechowskitn , później kasztelanem 
połacieckim^ nie przyjął tych godności; osiada w Gzar- 
nolesiu, bierze za żonę Annę Podlodowską, i przi^j- 
nuije wojstwo sandom.; f 16 sierpnia 1584 w Lublinie, 
pochowany w Zwoleniu). Fomimp kształcenia się na 
wzorach sta^rożytnyx;h i cudzoziemskich, objawia się 
w^ swych pierwotworach jako wieszcz narodowy; wszyst- 
kich współczesnych i następnych* (aż do Krasickiego) 
przewyższa ; śpiewa dla rodaków, przyjaciół i stwórcy^ 
językowi nadaje giętkość i stawia go w równi ^ inne* 
mi j^zykami^ europejskiemi. — - W trenach i pieśni nikt 
go nie prześciga. — Pierwótworys Proporzec ałho 
hołd j^uski. Dryas zamechsha (gdy Stefan Batory 
bawił w Zamchu na łowach 1578). Pieini ktiąg dwo* 
je. Satyr i Zgoda ^ dwa poemata satyryczne. Buło- 
Tya Zuzanny z pis. św. Brada ^ wiersz żartobliwy. 
Dziewbsłąb czyli o tv:yborze żony^ Epitalamium na. 
wesele Krzysz. Radziwiłła. Treny na śmierć Urss^i^i 
swej córki. Fraszki, czyli rymy epigramatyczne iroz« 
maitej treści, w 3ch księgach. Odpraam posłów, po- 
ema dramatyczne. Ułamki: Bitwa z AmuraUm u 
Warny, niektóre pieśni i drobniejsze poezye. Tłu- 
maczenia: Psałterz Dawidów^ Krak. 1578, 85, 86> 



{*) WAŁEifTY Wkóbeł. (Mistfz Z PóznaiUA). Pracą jego jest: 

~ Zołfart albo nieśni Dawida proroka z argumentami, Krak. 

1539 i nastcy. wyd. łł>39, 1540 dwa razy, 1S43, 47, 31 

i £7$ chociaż prozą , jednak dla niezuuerncgo njpowszecii- 

nienia snacznym jest pomnikiem poatępu języka. 

3 
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87, i606, 12, 17, 2», 41, (1580 z ^muzyką Mikołaja 
Gomóiki). fenomena 9 poenia dydajc. o znakach nie* 
bieskich (z gi^ec. Arata). JMonomachia^ czyli pojedy-^ 
nek Parysa ż Menela useii^, (3c>a księga Iliady). Szachsn^ 
podług włoskiego Marka Widy naśladowanie. Pie-' 
dni przełożone z Anakreoota , Horacyusza i z aoŁologii 
^reckrej. Proza wynosi ogółem kilka arkuszy: tVzór 
pań możnych. . Wróżki ^ albo rozmowa ziemianina z 
plebanem. O. Czechu i Lecht^ hiatorya naganiona. 
Pijaństwo ieit rzecz "sprośna. Apophłegmata 9 czyli 
powieści dowcipne. Rzecz przy pogrzebie braia. 
Wszyslko to cząslkowo albo oddziałami po kilka razy 
odbijane od r. .1578 do 1641; zupełne wyd..v2 ło- 
mach Fr. Bochomolca w War. 1767, z opuszczeniem 
grubszych żartów; wyd. Mostowskiego w War. llBOS^ 
w Wrocł: 1825, LLipsku 1836. ' 

b. Ęasp&r Miaskowski. (Urodzony z Zofii z Szelkowa 
Kęblanówny; mieszkał w parafii gąbińskiej, dzierżawił 
majętność Włoszczonów w Wielkopolsce; żył za Zyg. 
III, pojął był za żo\]ę Zofię z Szczodro vi^a). Gładki, 
dowcipny i przyjemny. — Wydał: Zbiór rytmów w 
Krak, 1612; powJŁórne wydanie poprawione. i powiek* 
szone,* na dwie części podzielone, w Poznaniu 1622. 
Pićrwsza część zajmnje rytmy treści duchownej, a 
druga mieści w sobie wiersze z powodu różnych oko- 
liczności; n. p. na śmierć Jana Zamojskiego,, tryumf 
na zwycięstwo inflanckie Kar. Chodkiewicza,, dyalog 
o zjeździe jędrzejowskim, i 1. d. Herkules Słowień-- 
skiy w Dobro^ilu 1612 i tamże 1616, napisany prozą, 
lecz lekkim, i płynnym wierszem przeplatany. 

c. MiKOŁAi Sęp SzARZYNSKi. (Ur. naRusi, ojciec Joa- 
chim |/odsteli lwowski; jh 1581 w bardzo młodym wie- 
ku; pochowany podług Paprockiego w Przemyślu, zaś 
Bielski mówi, że w Przeworsku). — Jego: Rytmy al* 
bo wiersze polskie 9, po śmierci wydane 1601, wyszły 
powtórnie \^Pozn. 1827 staraniem* Józ. Muczkow- 
skiego. Mi^izy nagrobkami, napisami, sonetami i 
psalmami znajduje się : Pieśu o cnocie szlacheckiej; o ' 
Fryderyku Herburcie, który pod Sokalem zabit od 

, Tatarów 1519; o Stanisławie Strusia zabitym na Rast- 
wicy od TaUrów;^ takłe pieśń Ste&nowi BaloremiL 
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. W iyjch kilka kawafkach przebija się wielki talent do 

spFewu bohafyrskiego. 

df. Bruno Wdsinski. (Żył w dmgiejpolowic ;jCVIwiekn). 
Są ilady (w Ju^zyń T. 11. str. 340 i 41), źe'jega 
poezye były tłoczone, a- w których niepospolita zda* 
tnosć okazuje się; oby się udało one podobiiie jak 
Rytmy Sępa odgrzebać I 

c, Jan Rybiński. (Ojciec Maciej; uczył się w Toruniu, 
i Gdadsku'; 1589 nauczycielem przy gimnazyum w Gdań- 
sku; l593« sekretarzem w Toruniu; 1594 opuszcza to 
ini^asto i zostaje rządcą (rektorem) uczelni w Leszme. 
Rymotwórca uwieńczony; bawił na dworze królewskim 
i jeździł listawnie w różnych posługach).— Doszły nąs 
jego: Gaśli róznorumnych kn^ga' I^ Toruń i593. 
Ku czci'... Lwowi Papieże ^ Wilno 1607. fViOHua^' 

. Toruń J600. IViianie^ wiersze poU i łac, Toruń 1600. 
Pisał z wdziękiem i mocą. * . 

jf, Maciej Rybiński. . (Ur, 1566, brat Jana; był .kazno- 
dzieja w Grembocinie, Wieruszowie, Poznaniu, Bara- 
nowie i Ostrogu, a potem przełożonym zborów wiel- 
kopolskich, •]• 1612 w Poznaniu). Przełożył Psałterz; 
wiele psalmów oddał pięknie, chociaż mu stosowanie 
się do muzyki trudpość sprawiało. Zna/ome wydania 
są le: Gdańsk 1605, Tor. 1617 i 1618, Gd. '1632. 
W zborach różuowierców powsze'choie używany, tłu- 
maczono go na język litewski. 

g". Stanisław Grochowski. (Ur. w Mazowszu , uczył 
się w Pułtusku u Jezuitów pod Wujkiem; zostaje księ- ' 
dżem, uzyskuje kanonie kollejg;iaty uuiejowskiej i kru- 

'<% szwickiej, ale chude; ua niedostatek narzekał aż* do 
śmierci, f 30 stycz. 1612, pochowany w Krakowie 
u Karmelitów ha Piasku, gdzie i nagrobek; drugi w 
kościele ś. Anny). Poezya jego słodka,* prosta i płyn- 
na, a polszczyzna wyborna; niclęiedy wznosi się, ale nie 
buja; najlepiej wydaje się w drobnych.* Wiersz ó^mio- 
miarbwy najlepiej mu się udawał. Za satyrę: Babie 
koto 9 na biskupów ubiegających się o biskup, krak., 
był więziony, z dochodów wyzuty, i musiał przysię- 
gać 5 ze prócz rzeczy pobożnych nie pisać nie będzie, 
P. n.: Księdza Stanisława Grochowskiego wiersze 
i inne pisma co przebrańsze. Cz^icią z facińskiego 

' przełożone^ cząscią od niego $amęgo napisane, Ksi^- 
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gi piłrwne^ Krak. 1608; wyd. vti. 1609; są zebrane 
prawie wszystkie religijne, i wiele innych, tu*wy- 
mienionfycb 9 podobnie jak i pićrwsźe oddzielnie odbf* 
janycb : Kalliopta Stotcieńska Zygt^nntowi III na 
stolicą poUką witąpującemu w c. 1587 przed tamą 
'horonacyą oddana. Pieini KaltłQpy Stowieńskiej 
na zfcyciąstMto pod Byczynie. Hotubek (wódz koZac-^^ 
ki) albo dzieła i śmierć nieśmiertelna jego (pod By- 
cjgrną); Krak. 1588, wydanie powl. w Lwowie. Skdr^^ 
ga gnu nocnego przed królem^ War.* 1598, Na o- 
-. btaz J. K. M* — iVa przyjazd do Polski siostry J* 
jK". M. — Zajączek tejże od\ autora darowany. Na 
jSj Konterfet, - August Jagiełło wzbudzony przeciw 

• '- parakllom łacińskim^ osoby tegoż i. p. Pana do^ 
tkliwym , przez Krzysztofa fV arśzewickiego napi^ 
. sanym ; Krak. 1608. Żal pogrzebowy Annie arcy^ 
ksiąznie zAustryi, król. połs. tszwedz.; 1608. Łzff 
smutne po zejściu kanc. i hełm. koron. Jana Za-'^ 
mojskiego , Krak. 1605. Żałosna fComoena na po-' 
wódź gwałtowną w:r. 1605,* Krak. 1608. Nafconiec 
wiersze drobniejsze: Nagrobki; Jałmużna chło- 
piąt dworskich; Pieśń smulna o jodzie w Lilwie' i 
J^mudzi. Pieśń o zwycięstwie Dymitra roka 1608. jDtf- 
chowna pociecha pannom^ Krak. 1611. Nocy to^ 
rufiskie, Krak. 1610. Rzym nowy szczęśliwszy od 
starego, Krak. lOJiO. Szczodry dzień J. K. JU. Krak. 
1600. Cień królewicza Jana. Kazimierza, Krak. 
1608. Włoskie miasta co przedniejsze f Krak. — 
W" hymnach i prozach^ kościelnych podług brewiarza 
] mszałn rzymskiego pokazał się pracowitym i praw- / 
dziwym pt)etą ; w wielu z nich oddał doskonale pinda- 
ryćzną wysokość z równą mocą i wdziękiem. 

A. J4N I>ANiECKi. Zostawił po' sobio wjęcykn czystym 
i wićrszu gładkim: Elegie na śmierd.... Joachima 
Lubomirskiego , Krak. 1610. Żałosne nftrzekanie ko- 
rony polskiej r. 1607, (o rokoszu); nakonicc: Rado^ 
śną koraną 1607, (po ukończenid rokoszd). Lucyana 
dyaiog: Ttmon, na poemą pirzerobił, Krak; 1608. 

♦I, WALENTY Jakubowski. (Śpółezesny Kochanowskiemu. 
,Ojciec Andrzej poborca sandoinirski; wychowanj[ na 
dworze Radziwiłła, był pisfarzem grodzkim krak. i se- . 
kretarzeni' ^rólew«kim^ f 158?). Doszły nas ponim: 
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fste i wierne ' 
ne, tehamka 
1574; rzecz 
oddana. Wic- 



Łeąndet i Hera ^ Krak. 1572; j; 
tłumaczenie greckiego Mnzeusza, 
dziewicą^ ^wierttzem nioiona^ 
yifzięi9i'Z So/okleso- i gładki iq Krtćri 
' le,ma wsobie prawdziwej poezyi. . . 

*• Stanisław Kołakowski. (Jacwizyusżem się pisał; je- 
den z lepszych ryjnoplsow wieku swego). Znajome są: 
^ Wybranych zdań Teagnidesa Megareńczyka ksiąga^ 
Wilno 159Ź. fl^óz meó»e*A» albo elegie o trzech cno- 
tach teologicznych, tamże 1586. CatAemerinon A^tię- . 
$twa ituckiego , z iałoliliteym lamentem na pospietz^ 
' na imierd książąt iłuckicby Jerzego ^ Siemona i 
Aleksandra^ Wil. 1593. ,Więza Dawidowa na te^ 
rainiejszą wojn^. Wiek Judzki. Zegar Achasów. 

h Melchior Pudłowski. (Ur. w' sieradzkiem, miał. na- 
uczycielem w akademii krak. Jakpba Górskiego; urzę- 
du sędziego siemskiego ^ Sieradzu nie przyjął ^ ale 
był sekretarzem Zyg. Ang.; poważał go Górnicki, 
Orzechowski i inni). Fraszek ksiąga jedna ^ Kraków 
1586. Dyda do JSneasza^ niejestto tłumaczenie ale 
raczej parpdya beroidy Owidyusza. 

m. JąvnzEj Zygmunt Zbyłitowski*- lub Zbyłutowski. 
(Trukczaszy królewski, bawił przy Stefanie i Zyg. III; 
z tym był w Szwecyi; żona jego Anna Trzcińska). 
Mamy po nim: Witanie króla nowego Zyg. 111; 
Krak; 1587* Na wesele Jana Dulskiego i Afiny 
Herbufftówny^ Krak. 1585^' .^c/^oi», poema, Krak. 
1588. Pisanie sdtyrbw puszcz litewskich 9 do Anny 
królewny szwedzkiej ^ o łowach w Biaiobiezach r, 
1588, Krak. 1589. Droga do Szwecyi Zyg. 111, 
^Krak. 1597. His fory a i^ Genęwety, lkvixk. 1599. 
Wieśniak, Krak. 1600. 

Stanisław Witko\Vski. (Ur. w Mazowszu, w mto« 
dości był w Krakowie i uczył się prawa; prsarze^m ko- 
mpry celnej mazowieckiej w Łomży; wzór poczciwości 
urzędniczej, dla tego' ubogi, pisał na zdzierstwa po- . 
borców). VV polskiem rymotwórst^ie niejćst^osbtui; 
Apophtegmaia, albo sufitelne powif^iei/zJai^ Plu-- 
tarcha i różnych filozof ów <f Kva%.-4^^. J^obudka 
łudzi rycerskich, Zamość 1621. ^<^^n^ ducncfiłfńy na 
dzień Bóz. iVar. Krak. 1600. Sdi^ldimĄi^ka na 



fi. 



grzmotną sławq zwyci^twa smolę 
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^ Proporzec iotnierza cktzeiciąńikiegOt Warśz: 1626. 
Zgoda tułająca sią Cyryusza Theodora^ z greckie- 
go na pblskie przełożona , Krak. 1605. 

o. SzVMON SzYMONÓwicz Bendoński. (Ur. 1557 w Lwo- 
wie; ojciec Szymon radca miejski tamże, biegły w na- 
ukach greckich i łacińskich. \V akademii krak. dosko- 
nalił się w wyższych, naukach, w młodości był za gra- 
nicą, mianowicie w Rzymie; król Slefan .uwieńczył go; 
znał si0 z Jakóbem Górskim, Stan. Sokołowskim, Resz- 
ką. Jan Zamojski przyjąć gó byt na swego sekretarza, 
darował mu włość Czernce w powiecie krasnostaw- 
skim , i umierając powierzył Wychowanie syna Toma- 
sza; ^f* 5 maja 1629). Właściwie jest pn poetą ła- 
cińskim; W języku ojczystym mamy jego nagrobki i 
20 sielanek^ wydanych w^Zara. 1614, Krak. 1640 
i 50, War. 1770, 78 i 1805 i 36, tlórych się nasi kr^- 
tycy klasyczni dość naehwalić' nie mogą, między ter 
mi Krasicki. Jako poeta łaciński posiadał sławę euro- 
pejska. 

c. Poezya dydaktyczna.^ 

§. 40. Mniej więcej i w tym rodzaju wielu swych sił 
doświadczało. Satyra dość się rozwinęjfa, bajka zostawio- 
na czasom późniejszym. 

a. MrKOŁAJ Rej z Nagłowic, herbu Oksza. (Ur; 1515 
w Źórawnie na Rusi; uczy się w Skarmierzu lal dwa, 
we Lwowie tyleż, w* Krakowie rok, mieszkając w bur- 
sie Jeruzalem. Wi^sołość i swawolą cechą wieku mło- 
dzieńczego; w 20 roku oddał go- ojciec (Stanisław; 
malkd' Barbara Herburidwna) do Jędrz. Tenczj^óskiie- 
go woiew. sand., który go wprawiał do listów pol- 
skich; lubił towarzystwo i muzykę; żeni się z Różnow- 
/ ną z Sędziszowa. Niedaleko Chełmna założył mia- 
steczko Rejowiec. Żadnego sejmu, zjazdii, ani^ żadnej 
korounej sprawy nieopuścił; w krakowskim «ad JJfidą 
przy Nagłowicach założył miasto Okszę... Od wszyst- 
kich, lubiony, prócz katolików; przebywał na dworze 
Zygmuntów ojca i syna, któfzy mu jurgelt wyznacza- 
li; f około 1568). Pieśni . nabożnych i świeckich, 
wierszów rozlicznych, nagrobków ludziom poczciwym 
i napisów na ich herby, miał tyłe pisać, że i liczby 
ich Aiebyło, (Uk się wyruża Jędrz. Trzecieski, jego 
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przyjaciel i iywotopisarz), co ma tak snadnie przy- x 
chodziło^ ie tego przez jedną noc. napisat co chciał, 
bo w.e dnie niemógłf iż był bard2o ludźmi zabawiony. 
Tu należy: fVizerunek wiasny żywota człowieku po^ 
ezciwegOj w którym jako we źwiercied/e, tńadnię 
każdy swe sprawy ogłądcd może: zebrany i %fUo* 
zofóWf i z rózfiych obyczajów świata tego. Krak. 
.1560. — Apophtegmata i są przy Zwiercied/e^ które 
wyszło w Krak. 1568.-:— Jeżeli całego psałterza nie 
przełożył, to wytłumaczył vf\t\^ pscUmów ^ które się 
znachodzą pojedynczo odbijane: Przed poznaniem J^- 
d^eja Gałki z Dobczyna^ uznawano Reja ojeem pol- 
skich rymplwórców, 

5. Tomasz Bielawski wydał w Krak. 1595 wićrsz: My- 
śliwiec^ który może być przydatny dla języka. 

e. Józef Moczydłowski. (Ur. koło Częstochowy; żona 
Teresa Bielska, żył za Zygmunta Il(). Jeden z lep- 
szych rymolworców nie dla zysku piszących; zosta- 
wił po sobie: Przypowieści Salomona^ księgi mądro^ 

,. ści pańskiej na rytm polski przełożone ^ przydane 
Ktemu świeckie wiersze, K^rak. 1614. Między rze- 
czoneroi wierszami świeckieroi są ody, epigramata, i 
wiersz przeciw bezżeństwU., w> którym Baranowski 
prymas i Tylicki biskup krak. w zbyt satyrycznej są 
wystawieni iilegoryi. ^ 

d. Piotr Zbtlitowski. (Przebywał w dpnrn Górków i> 
Czarnkowskich 9 znany z wielkich na6k i rzetelności). 
Satyryka przyganiał zbytkom i radził pc^prawę w oa- 
slępn: wierszach: Przygana strojom" białogtowskim 
wymyślnym^ Krak. 1600. Rozmowa szlachcica pol'- 
skiego z cudzoziemcem » Krak. 1600. Schadzka zie- 

• miariśka ^lirnk, 1605. 

e. Sebastyan Fabian Kłonowicz. (Ur. 1551 w Sulmie- 
rzycach HEiiasteczku królewskjem wojew. kaliskiego; 
uczył się w akademii krak, i zaszczycony godnt)$cią 

'- doktora filozorii. W Lublinie przyjął obywatelstwo 
miejskie, gdzie pojął żonę złą i nagannych obyczajóif, 
klóra^ mu zatruta spokojność życia, i wtrąciła ^oiw 
przepaść 'nędzy. Tu był rajcą i sędzią «pra^ żydcŚl?*: 
skicb; '('1668 nie w swoim domu ale wszpitaf^); 
Prócz^ wielkich płodów łacińskich, zostawił polskie na^ 
stępujące: Worek JudaszóWf zskor tcilczSj, lisiej. 
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rjftiei, Miej, i t: d. Krak. 1600 i 1603, Pumi^ik 
książąt i królów polskich; pierw: i wtdre wyd. d. r. 

. i m.j trzecie b. m. 1639. rlisy to Jest spuszczanie 
statków fFisłą i innemi rzekami do niSj przypada- 

, jącemii Raków b. r.; wlóre wydabie Warsz. 1643^ 
było i trzecie. Pożar i upominanie do gaszenia^ , 
czyli wróika Q upadku lAocy tureckiej^ b. m. 1597. 
Żale nagrobne na imierd Jana Kochanowskiego^ - 
Krak. 1585. Wyd. zup. w Krak. 1829, tomów 2; i Lipsk 
' 1836. W tym okresie nikt ma oie wyrównał w satyrze. 
Ktaaowicza poemat łaciński: Yictoria Deorum, prze- 
kładał Jaceic Przybylski. Autograf tego tłumaczenia 
•posiadał 1836 r. Ambroży Grabowski, ~- ale nieskoń- 
Gzonyk ^ I ' 

/>. Póezya dramalycznaM ■ '^ 

§.41. Już za Zygmunta I. wjrprawiano na zamka krar 
kowskim ily^przylomąości dworu widowiska sceniczne; lecz 
tytko przez samych mężczyzn i to po łacinie. Autorem i 
rządcą ich był Stanisław z Łowicza przełożony nad 
hursami; sztuki te odgrywała młodzież akademicka. 
Następnie usiłowano naśladować starożytnych. ' Doświad« 
czenia te własnych sił njelą bez zasług J zalet. 

a. Jan Kochanowski (zob. §. 39) pierwszy doświadcza! 
swych sił i napisał na wzór trąjedyi greckiej wićr- 

' szem miarowym z chórami poema dramalyczbe: Od" 

£rąuja postów^ wzjęte cb do osnowy z dziejów greckich^ 
UKAsz Górnicki (zob. § 45) polubiwszy dzieła Se* 
Deki, którego jeszcze 1553 r. rzecz o do bród z i ej- 
stiKrach przetworzył, zamierzał był uczynić doświad- 
czenie, (jak sam pisze do Piotra Wiesiołowskiego) 
» czyliby mogły tym kształtem . w polszćzyzuię^ wcho- 
dzić rzeczy językiem greckim lub łacińskim pisane* 
i przełożył wierszem Seneki trajedyę: Troasi ^rak, 
1589 r; * ' 

c Stanisław Gosławski , o którjjrni dotąd prawie nic 
nie wićmy, przełożył łaciński dramat Szymonowi' 
cza: Józef <:zysły 9 Krak, 1597 i pii^knie i wiernie. 
. d. Stanisław Serafin Jagody^ski. (Bawił na dworze 
Zygntouta UL, ą tż był wesół, i krotochwilny, .obco* 
wanie iego było wszystkim przyjemne. Władysławo- 
wi królewiczowi towarzyszył w podróży do obcych 
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krajów).— Melodrama włoskie Saracinellego^ kto- 
rp w Florencyi na przyjęcie królewicza 16& grane 
tyło: Wybawienie Rugiera z toyspy Alcyny* z włos- 
kiego wiertzem polskim przełożyła Krak. 1628. Tak ^ 
to tłumaczenie jakotęź i następne i utwory i^atyryczne 
^^ znamionują zdatnego rymotwórcę. Gr^osz' S. S^. Ja- 
gody tiskiego pod zasłonami ozdobą skrzydeł króla 
ptaków.... Radziwiiłów,..i. Przy groszu kładą sią 
apophtegmaia ludzkiej mądrością o groszowej za- 
cnością i kwesty e na niektóre gfoszowe ręzolucye, 
Krak. 1618 i 1705. JUaszkara miąsopustna i kłoda 
popielcowa j w Krak. b. r, — Dltorzanki czyli róz- 
^ ne epigramata, Krak. 1621. Nakopiec: Pieśni ka^ , 
tolickie nowe reformowane f Krak. 1595^ jedne znaj^ 
lepiej ^dobranych• 

2. PROZA. 

§• 42. Rej wspomina,, ze za iego już czasów dziwną 
się zdawała stara polszczyzna » aklprej pomników my tak 
mało posiadamy. Jak w poe^yi J. Kochanowski tak 
w prozie M. B i e 1 s k i nadał Językowi gładszą i powabniej- 
sżą postać. Przez tłumaczenia Pisma Świętego dla różijiych 
wyznań (Seklucyan dla lutrów',' Wujek i Lwowczyk 
dla katolików, Czechowicz, Szym. Budnry i radzi- 
wiłowska dla socynianów, Paw. Paliura dla kalwinów)^ 
i polemikę kościelną wznosi się proza do doskonałości; je- ^ 
szcze i to ittusim przyznać niniejszemu okresowi, źe jui 
w -tym \vieku wszystkie gałęzie naukowe (prócz filozofii 
teoretycznej) w ojczystym języku znalazły uprawiaczy i 
miłośników. Podzielić ją należy na dziejową ^ dydaktyczną 
i krasomówczą. 

A. Proza dziejowai , 

§• 43. Wtedy, gdy historyę uważano za goły sj)is wy- 
padków i zdarzeń w ciałiich spoleczeńskich ,. ii nas zapatry- 
wano się na nią, z wyższego stanowiska; nie wieln wpraw* 
dzie liczymy dziejopisarzy piszących po polskn^ ale ci .* 
Wraź z tłumaczami są znakomici co do języka. 
§. 44. ^ Życiorysy, Podróż i jmografta. 
a. Baltazar^ Opeć« (Doktor akademii krakowskiój ). 

4. 

\ 
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Wylłumaezyl dla Ęlżbićly królewny polskłćj a córki 
Zygmnnltih:' Źywął pana i boga naszego Jezusa. 
-Chrtfstusa^ i t 4* Krak/ n Jerbnima^ WieŁora , 1522; 
wyd. wtó,re jeszcze nięodszukiiDe, 1538; 1687, 88, 
1d92» 1701» 31, przez Bonawenturę napisany. Jestto 
pierwsza książka polska wylłoczoBa i tylokrotnie 
wydawana. 
b. JąDRZEj Trzecieski. (Zob. niżej §. 50).. Jako przy- 
jaciel Reja napisał: Żywot i sprawy poczciwego 
szlachcica polskiego Mikołaja Reja z Namowie i t. d. 
znajduje się odbiljr przy Zirt^rciW/e^Reja iw Dyk. 

Jwei. pol. Juszyn. t, 11. 
CDRZEJ Wargocki.^ (Ur. w Przemyślu, toczył się 
w Krakowie; rzecznikiem przy trybunale lubelskim, 
później księdzem; celny szertoierz katolicki). Tu 9a- 
leży jego przekład z łacińskiego: Peregrynacyą albo 
pielgrzymoipanie do ziemi iwi^tej Mikołaja' Chrzy" , 
$zło/a Radziwiłła przez Tom. Tretera po łacinie 
napisana, a przez nie^ spolszczona, Krak. 1607; i 
Peregrynacyą ^a górą Synai do_ grobu s\ Katarzy'- 
ny 1616 r. Położyi on wielkie zasługi przełożeniem 
na polskie kilku pisarzy rzymskich, których tu wy- 
mieniamy: Jusłynusa Historyka isiąg 44; ic których 
ów sławne dzieje z hisłoryi świata wszystkiego przez 
Troga Pompejusza krótko zebrał 9 Krak. 1607.—- 
Juliusza Cezara ksiąg 7, ósma Aulusa Hircyusa 
Pansy^ w których hetmanów rozmaitych fortele i 
rycerskich ludzi i m^zów dzielnych sprawy^ wojny^ 
^' f zwyciąstwa cudnie są opisane, Krak. 1608. — 
Kwintusa Kurcyusza o dziełach Aleksandra, w. 
ksiąg 12,"Krak. I6I8. — Dwoje ksiąg PlutarchowycL 
Waleryana Maxyma o dziejach i powieściach pa^ 
mięci gad/łych ksiąg 9, Krak. 1609. — We wszyst- 
kich tych przekładach sposobił Wargocki język na 
stopę łacińską. 
d* Jąkób Sobiesiti. (E[r. pod koniec XVI wiekuj syn Mari- 
ka a ojciec króla Jana 111., wojownik i dyplomatyk, 
w koucu- kasztelan krakowski , f w Żółkwi 1646). 
W młodości (1607—13) podróżował po Niemczech, 
Francyi, Belgii, Anglii, Hiszpanii, Portugalii i Wło- 
szech' dla nanki^ później towarzyszył Władysławowi 
IV do cieplic badenskicfa 1638. Opis pierwszej i dzień- 
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Dik^ drngićj" podroży, pozostałe w, rękopisach, ^wydał 
Edwai^d Raczyński pod napisem: J9trłe podrAie ii. i. 
^ w Pozn. 1833. - 

e. Paweł Łęczxi?Ki po łaciDie Lenck^ius. (Bernardyn). 
Wytłumaczył z włoskiego księgę : Relacpj powszech^ - 
nych Jana Botera Benetiusza dla ludT^i potrzebują^ 
cych i pragnących toiedzied 6 ^pratcach^ rządacn, 
doitatkachy sitach pańsltp cudzoziemskich^ ku dwi'- 
czeniu sią ta obyczajach , i potrzebnych do rządów 
sprawach, a pr:&estrzężęniu od złych, i szkodliwy eh, 
1609 r. i 'znowu poprawiona 9 w Krak. Ij913. Jest to 
bardzo . szacowna książka pod względem statystycznym. 
Wyd. 3cie 1659 p. n; Teatrum świata wszystkiego, i t. d. 

J\^ Adam Zaremba; Pełnił służbę nadworną przy Zyg- 
muncie 111; z jego polecenia wydał: Opis księstwa smo^ 
leriskiego 9' Ao Polski wówczas przyłączonego^ zokrć- 
ślepiem podziału i granic', 1621. 

P. S. Janocki pisze, ze i778 r. znaleziono w pimiozMorze 
cesarskim w Petersburgu kartę topograficzną Smolenslsa. 

§.45. WŁAŚciwf dzibjoptsarze: 

a. Stanisław Chw;alczewski._ (Żył między 1506 a 1549; 
starosta kobrynski, dziedzic Raszkowa). Jego: ^rojit* 
ha polska, bez początku (do którego i czasy Bolesła- 
wa w. wchodzą), a kończąca się na Bolesławie wsty- 
dliwym^ wynaleziona w Łycb czasach^ wyszła w War. 
182)) w 2cb tomach. Zasługuje na uwagę jako pierw- 
sze dzieło w tym przedmiocie po polsku^ w ktorem 
jest wiele i o dziejach ruskich. 

b. Marcin Bielski. (Ur. około 1495 we wsi Biała w zie- 
mi wieluńskiej; za młodu słnżył wojskowo, z Janem 

' Tarnowskim był pod Obertynem; bawił ^ na dworze 
Kmity wojewody i iśtąt*osty Krak., sprzyjał różnowier- 
4;om , -}* 18 grud. 157&, pochowany w miasteczku Pa- 
jęcznie). Duch śmiały i przedfi5ębiorc^y9 pisał ^umyśl- 

. ' nie dla rozkrzewienia w kraju ^iźyŁecznych wiadomo- 
ści i dla usposobienia mowy ojczystej do stylit uczd- 
Tiego. Żywoty filozof ów y iojestmądrców^ nauk przy* 
rodzonych, I (ez inszych mązów ehotami ozdobio- 
, ' nych, ku^obyczajnemu nauczaniu człowieka każde* 
go wybrane, Krak. 1535. Kronika, fojest historya 
świata na szeid wieków, a cztery monarchie roz* 
dzielona^ z rozmaitych historyków.. 4... » przydaniem 
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$ti^t» r%ee%ynimych; wySai byto kilka, z tych wia« 
dome są: K>*^k. 1550 w-4, i 1564 w ark. — Sprawa 
rycerska według posiąpkn t zachowania stdregQ 
obyczaju rzymskiego ^ greckiego ^ macedońskiego % 

innych narodów^ książki na oim.czesci rozdzie* 

lone, Krak. 1569. Pisał oa i wiersze; jedne mieszczą * 
się witych dziełach, a drogie satyryczne wyszły po 
jego śmierci : Sen majowy^ Krak. 1590. Sejm nie- 
toieici^ Krak. 1595. 

#• Joachim Bielski. (Syn Marcina, nozył się wKrako- 
tvie pod Marcinem Kłodawitą , służył rycyrsko za Ste- 
fana xr wyprawie gdaoskićj i połockiej, był dworza-* 
ninem Pioira Dunina Wolskie&o kanci. w. k.'; około 
1590 sekretarzem Zyg. III., vl5§5depi)tatem z księstwo 
oświęcimskiego). Pod swego ojca imieniem wydał Kro* ^ 
niką polską ^ Krak. 1597; wyd. powŁ. Bohomoica 
• War. 1764 i wyd. Gałęzpwskiego War. 1829. 

if. Łukasz Górnicki. (Ur. w wojew. krak., 1535 posła- 
ny do akademii krak., później do akad. zagranicznych, 
bawił przy Sam. Maciejowskim, Zebrzydowskim, Prze« 
rębą^kim i Padniewskim kanclerzu, który go zalecił 
Zygm. Aug. do ważniejszych . pism ; potem starostą 
wasilkowskim i tykocinskim^ żona Broniewska, f o- 
kolo 1591). Skreślił pięknem piórem: Dzieje wkoro^ 
nie polskiej y % przyłóćsieniem niektórych postron- 
nych rzeczy od 1538. rfo 1572; Krak. 1657, War. 
1750, 1754, 1804 i 1828. — Inne jego dzieła s^ tci 
Dworzanin' polskie Krak, 1566, 1639, War?. 1761 I 
i&xSi. 'Rozmowa Polaka z Włochem oelekcyi, wol-^ 
noście prawie i obyczajach polskich podczas elekcyi 
Zyg. Illy Krak. 1616; wydanie powtórne w tymże 

V roku i miejsca przez synów dla tego, że poprzednie 
wyszło pod nazwiskiem Szujskiego; wyd. trzecie, 
ZAvieikiemi'co do wolności obierania królów zmianami 
Józefa Załuskiego, w War. 1750 i 1828. Daempn 
SocratiSy czyli rozmowa złodzieja zdiabłem^ b.n^. 
' 1624, — Rzecz o dobrodziejstwach % Seneki wzjąta, 
Krak. 1593, Wilno 1772. S^to płody godne, pisarza 
pierwszego rzędu. 

e. Mjlcic^ Stryjkowski Ossostowicz. (Ur. 1547 w mia- 
steczka Ossostowie w wojeii(r., tęczyckiem; najprzód 
uczył się w Brzezinach^ a potom w akad* kcak* filo- 
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Eofii i greckiego; ztąd udał się do lipśkićj i^kademii I 
zwiedził Niemcy; lu gą poznał Wił, Budeosz , Patr. 
ManuŁius,' Fr. Roberlel, Jak. Karpeotarius i ioui. Po 
skończeniu nauk, licząc, lat '16 , stużyt wojskowo w^ 
pułku witebskioi po^dowództwem Gwagniiia, Włocha; 
1574 posłem do Stambułu, i wtedy zwiedza czę^ć A* 
zyi; po powrocie księdzem, kanionikiem kapituły iftiudz- 
kiej w Miednikaeb , później arcbidya^konem , nakonieo 
sekretarzem królewskim, -Jr po 1582 r.). — Otwarta 
głowa; idąc za duchem czasu nawet przedmiot pro- 
zaiczny wystawiał w rymie ; wierszy Z4>slawił po so-^ 
bie prawie "więcej niż prozy. Kronika polska- Hlew^ 
skay imudzka i wszystkiej Rusi kijowskiej i moskiew* 
sktejj podlaskiej i t. d. Królewiec 1582; wyd. BohtH. 
nolca War. 1766; i tu są wiersze, mianowicie w o- 
pisie znaczniejszych bitew. Goniec cnoty ^ Krak. 1574; 
są tu rozdziały o królach polskich, wywód narodu li- 
tewskiego, powód książąt litewskich, \ (. d. (wierszem). 
€! tcoifiosci korony polskiej i wielk. ks, litewskiego^ 
a o srogiem zniewoleniu inszych krjflesiw pod ty-- 
■ rańskiem jarzmem tureckiem; a rokoszu ninie/szegó 
tyrana tureckiego Amurata, i wszystkich królów 
domu ottomarisktego krótki askułeczny wywód. Krstk. '' 
' 1575. Genealogia książąt litewskich Matysa Stry^ 
kowskiegOf odnowiona i znowu na świat wydana 
przez Samsicla JJowgirda z Fogowia^ w Lubczu 
1626. Prawie wszystkie wiersze są osnowy dziejopi- 
sarskiej: Henryków wjazd i koronacya^ Krak«^]574. 
Wywód narodów sarmatskich i królów polskich)^ I57?i. 
Treny o śmierci króla Zyg. Augusta. Poema 6 po^ > 
rażeniu iO^dOO JMoskwy z kniaziem Piotrem Szw/- 
skim woj, poioc.y w polu iwauskiem nad rzeki^ Ułą^ 
za sprawą Mik. Radziwiłła het. w. k. i Hrehora ^ 
Chodkiewicza^ kaszt. wil. 1564 (w rękopisie); i kilka 
innych. — Aleksandra Gwagnina: Sarmaliae. Eu- 
ropeae descriplio (Krak. 1578 i w Spirze 1581), którą 
przełożył i wydał w Krak. 1611 Marcin Paszkow- 
ski, p. o. Kronika Sarmacyi europejskiej (wyd. 

i Boh. War, 1768), jest także dziełem Stryjków-. 
8 ki ego, właściwie jeograficznem. 

' /• Marcin BłażowSki, który także i ^'ersze pisał, prze* 
łożył wzorową polszcżyziią dzieje Polski Kromera, 
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p. D. O tprawachy dzMeiach i Ufizyttkich im%ych 
potocznosciach koronnych pohkich, ksiąg XXX,' 
Kraków 1611; ,wyd. Bobomolca, bez fiajmniejszćj ziiiia- 
DV wyrazów i prawopisu, ,w Warsz. 1767. — Błażow- 
ski w przemowie- do Zyg. 111 rozwija .pięknie swe 
wyobrażenia o dziejach i dziejopisarzu; zaićm niebyłto 
martwy Iłumacz. * , 

,g. CypRTAN Bazylik. (Wyznania reforciowaniego, żył 
w połowie XVI stulecia). Zajmuie lu miejsce tylko 
jako wyborny tłumat;z dwóch wielkich dzieł; jedno 
nalepy do dziejowych: Historya o- grogiem przędła^ 
dawaniu kościoła bożego^ w której ^ą wypitane spra- 
wy onyck męczenników, którzy począwszy od WKi- 
klefa i Hussa, ai do tego naszego wieku..., praw* 
dą ewanie/ii,... krwią swą papiecząt owali.,.* Brześć 
litewski 1567, a drugie polityczne: J. F. Modrzew- 
skiego o poprawie rzeczypospo/itej ksiąg pięcioro, 
1577; wydanie powl, Wilno 1770, wktórem opuszczo- 
no księgę o kościele. ' 

h. Piotr Skarga Paw^ski (zob. §. 56). Roczne dzieje 
kościelne od narodzenia... wybrane z rocznych dzie- 
jów kośeieL Cesara Baroniusza; Krak. 16il3. Ży- 
woty świętych starego i nowego testamentu na Ąaz- 
dy dzień przez cały rok. PraWie 20 wyfąn za ży- 
cia i po ściierci jęgo. 

Należy tu jeszcze pośrednio: 

»V Bartosz Paprocki. (Ur. 1550 w Mazowszu/ w aka- 
demii krak. uczy się pod Walentym z Bawy; w mło- 
dości najwięcćj pisał wierszem ; od złej żony odszedł 
do Warszawy, zŁąd^ zamierzył, udać się do \Vtoch, lecz 
w grodzę odbiera wiadomość^ że żona umarła (1572); 
wraca więc, poświęca się całkiem muzom, i jedzie do 
Czech, gdzie pracował naukowo i pra cer swoje wytła- 
czał; powraca do ojczyzny krótko przed zgonem, *f* 
około 1614, pochowany we Lwowie). Wierszować 
, lubił podobnie jak Stryjkowski,* prawie we wszystkich 
dziełach jego są wiersze. Należy on tutaj jako he- 
raldyk. FanosT^a, to jest herby znakomitych fami- 

lij.... wizerunki królów polskich^ z opisem iwo* 

^jewodow wołoskich i t. d. Krak. 1575. Gniazdo cnoty, 
zkąd herby rycerstwa.... polskiego^... początek mają^. 
Krak«1578. Herby rycerrtwi jfolskiego, £xak« 1584; 
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jestto przerobienie poprz^żającego. Pisał i po czeska 
yr tym samym zawodzie. W ogólności należy do naj- 
ważniejszych pisarzy tego okresu. W wićrszach prze- 
bija się satyryk. 

B. Proza dydaktyczna. ' 

§• 46. Używanie w uczelniach i akademiach jedynie^ 
języka łacińskiego przeszkadzało irozwioięciu' się polszczy- 
zny Icisło naukowej i umiejęŁnćj. Ale duch wielkich 
i przezornych mężów, chcących światło dla ogółu narodu 
przystępnem uczynić, pokonywał i tę tradnóśó; kto się 
niemógł zdobyć na pierwoŁwór, pj:^zy8wajał narodowi obce 
dzieła prz£z tłumaczenie. Prawb i nauki przyrodzone sta« 
nęły najwyżei. 

• §, 47. F1LOZOPIA9 teot*e tycznie wcale po polsku nie 
wykładana; praktyczna nie objawia się wprawdzie w sy- 
stemach, ale w stroju popularnym, w przepisach i wzorach^ 
część moralna szczególnićj kwitnie. _ ^ 

a. Mikołaj Brj zNAOfcowic. (Zob. wyżej §. 40). Żteier* 
ciadio^ dlho kształty w którym kaidy stan snadnie 
8ią może tteym sprawąm jako we źwierciedte przy^ 
; patrzyc\ Krak. 1568. — Apokalipsie^ Krak. 1563. — 
wspomnieć tu można i o jego Postylli wSch częściach^ 
Krak. 1556. 
i. Stanisław Koszutski wytłumaczył: Rejnharda Lory* 
chiusza Ksiągi o dobrym rządzie i itychowaniuy 
Wilno 1555 i 1606; 3ci& wyd. pod napisem: o^toycho- 
. fcania i 'dwiczenia młodzie Krak. u Szarfenberga. 
Także: Cycerona ksiągi o powinnościach^ 2gie wyd. 
Wilno 1593, 3cie tamże 1766. 
e. Sebastyan Petrycy. (Ur. w miasteczku Pilznie; w aka* 
demii krak. uczył się fizyki pod Marcinem z Pitzua,. 
1583 dokt. filozofii; kilkanaście M ucz/ tu filozofii, 
wyjeżdża do Włoch dla Wydoskonalenia się w sztuce 
lekarskiej i uzyskuje stopień w tym s^awodzie w Pad* . 
wie; zwiedza Niderlandy, Francyę i Niemcy; po po- 
wrocie uczy tćjże sztuki w Krakowie aż do 1603 r.; 
1604 nadwornym lekarzem Bern: Maciejowskiego a 1606 
carowćj Maryny, z którą udaje się do Moskwy; po 
zabiciu I^ymilfra M^ięziońy przez półtora roku przekłada 
w więzieniu na język polski Horacyusza (wyszedł 
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w Krak. 1609); odtąd niewiadome są 'szczegóły jega 
ćycia prócz tego, że udzielał swój pomocy lekarskiej 
w Krakowie ludowi pospolitema, i że przeznaczył fun- 
dusz na utrzymywanie dwóch uczniów i bistoryografą 
przy krak. akademii; *{* 1626 w Krakowie. Ze szcze- 
gólną staranboscią p czyslość języka przełożył: Eitfki 
arystotelesowej^ to jest jako sią kaidy ma na swie^ 
cie rządzie^ z dokłiłdem ktiąg dziesięciorga; JT. 
^ Czaić f€ której piącioro ksiąg. Krak. 16 18. — Poli'- 
tyki aryittotelesowej i to jest rządu rzeczy pospolitej 
z dokładem ksiąg mmioro^ Kral^. '1605. Przy każ- 
dym rozdziale są jego własne przestrogi, a przy końcu 
każdej księgi obszćrne przydatki — tak' dalece , iż wię- 
cej w niem na' imię autom jak tłumacza zasłużył. --«* 
, ' Ekonomiki arystotelesowej, to jest rządu (lomoweg^f 
^ z dokładem księgi dwoje , Krak. 1618. — W rękopi- 
sie zostawił przekład Psałterza. 
§. 48; PnAWNićY, podol)nie jak filozofowie, niepra- 
cują nad tebryami^ lecz jedynie nad' prawem obowiąza* 
jącem. ' , ^ 

a. JAf^ Herbdrt z Fulsztyna. (Żył za Z3'g. Aug., byl 
wprzód podkomorzym pjrzemyśiskrm, a^ później kaszle- 
; łanem sanockim). Prawa i ustawy obowiązujące ze- 
brał systematycznie, wyUumaczył i wydał pod naz\i^ą: 
.' Statuta i pi^ywileje koronne, Kralc.* 1570, z pole- 
cenia Zyg. Aug., który pierwszy 1550 r. uchwały sej- 
mowe nie po łacinie ale po polsku pisać zalecił, co 
się utrzymało aż do osŁaln^h czasów. 
h. Małecki. O prawnem maizemtwie biskupów j ksie-' 

, ^zy^ dyakonów i mnichów ^ b. m, 1571. 
c. Bartłomiej Groicki. (Żył za Zyg. Augusta; naj- 
przód uczył' synów Erazma 'Banka senatora krak.^ 
pożnićj podwójtem, a na końcu pisarzem celnój ko- 
mory król. w Krakowie; wścisłój zostawał przyjaźni 
z Aug. Rotundem, Jan. Cerazynem i Pio. Rojzyuszem, 
prawnikami sławnymi). Zasługuje tu na miejsce jako 
pierwszy tłumacz prawa magdeburskiego, w miastach 
prawem tern nadanych - obowiązującego. Porządek - 
spraw i sądów miejskich ^ w Krak. 1562, 66, 1610, 
- 30.— Artykuły prawd ma^d. Krak. 1558, 60, 65. — 
Ustawa płacy usadów^ Krak. 1562. — Tytuły pra-^ 
wa magd. Kvsk* 157^/75, 1G29»--^ Summaryuszpo^ 
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/ rxądhu $pra$o % afigkutów praufa magd» Krak. 1567.'~ 
Ten post^ek wyhran jesi % prauf cesarskich.*.*, jar 
ko w tych stądziech a sprawach^ około Ikarania na. 
gardle aibo na zdrowiu , sądztome i każdy urząd ^ 
ma sią ząchowad^ i t. d. Krak.. 1582. — Wszyslko 

' wvs2^o ' razem w Krakowie 1619 i 1630 zpryzdatka- 
mi ^żnych antorów» a w Przemyślu 1760. Rękopis 
po .jego śmierci ziialezionyt Obrona sierot i wdów 
.opiekundm i kuratorom \ z łacińskiego na polskie pfze* 
tłuuraczoay, wydali synowie Gabriel i, Jao^ w Krak. 1605. 

d. Jan Januszowski, Łazarzowicz. (Ur. 1550; ojc'e6 
Łazarz Andrysowicz księgoUocznik krakowski; w mło* 
dości bawi na dworze cesarza Maksymiliana II., zkąl 
gp Mikołaj Firlej, poseł od króla I rzeczj^pospolitej do 
tegoż dworu ,; bierze do siebie i zaleca Zyg. Aug. na 
sekretarza; za Stefana pisarzem poborowym; 1577 r. 

' bierze ojcowską księgoŁłocznię na siebie i doprowa- 
dza ją do doskonałości; 1587 pi^zez Jana Zamojskiego . 
wspierany zostaje szlacbcicem i przybiera nazwisko Janu- ^ 
szewskiego; 1588 r. po śmierci żony zostaje księdzem; 
-wkrótce opatrzony plebanią W Solcu i kanonią koUegi- 
aty sandęckiej'; •{* 1613). U współczesnych zy;ikał był 
sobie imię' wielkiego prawnika; napisał: Wzór rzer 
ezypospoiitej rządfiej do ciała człowieczego' przyr 
stosowany^ KiraJL. 1613. Na żądanie Mik. Firleja wo* 
jeVv. krak. wypracował J wydał w 10. księgach: Sta- 
tuta , prawa i koństytucye koronne , Krak, 1600, 
które jednak sankcyi nie nabyły; sprzeciwiali się tema ' 
szczególniej posłowie, przez wzgląd na błędy i opu- 
szczanie niektórych ustaw. Polszczyzna wzorowa; aló 
brak krytyki w osnowie. 

ę. Marcin Suigłecki (Ur. 1572 we Lwowie; 1591 wslę* 
.puje do zgromadzenia Je;&uilóyr i wRzymie uc^y 6ię 
teologii; w kraju uczył filozofii lat 4, a. teologii 10» ^ 
-ftopien zaś mistrza otrzymał w Wilnie; -J^ 1619 w Ka- 
liszu); Wsławił się łoiką^ po łacinie napisaną, którą 
Francuzi i Anglicy uwielbiali , oraz polepsiką piśmien- 
ną z różnowiercami. Ta go przywodzimy jedynie jako 
pisarza: O lichwie, wy derkach, czynszach i t. d,; 
wyd. !«><; Krak. 1604, a 7^^ Krak/ 1640. Książka U 
była bardzo czytaną i chwalona. 

9 • 
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- §9 49. Navki' jp^RZYROBZon^B. Ta niwa bardzo pq- 

myśloię aprjawiana, liezy wielu, miłośników, którzy ją od 

pecżątku do uiycia pospolitego , szczególniej do naak lekar'- 

skich, stosowali; Przytaczamy lu tylko zawpłańszycb. 

a. Hieronim SpiczyWi. (Rajca krak. i lekarz Zyg. Aug.)* 

O ziołach, tutecznych i zamorgkicA, i o mocp iehy 

a hiemu knagi lekarskie ^ wedle regestru niżej na-^ 

pisanego^ wszem wielmi uiyłeczne. ;Krak.* 15423^ (w 

arkuszach, 24(lf listów jedną stroną lii^bowanycb). 

Wyd. powt. w Krak. 1554; wy d. trzecia z dodatkami 

przez. Marcina Siennika pod napisem: Herbarz, 

to jest ;&iót iutecznych, \A. d... z przydaniem Ale> 

ksego Pedemontana ^^tęg-t ofWor^ o tajemnych a 

skrytych lekarstwach^ Krak. 1568 (str. 628). 

,h. Marcin a Urzj^dowa. (Lekarz Jana Tarnowskiego). 

Herbarz polski 1562. Krak. J595. i 

c. STEFANFAŁiQjEiĘ|iz(zwanyPhalinurus, PhalimiruSy 
alboteź Stefankiem, z dodatkiem: Rusin). Pozo- 
stało po nim . dzieło polskie* (przechowywane w ksiąźni-' 
cy puławskiej), którego . nazwa dla braku pierwszej 
karty niewiadoma*. Obejmuje ono różne części histo- 
ryi naturalnej we względzie lekarskim. ^Wyszło w Krak* 
1534 nUnglera; podJ;ug opisu znajomego egzemplarza 
jestto księga w-4 m« na 4^ cala gruba, mająca nast. 
rozdziały: Tabula geiiefalis de herbis; index infirmi- 
tatum; opis różnego rodzaju roślin (z drzeworytami); 
o kamieniach drogich;, naiuka -o poznawaniu uryoy; 6. 
rodzeniu czło wieczora; jaŁo poznać przemienność po* 
wietrzą . według aspektów; nauka puszczania krwi; 
pauka obiankącb; nauka barwierska.. ^ 

P. S. Przy końcu radzi U n g 1 e r Polajcom , ■ aby się rozmi- 
łowali w snym języku. 

d. Szymon Sy^i^eissri. (Syręniusz; prof. nauki lekarskiej 
od 15S9 wajcademii krakowskiej; źył przeszło 70 lat). 
Po jego śmierci wydano: O przyrodzeniu i użyciu 

,ztói^ Krak. 1613. Nauk^ roślinną, mianowicie roślin 
'y krajowych, doprowadził do wysokiego stopnia, zacho- 
wując ich nazwę ojczysta. 
%.^Qi Gospodarstwo i 
a. JĘDRZEJ Trzbcieski, (Królewski sekretarz, człowiek 
uczony, tymptworca utriusque> lingpae non vulgaris). 
Piotra Krescentynahsiągi o gospodarstwie i opa- 
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irzeniUi rozfą^ieniu rozlicznych foiytkow^ kaide^ 
mu iłanąwi potrzebne ^ Krakl 1549 i 1S71« Tłuma- 
czył także: o naturze roiłin i zwierząt. . 

b. Ołbrycht STBUMiBiisKi. (Z. Mysło WIC , urzędoik balics 
ki). O sprawie 9 sypaniu ^ ttymierzaniu i rybieniu 

, stawowi także o przekopachty o ważeniu i prowd" 
dzeniu wody. Krak. 1573^ 

c. KRZYSZTOF DoRóHosTAJSKi. (Uf. 156!^; ojciec Miko* 
łaj Moaiwid Olecbowicz, wojew. płock.; wyuczył się 
wStrazborga i Frybprgu; pełnił różne krajowe posła- 
li, a 1603 marszałkiem wiel. lit.; f 1611). Dziełem 
jego piśniiennem. jesŁi Hippica, to jest okoniach 
ksiąga. Krak. 1603 i 1647. 

d. Janusz Dubrawski. (Pochodził z wojew. ruskiego). 
Mamy po nim : O rybnikach i rybach^ które sie w nich 
ckowają\ o ich przyrodzeniu ksiąg piącioro^ iCr. 1600. 

§. 51; 'Aauka lekarska 9' znachodząc swą podsiawę 
i' póoi^c w rozkwitnieniu nauk przyrodzonych , musiała tak- 
że kwitnąć; dążność piśmienna nosi na sobie znamię sto* 
sowania się do użytku pospolitego. 

a. PioTa z Kobylina. Nauka ratowania położnic, Kra- 
ków 1541 r. 

b. Jj^DRZEJ Głaber z Kobylina. Problemata j^ristote* 
łis^ gadki z pisma tćiełkiego filozofa Arystotelesa 
i tSź inszych mędrców tak przyrodzonej jako i le* 
karskiej nauki z pilnością wybrane. Pytanie rozntat" 
te o sHadnoici człowieczych członków rozwiązujące, 
i t. d. Krak. 1535. — Traktat ' o puszczaniu krwi, 
Krak. 1542. 

c. Walenty z Lublina. (Uczony lekarz). Groźnych 
chorobach i leczeniu ich, 1592. 

d. Wojciech Oczko. (Rodem, z Morawy, lekarz, lwow- 
ski , pisał się lekarzem królewskim). Prócz ^te/iit*^a 
po «la«inie ,. wydał, po polsku : Cieplicę 9 Krak. 1578; 
1 Przymiot, czyli dworska niemoc^ Krak. 1581. 

e. PioTH Ubiiastowsku (Pochodził zKIimunt, mistrz fi« 
lozofłi i nauk lekarskich). Ksiąg czworo o przyczyn 
nach morowjBgo powietrza, Kralc. 1591. 

§. 5^. Matematyka i Astronomia. Te nauki 
stały najwyżej w akademii krakowskiej: wielu pisarzy zy« 
skało sławę europejską, ale oi pisali po łacinie; pobkiego 
xai języka ożyli : 
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a. Tomasz Kłos , o którego iyfin nie me* wieiny, prze* 
kazał po sobie takie dzieło : Algoritmuą Toje^ti ńa^ 
fika Itczhf polską r%ecxą wydana: Frzea^ księdza 
Tomasza Kłosa. Na trxy iic ęząśet dzieli. Pierun 
sza będzie o osobach liczby ^ wtóra o Eegtfle detri^ 
Trzecia o rozmaitych rachunkach y o spółkach ku* 
pieczkicL Cracovią ex ojf. Ungleriana 1537 tw-8, 
arkaszy 8). Znajduje się w książnicy j&gielomkiej, u-* 
szkodzony* 

h. Stanisław 6iiZEB8K]r,'6REPSius.^(Ur. 1526 w 6r?eb- 

ska^ w Mafzbwszu; był profesorem w akademi i krak. 

^ 1572). €ieometrya^ łojest miernicka nauka po pol** 

.sku nap. z greckich Haćtńskich ksiąg , i t. d. tera% 

nowo wydana^ Krak. 1566. 

e. Jan Latoś lub Latos^, WoIgiecjh -Ro^ciszbwski i 
SzczęsiNY Żebrowski 'wiedli z $obą spór piśmienny 
względem kalendarza poprawionego za Grzegorza XIII; 
pierwszy się sprzeciwiał lej poprawie, a drudzy sta- 
wali w jej obronie. 

d. Bernard z Krakowa. ^Akademik krak., wydawca ka** 
lendarzów, wróźbit z obrotu planet niebieskicb). Ob* 
wieszczenie^ znacznych niektórych na świecie ninii^Jr 
szym przypadkowy^ ze złączenia 2cA planet górnych 
złych, Saturusa ź Marsem w znamieniu niebieskien^ 
Panna ^ 1596. — Dekrety albo wyrok astrologii o 
%admieniach' iwierciadet niebieskich ^ htóre sią po^ - 
Jawiły 1605 r., z przykładem akutków przeszłych za 
taktem zaćmieniem , Krak. 1605. 
§. 53. Wojskowość. . ^ 

a. Maciej Stkubigz. (Polak, bawił przy księciu pruskim 
Albercie w Królewcu , żył jeszcze 1570 r.); Z roska* 
zu jego księcia przełożył jego dzieło: Von d^r Kriess- 
. ordnungf oder der, Kunst Krieg zufUhren, (które 
' sam Albert Zyg. Augustowi 10 sierp^ 1555 poświęcił 
i posłał), na język polski «• Piękny ten rękopU, nigdy 
nieodbily, ^nachodził się niegdyś w yiąźnicyZałuskicb. 

i. Bartosz Paprocki , (zob. wyżej §. 45). Hetman al- 
bo własny konterfekt hetmańskiej zkąd sie siła wo- 
jennych postąpków nauczyd.moze 9 Krak. 1578. 

c. Stanisłw Sarnicki. (Żył w drugiej połowie XVI slu- 
-leciaj złoży wsz}^ urząd superintendenta prowincyi ru- 
skiej ^^ został^wojskim krasnostawskim).. Zostało w rę- 
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kopisie jęgo dzieło: Kiiągi hetmafUhte, dotąd nie* - 
wydane, * a opisane w Czasopiśmie naukowym.' 
d. Jakób Cielecki. Książki Juliusza Froolyna senatora 
rzym.: O fortecach wojenkych; ksiąg czworo..., te^ 
raz na nroiro iryrfaii^ , Poaoaii . 1609. * 

c. Proza krasomówcza. 

§. 54*. W czasie ścierama się opinij religijnych , w cza- 
sie świetności społeczeństwa, które swoje Jstnienie szcze- 
gólniej na obradach publicznych ' objawiało, — oakoniec 
W czasie walki o zwycięstwo w krąsomowstwie (Jakób 
Górski z Herbeslem),^ nawet niemogła wymowa nie- 
kwitnąć. Każde wyznanie religijne usiłowało jak najwy- 
inow'niej przekonać spół- wyznawców i przeciwników o 
swych zasadach; z obrad zas publicznych wygnano, (1550) * 
ibowę rzymską , a wprowadzcfno ojczystą , zrozumiałą dla 
ogółu. Mady tego napotykamy bardzo liczne. 

§. 55. mowcY. 

a. Łukasz Górnicki, (zob. wyżej §. 45). Vf Dziejach 
. korony polskiej 9 malując rozmaite sprawy, ppkładł róż- 
nym osobom w usta mowy, które za wzórkrasoinow- 
stwa uważać należy; n. p. mowa Pio. Boratyńskiego 
do Zyg. Augusta, aby się rozwiódł z Barbarą; mowa 
Stanin. Czarnkowskiego^f rzeciw Djmitrowi Sangusz- 
ce o księżnę z Ostroga,- tudzież OdacAowskiego za, 
hrmże Dymitrem ; i wiele innych. ' . 

b. DTANisŁAw ORZECHOWSKI, (^r. 11 Ijst. 1513 W przc- 
myślskiem; ojciec Stanisław pisarz ziemski, matka 
Jadwiga Baranecka; początków uczył się w Przemyślu, 
i juź W. tym czasie wystarał mu się ojciec 4) plebanię 
w Żurawicy i Pobiedniku; 1527 w Wiedniu doskonalił 
się w łacinie i greczyznie; 1529 wywieziony do Wit- 
tenbergii, gdzie się poznał z Mar. Lutrem. Ffl. Me- 

^lanchtonem, Karlosztadem i Zwingliuszem^.1532 do 1541 
we Włoszech; w.Padwie $*luchał filozofii Ant. Fary- 
zeusza, a kcasomostwa Łąz. Bonamiki, w Węnecyi 
słuchiwał-Egnacyusza, iżyłzpim poufale; w Rzymie 
poznał się z. kardynałami Konstantynim i Aleks. Far- . 
nezym. Do kraju powracał bogatszym, bo mu papież 
udzielił archidyakooię, przemyslską i; dziekanię kate- 
dralną. Zaraz po powrocie spiera się z biskupem o 
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prefipndy, staje w obronie kościoła ruskiego* przes ałe- 
nawiść do łacińskiego bezżeńsiwa , i rzaca - się na 
naukę Lutra; 1346 mienia się na kanonię, a 1547 za 
plebanię w Pobiedniku bierze sanocką trzymając i w 
Żurawicy; t. r. 17 czer. .obwiniony o ulrzyjnywanie 
zasad religijnych kościoła ruskiego, o gorszące życie 
iksiąikę qa bezieństwo kapłańskie, załatwia uroczy- 
stą przysięgą : iź błędów niebroni, że kleryckiej uczci* 
wo^ci ścisłe będzie przestrzegał, (wtedy go odsądzono 
od Anny Zaparcianki; dzieci z nią spłodzone chrzcił 
na swoje nazwisko), a owej książki ie nie kazał sani 
wytłaczać. Zadowolony tem biskup, na. synodzie pro- 
wincyonalnym mianował go ofiby^łem , którąto g6- 
ddość li kwietnia 1548 dobrowolnie złożył;. 1550 
oskarża na sejmie biskupów; złożywszy urzędownie 
w Przemyślu wszystkie dostojeństwa kościelne , eeni 
się w same zapusty z Magd. Chełmską 1551 r. — Biskup ^ 
lizńaje to małżeństwo 8 kwietn. za nieważne, a jego 
skazuje na klątwy, utratę czci, wszelkich dóbr świeo* 
kich i kościelnych, oraz ńa wygnanie z dyecezyi. Te-* 
go wyroku władza świecka .uiewykony wa . Orzechów- 
, ski pisze w tym czasie ów sławny list do Juliusza III, 
w k(»rym wszystkich twórców ustaw ó bezżeństwie 
księżem Iży, po twarzy, za najgorszych zł^^czyńców po- 
czytuje. Po sejmie piotrkotirskim ogłoszono mu' z kar 
zakiic ^17 lut. 1552) rozgrzeszenie^ lecz Rzym tego 
niepotwierdził. Odtąd żyjąc w niedostatku rozmaite 
osoby to wysławiał to spotwarzał, walczył z różno- 
wiercami i stanem Iwićckim ; ^ kwietniu 1566 utra- 
cił żonę, z którą miał 5 dzieci; 4* przy końcu 1566^ 
lub przed 12 lutego 1567). — W pismach łacińskich 
mieszczą się przedmioty polityczne i polemika' teologicz- 
na. Najwyżej się wzniósł jako mówca przeciw Tur- 
kom i na pogrzebie Zygmunta I. Z tej strony znała 
go cała Europa. — Obdarzony bystrem pojęciem i pa- 
mięcią, zebrał tył okwity zapas rozmaitych wiado- 
mości , które się we Wszj^^kich pismach jego ^przebi- 
jają. W wymowie zdaje się iść o lepsze z Derooste- 
nesem. Chociaż mowy a nawet inne rzeczy pisał po 
łacinie, mieścimy go jednak między polskimi mówca- 
mi, bo na to ze wszech względów zasługują jego mo- 
wy przez współczesnych spolszczone. «— w Humaczę* 
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niaeb f oaitd^Boy: Knąiki Sta. Ofse.... o ruszeniu 
,%iemi polskiej przeciw Turkowic Krak. 1543.-^JFy- 
znanie^ wiary S. O. które czynił wPiotrkawie na 
synadzie złażonym... 1552. A potem na drugim sy^ 
nódzie warsz. potteierdzone i wyddne.... 1561. Te- 

Coz roku przełożone p. Hieronima Krzyżanowskiego^ 
Krak4ł562.~ List do Mik. Radziwiłła... litew: 
najwyL marszałka i kancUrza it.d. (1562). — Oksza 
na Tu^kiy Krak. 159(h sąto dwie mawy spolszczone 
p. Jana Januszowskiego, zacI)ędające.do wojny z Tur- 
kami, w^pierwszej.rycyrsŁwo*, w drugiei króla,^ — Ldst 
do Juliusza III o potwierdzenie małżeństwa y Lipsk. 
1781. — Kran^i Orzechowskiego ^ przełoione p. Al. 
Wlyńskiego, Krak. 1767, War. 1805, Wrocł. 
182o, 7 opiiszczemem sprawy z Dziadusktm. Sam na- 
pisał po polsku: Ciuincumx tojest\wzór korony pol- 

skiej^ia cynku wystawiony posłom koronnym do 

Warszawy ^na\nol»e lato'^l56i r. posłany, b. m. 
156i.— Dyalogi albo rozmowy około ex^kucyi koro* 
ny polskiej,' (w'i). — Żywot iśmierd Jana Tarnów* 
skiegOi War. 1777ji 1805.— W rękopisie ziiajduje 
sjc> Politia rzeczyp. polskiej na wzór ksiąg, ary^ 
stoteiesoicych,'--' Opowiadanie upadku przys;stego 
pplskiego dla kacerstwa sakramektarskiego^ — Łakzc: 
Odpowiedz ryoyrsiwa: ruskiego na sejmiku powiatom 
wym wiszneuskim(SąAowai-'WMnh) nu poselstwo J,K. 
M\ jeslŁo mowa- z 1566 r^ ułożona .potem z kilku pi- 
sarzy prędkich , % ust Orzechowskiego wzjęta; i w. i. 
Teorya spraw spółeczenskich , acz myślącą głowę zna- 
mionuje, jednak przez dziwactwo i naciąganie do ko- 
ścioła, nieznalazła wielbicieli. 

Wa^wrzynieć Gośłicki. (Ur. około 1530; po uzy- 
skaniu w akad. krdk. stopnia mislrza, udał się do 
.Włoch i w Wenecyi 1568 wydał: de optimo' ęena-- 
tore, dzieło nieśmiertelne. Przy Stefanie kanclerzem 
siedmiogrodzkim; później posłem do Saksonii, Kiemiec 
i Szwecyi, komitiisarzem w sprawie gdańskiej i wukła- - 
dach będzyósklćh ; 1580 proboszczem płock, i kanoni- 
kiem krak., iako pełnomocnik do Brunszwiku^ spadek 
po Zofii có^e Zf%. I; 1586 bisk. kamień, i opatem 
mbgiiskim; układał pacła conventa dlaZyg. III; 1589 
bisk. ćbdm.;^ 1591 przemyśl.^ a 1601 poznańskim; 
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stawał w ofironie akademii krak. przeciw iezailońi, 
•{• 1607).-— i Teo zacay mąź posiadał wielkie przymioty 
mowcy^ publicznego; najobszeroiejsze wywody aaiiał- 
porządnie w tr^ść szykować, roftrząsać i zręczme wy- 
łuszczac, a wszystko wesołym dowcipem pkrasii^. Wzór 
. tej wymowy posiadamy w Mowie' duchowimstwą ko-- 
rannego na sejmie tcartzatcs, do^AróiaJ. M*, oraz 
w Powitaniu imieniem nad i słaniw koron, króla 
Zyzmnnta III wjezdiająceźo do Krakowa, Kra- 
lów 1587. 
§. 56. Kaznqdzieje. 

a. Samuel Maciejowski. (Ur. ^498; po powrocie z aka- 
demii padewskiej przechodził takie stopnie: z poradnika 
i sekretarza królewskiego dziej^anem krak.; biskupem 
.chełm.9 podkanclerzem .koron., biskap. płoc, ńakoniec 
krak. i kancl. koronny^n wielkim;* f 1550). Na po- 
grzebie Zygm. I. miarł połsĄą motóą, którą jednak 
na żądanie przyjaciół wydat po hcinie: Sermo in 
funere DniSigism. /. eic. 

b^ Marcin Białobrzeski. (Po ukończenia naak ^Krako- 
wie Cystersem; z opala mogił, sufragaoem krak., 
' w końcu bisk. kaniienieckim , f 1586). Dla gładkości 
mowy i bystrego dowdlpu zlecano mu urzędowanie 
poselskie;, w bomilia<rh swoich, klóre synod kujawski 
pochwalił i 4o użytku wszystkim płebauom polecił, 
pełen ewanielic^nej słodyczy, a polszczyzna czysta i 
•dobitna-. Poś{illa orthodoxaC tojest wyktadSS. Ewąn* 
giełij niedzielnych i iwiąt uroczystych^ Krak. 1581. 

c. Grzegorz z Żarnowca-. (Rodem zPodgÓrza , syn or- 
ganisty; 'przechodzi do Kalwinów, zostaje ich kazno- 
dzieją, pasterzem, nakonieo siarazym zborów cwanie^ 
lickich w Litwie, podobno Scwał się właściwie Konnt- 
skim; f około 1597). Niespracowany zapaśaik w szer- 
mierstwie z Jezuitami, zostawił po sobie wielkie dzie- 
ło: Postylla, 1566, 4580, 1597, do którego napi- 
sania i inni mi&trze należeli; składa się « ark. 386.-r^ 
Na apologią Jezuitów przeciw tó] postylli wyszła je- 
go : Obrona postylli ewangielickiij , wyd. poti^tórne 
Wilno 1591. . • 

li^^ '^ d. Jakób Wujek z W\€fRowoA« ({Jr. 1540 w Mazowsza 
*^* z różnowierców; z akad. krak. udał^się na filozofię do 

Wiedaia, 1565 zostawszy wfizymie Jezuitą, ćwiczyt 
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^się w łacińskim, greckim i hebi:ajskim9 i acżyt tu ma* 
tematyki; w kraju filozofii, teologii i greczjrzny; piizez 
króla Stefana posłany z Wilna do Siedmiogrodu na 
rządcę Jezuitów w Koloswarze; rządził także całĆm / 
zgromadzeniem w Polsce i Litwie; mistrzem teologii ' 
w Pułtusku 1571. — Szermierz o wiarę z Socynem, 
Stankarem i Jak. Niemojewskim; f 1597 w Krakowie)* 
Ten tłumacz biblii katolickićj^ zwany polskim Hie- 
ronimem, napisał: Postyllą katoliczną 9 KraA.. 1573 
i 84, i Postyllą katoliczną mniejszą^ Poznań 1582.- 

e. Piotr Skarga Paw^ski. (Ur. 1536 w miast. Grodziec 
w Mazowszu; 155!$ akademikiem krakowskim; 1554 
rządcą uczelni warszawskiej; dozorcą w.naukach Jana 
Tęczyńskiego w Wiedniu : poŁćm proboszczem ^oha- 
tyń^kim, kaznodzieją i kanonikiem lwowskim; 1568 

i'edzie do Rzymu, i wstępuje tamże, do zgrom, jezuic- 
;iego; 1570 powraca do kraju; 1572 — 76 teologiem 
nadwor. Protasiewicza bisk'. wih; 1584 zakłada w Krak. 
. bractwo miłosierdzia; 1588 kaznodzieją królewskim, 
f 1612, pochowany w Krakowie). — Okwily i naj- 
większy kaznodzieja, oraz szermierz z różnowiercami. 
Kazania o siedmiu sakramentach , Krak. 1600. Ka- 
zania sejmowe, przygodne, z różnych okoliczności, 
^ pojedynczo i w zbiorach. Kazania na niedziele i świa- 
ta. Krak. 1595. (Kazania Skargi i inne pomniejsze 
dzieła wyszły w dwóch częściach w Wilnie 1738 przez 
Gbreptowicza; sejmowe w Krak. 1829). Już współcze- 
śni zwali go, jako kaznodzieję^ Piotrem złoto- 
nstym. ^ 

jf. Fabian Birkowski. (Ur. 1566, lwowianin; uczył się 
i nauczał w akad, krak. wymowy i filozofii w młodo- 
ści, 1592 został dominik^nem 1 przez 14 lat kazał 
w^kościele krak. dominikańskim, sprawując i rektor- 
stwo ;. po powrocie z Włoch nadwornym kaznodzieją 
królewicza Władysława, z którym hyc we Włoszech / 
i Moskwie; 1634 przeorem krak. klasztoru; f 9gru« 
dnia 1636). Po Skardze, w następstwie czasu, aż do 
drugiej^ połowy XVIII wieku niebyło lepszego kazno* 
dziei; jednak wzorowym nazwać go niemożua. Od- 
znacza się on zamiłowaniem porównań, podobieństw 
i pJrzystosowań, ca upiększa powieść rozmaitością wy- 

6 
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obrażeń J"— Kaxania pogrzebowe, których 7 w Kra* 
kowie 1612-.1633, a dwa w Warsz. 1625-~1632.— 
Kazania z okolicznością klorycli 10 w Krak. 1624 
do 1635, a jedno w War. ]^62Ś. — Kazania niedziel-^ 
ne $ 8wiątalne9 tomów grubych 2, Krak. 1620— 2S 
(w ark.)«— (Ocenił go Kaź. Brodzinsjki; zobacz te- 
goż: Pjjsma rozmaite T. L). , ' 



Z. GIIABUHATYCY i SŁOWnil^ARZE. 

|. 57. Wielu ich się znachodzi, wspomniemy tu tylko 
eelmejszych : 

a. Stanisław Zaborowski. (Służył wojskowo » ppźnići 
uczył się prawa cywilnego i kościelnego , i został 
księdzem; 1506 mianował, go król Aleksandier pisa- 
rzem skarbu koronnego, a potem Żyg. I podskarbim). 
Została po nim : Ortographia seu modus recie tcri- 
hendi et legendi połonicum idioma anam utilissimus; 
Krak. 1518, 19, 26, 29, 36, 39, 60, 64. — (Kuchar- 
ski przełożył to pisemko na język polski i ^wydał w 
Warsz* lo/^y. 

i. Jan Sekłucyan. (Ur. w Wielkopolsce, pi^otestant, ba- 
wił w Poznaniu, zkąd na wezwanie księcia Alberta 
przeniósł się 1540 — 50, do Królewca; i tu f 1578. 
Przy jego biblii jesti Nauka czytania i pisania ją^ 
zykd polskiego^ Królewiec 1551. ^Kucharski wydał 
ją razem z Zaborowskim). 

c. Piotr Stoje^^ski , Statortusz. (Rodem Francuz, 
przybył do do Polski 1559 i został rządcą uczelni 
wPindzowie; należał do przekładu biblii brzeskiej, •{• 
okoto 1568). Polonicae grammatices insłiluiio, 
Wierzbjęta 1568. 

d» Jan Mi^czT^sKi. (Ur. w sieradzkićm , znał doskonale 
języki starożytne, zwiedzał Włochy, Francyę, Hisz- 
paD(;c i Anglię; prześladowany o róznosó wiary w za- 
burzeniu umysłu życie sobie odebrał. Stefan wyzna- 
czył ma był roczną płacę). Dzieło jego weszło pod 
napisem: Leaieonlatino-poloUicum^ I&ólewieo 1564. 
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e. Marcin Kwiatkowski. (Ur. ^w fiieradzkićm, uczył 

się za granicą, był nauczycielem języka przy syuie 

Alberla pruskiego). Wydał: De latmimo U9U et 

' maxima utUUałe linguae iłamnicąe^ Królew. 1569. 

y. Jan Januszowski (zob. §. 48). Nowy kąrakter rpol^ 

' iki :^ drukarni Łazarzoifiej i ortografia potgkap 

1594; do tego przydał myśli i uwagi Jana Kocha- 

nowskiego, Stanisława O^zechowskego i 

Łuk. Górnickiego. 
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Od Idóini hrahowskiej akademii z Jezuitami o załoienie jnaez nieh 
w Kmkowi€ szkvłv az do upadku sehotastycyzmu i czyli od Ś62i r. 
do 17^ {i7T5)r. 



§.'58. Znamij^ OGÓLNM. Osłabienie i rozprzężenie 
społeczne , skutek wewnętrznych i zewnętrznych wojen, 
sprowadziły także upadek literatury. Ustawicznie spiera^ 
jąca się z Jezuitami akademia krakowska, chociaż ich za« 
roysłom zawsze przeszkadzała , przecież niepodołała nad<*< 
.stawić czoła złeinu smako.wi i krzywemu dążeniu, owszem 
sama w tę ostateczność wpada , i tym sposobem adzieliło 
- się to złe całemu narodowi, więcej o szabli niż o naukach, 
pamiętającemu. Drobnostki scbolastyczne , > astrologiczne 
brednie i szumne a płaskie pańegiryki, stanowią treść i tło 
każdego płodu ówczesnego. 

§. 59. Język prawie z rozmyciu skażony,' gdyż prze- 
platanie nawet poto/cznćj mowy łaciną oznaczało uczoność. 
To wi^c sprzężenie języka polskiego 'Z łacińskim naprówa* 
dziło na ten błędny wniosek: że nawet najlepsi polscy pi* 
sarze niemfeli względu na ducha mowy ojczystej , ale sto- 
sow^ali ją do prawideł, wytkniętych dla łacińskiej. 

§. 60. Zakłady naukowe i oświata. Upadku 
wszystkich naukowych zakładów , które przed wypędze- 
niem różnowierey utrzymfywali , niezastąpione innćmi; po* 
dobnież osady krakowskiej akademii ieżeJi nie poniszczą- 
ły, to ich istnienie ledwie tyle przyno^^^iło korzyści, że się 
w nich frzez liczne lata grammąlyhi Alwara lub Donata 
uczono; Natomiast krze.wiły-^śię i kwitły uczelnie jezuic- 
kie, ale ^system uczenia, przez to zgromadzenie używany, 
niesprzyjał wyższemu, szlaczelniejszcmu powołaniu nau- 
kowemu. 

. §. 61. Podziać taki sam, jak wyżej ; — proza po- 
większa się powieścią. . ^ 

i. 1? O JE Z Y A. • - 

§. 62. Nie (zgrzeszymy, jeżeli powiemy, że w tym 
okresie niemamy żadnego genialnego poety; choroba ry- 
mowania utrzymuje się bez ustankuf przygany i ćpićw 
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religijna stałyby najwyiój miedzy pierwplworami , gdyb^ 
się niezjawiło kilka tłumaczów wićrsza bóbatyrskiego, asr- 
łojący<$Q i czystość języka zachować i pierwotwór wiernie 
oddać. Poznanie się z francuskim dramatem. 

A. Poezya epiczna. 

§. 63. Tłumaczenie wićrsza bohatyrskiego czasem .szczę- 
śliwe. ' ^ > ■ 

a. Waleryan OtWinowski. (Podczaszy sandomirski; 
sprawował róźoe lirzędy, jako poseł na sejm był wy- 
mowny; * 1632 w bezkrólewiu sędzią kaplurowym), — , 
Chęć jego i odwaga godna pochwały, miejscami i rzecz 
dobrze oddana. Kii^gt JWeiamorpnogeon^ tajał prze- ^ 
mian od Owidyusza Nąsond wierszami opisanej ' 
Krak. 1638. Podobnież jest jego pracą: Georgicorum 
albo o ziemiamlme PuoL lV.irgiłiu9za Marona hiąg 
czworo h m. 1614. /. 

h.. Jakób Żebrowski. Lepszy i wyższy tłumacz od Otwi- 
nowskiegO: P. Owid. Nas. Metamorphoseon ^ łoiest 
przeobrażenia ksiąg 15, Kraków 1636^ Wilna 1821. 
Styl czysty. , 

;. Ji^DRZEj Wincenty Ustrzycki k Unicbowa. (Żył. 
za Jana III; najprzód był katedr. ^prpboszczem przci- 
myślskirti> a później opatem mogielnickim).' Język je- 
go zapstrzony łaciną; wytłumaczył Klaudyana Por* 
wanie Prozerpiny^ Krak. 1689. Wyd. powt. wraz ^ 

, z innemi przedmiotami, pod nazwą: tiisłorya łroista^ 
(łojesi: P^aeion] Prozerpina z Kłauayana, AchilleM 
z Staiiusza)^ wierszem przełożona 9 .Kraków 17^00; 
3cłe wydanie Warsz. 1772. 

d. ik^ Alan Bardziński. (Dominikanin^ 1604 pi:zeorem 
w łicczycy, 1704 w Elblągu, i sekretarzem prowincyi; 
1705 przeorejn warszawskim ; tam f 1706 w czasie 
powietrza). Oczyszczał język z wyrazów cudzoziem- 
skich, osobliwie francuskicn. Odrodzona w jązyku 
ojczystym Farsdlia Lukana, tojest wojna domowa 
rzymska 9 Oliwa 1691. 

e.~~STANi8ŁAw Wojciech Chroćciński. (Sekretarz kró- 
lewicza Jakóba Sobieskiego » j* na początku panowa- 
nia Ang. Ul). W przekładzie Farsalii Lukana, 
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którt wvszb w Oliwie 1090, są niellóre ustępy gład- 
kie. — Jego: Trąba tciekopomnij sławy Jana llly 
Ar» poLf War. 1684 , wićrszem napisana aleniejesl 
poc^yą. 

B. Poezj/a liryczna* 

§• 64. Nie'5Qiak taki jak i w innych Rodzajach. Lepsi: 

a. Wespaztan Kochowski. (Za Jana Kazimierza sio- 
iył wojskowo przeciw Kozakom I Szwedom; 1683 
z Janem Ul był pod Wiedniem; szczycił się godnością 
nadwornego historyka tego ostainiego; -j* jako wojski 
krakowski przy samym końca XVII wieka w zgrty- 
białej starości). Między lirycznymi rymotwęrcami stoi 
najwyżej; wydał: JSieproznujące próżnowanie oj- 
czystym rymem na lirica i epigramata podzielone^ 
Krak. 1674 i 1681. — Dzieło boskie czyli \piesń o 
wybawieniu Wiednia, Krak. 1684. 

b. Ełźbićta Bru^backa. (Z Wielkopolski, z domu Ko- 
walska; mąi skarbnikiem żydaczewskim ; przemieszki- 
wała w Rzemienia nad Wisioką, po śmierci męża osia- 
d|a w klasterze tarnowskim Bernardynek, f między , 
1754 i 60). Wiersze jej wyd. Józ. Załuski w War. 
1752; są one treści panegirycznej , światowej, moral- 
nej i kościelnej, między któremi odznacza się Żjgcie 
Dawida^ Pochwała lasow^ i Wiosna. Po jej mierci 
2naleziono i wytłoczono w Poznaniu 1769 poeihat pod 
napisem: Historya chrzeiciańska ksiqz. Elefantyny. 
Inny rękopis, (złożony. z 11*4 arkuszy), znajduje się 
w książnicy wileńskiego uniwersytetu, z którego ICra- 
sicki większą część wierszy umieścił w tomie XIII 
cz. II Zabaw^ przyjemnych i pozyłecznycH, Są tam: • 
Weturya^ Żartobliwe kontrakty moscickie. Nie- 
szcząśliwe przypadki Cefala i Prokrydy\ Opis Lai- 
dy korynckiej; ^ tern wszystkiem pełno piękności i skaz, 

•, dowcipu i płaskości. 

r. Poezya dydaktyczna. 

§. 65. Ten rodzaj więcej posiada zalet niżeli dwa po--^ 
przednie, i pomnaża go bajka. 
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m. Szymon 2i|tMofiowićz. (Lwowianin, or. około i6049 
•{• 21.czer. 1629). Poeta wdzięczny; po jego śmierci 
wytłoczono: Sielanki nowe ruskie ^^b. m. 1663. — 
' )Roa^oianki^ pieśni panien na wese/e Bartł. Zimo^ 
rotoiczat Krak. 1654, — Moschus polski , z ^reckie- 
go przełożony, Krak. 1662. — JMegara, (2 idylle). 

•h Krzysztof OPAiaŃsRi. (Wojewoda poznański, staro- 

' sta. srzemski i. osiecki, jeździł z Leszczy4skim po iMa- 
.ryę Ludwik$i dla Władysława lV do Francyi; założył 
uczelnię w Sierakowie i do nićj nauczyciela z akad. 
krak. sprowadził, ^ 1655).— Sa/^f^ aibo przesirogi 
do poprawy rz^du i obyczajów w Polsce, na 5 ksiąg 
rozdzielone f wier. nierymowym , 1652; powi. wyd. 
pod nazwą: Juvenaljs redivivus^ tojesł satyry albo 
i i. d,y W Wcnecyi (istotnie w Toruniu) 16^8,- wyd. 
trzecie zaś z napisem: Icoń amicortim^ albo iwier^ 
ciadio^ it.d.s Wenecya, (istotnie Pozo.) 1698. Dow- 
cipny, mniej dbał o styl, który w nim -' zupełnie jest 
skażonym godzien czytania, bó rzetelny daje obraz 
spólczesnych obyczajów; charaktery znał dobrze. 

e. Jan DoMiNiit Moroł^ki. Jak Kochanowski córki, tak 
on śniierć zony opłakiwał , która zeszła w 15 roku 
życia. Pamiątka śmierci maiżonki mojej Zofii z Kłos* 
sowskichy Krak. 1628. ^ 

d. SABitiEŁ ze Skrzypny Twardowski. (Wielkopolanin, 
jako pisarz towarzyszył Krzysztofowi Zbara^ 
skiemu w poselstwie do Turek; później służył u Wi- 
$niowieckich, żył jeszcze za Jana Kazimiórza 1653 r.) 
Pochlebca; jego pisma. % których tu prawie wszystkie 
p* celuiejsze wyliczamy, są wzorem stopniowo psującego 
' się snuaku. , Przeważna legacya Krzy. Zbttrawskie^ 

fo do sułtana tureckiego Mustafy 1621 K, Kalisz 
621, Krak. 1633, i 1(39, Wilno 1706. — Daphnis 
w drzewo bobkowe przemieniła sią^ Lublin 1638, 
Krak. 1661 i 1702. — Paskwalina nadobna , z hisz- 
pańskiego, Krak, ll^L—Wtadytław IV król polski, 
t^ 5 ksi^ach, Leszno 1649. — fFojna domowa z Ko" 
żaki. Tatary, Moskwą^ Szwedami i W^gry, Krak. 
1660. — Wojna ' kozacka późniejsza, Leszno 165L— 
Zbiór róinych rytmów, Wilno 1770, (wprzód pod 
napisem: Miscellanea selecta, Kalisz 1681) v któ- 
lym się mieszczą te znaczniejsze: Pamięć śmierci Ale-^ 
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ksandra Karola królewicza; Pobudka cnoty w Jćrzjrm 
' Dymitrze Wiśniowieckimf Sieradz się świćci, na wjazd 
Sta. Kooiecpolskiego; Pabc Leszczyńskich; Treny ua 
ćinierć MaryąnDy córki jedynaczki; Nagrobki i Tłu- 
maczenie niektórych pieśni Horacyusza i Sarbiewskie* 
go. ' To wszystko było za jego życia pojedynczo od- 
bijane* 

e. Marcin Słonkowicz. Nauczyciel języka hebrajskiego 
w kraic. akademii , ułoiył tegoż ięzyka * grammatykę 
i fal wydał). Przez niego pięknie i wiernie prz^^ełoźo- 
ny Aułu8 Pertitft F/accu9j Krak. 1651; toż samo 
spolszczył Jac. Przybylski; rękopis posiada Ambroży 
Grabowski. ^ 

/. Krzysztof NiemiERZTc z Czernichowa. Bajki EzO' 

Jowe fciSrszem wołnpm, poswiąeone naminiefszemu 
rgleuiiczowi polskiemu; Krpsno nad Odrą 1690; jsą 
w części przekładane, w części pierwot^^orne ; iniej- 
seami dośó szczęśliwy, 

i>. , Poezya dramatyczna. 

§• 66. Z utworów dramatycznych w tym okresie zja- 
wiających «ię, można joż pokować przyszły ich postąp. — 
Po upadku Komedyi rybattowskiej i jej podobnych, (*) 
rozwija się dramaturgia francuska w przyktadach i pier- 
wotworach. . 

a. Ji^Du^Ej na Raciborzu Morsztyn. (Podskarbi w. kor.,^ 
między 1650—76 rozmaite urzędy spra^uj^). Pierw- 
szy obeznaje rodaków z teatrem francuskim przez wy- 
/ tłumaczenie z.Kornella: Cyd albo Roderyk^ b. ąi. 
^i r. (1689); trajedya ta była grana 1661 w zamku 
król. w Warszawie, z dodanyp prologiem rzćki Wi- 
sły mówiącćj. — Wyd. poWt. w Lipsku (rzeczywiście 
w Supraślu) 1752, Znawcy poczytują ten przekład 
za 9obry« ' " 

^ h. STANisfiAW Morsztyn. (Żył za Jana III; wojew. ma- 
zowiecki). Jego tłumaczenia trajedyet Andromacha 
z Rasyna i UippoHi z Seneki, (wytłoczone wraz 



(*) Zapełnię nowe wyobrażenie o polskiej dramaturgii dawnej 

Sdal nam IL, W« Wójcicki wrosprawce: • Teatr sUtf- 
tn^za ¥FŁad^9Utwa IF. W Kwart. P^auk. T. m str. 86. 
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^ z pismami Jędrzeja), godowa aą. izacnuku*— Przytacza-, 
myta jeszcze jega: Sani^/is^ żale po^traconych dz%9^ 
ciach 9. War, 1704|. w klórych serdeczoie swoją ia- 
■ łość ocTdał. . " 

e. Franciszka URSZUI.A z Wiśnio wiecrich Radzi wiło wa« 
(^WoJeW: wileńska » hełm. litewska; biegła w prawie 
i dziejach). Wielka księga pod ąapisem : Komedye i 
irajedye przednia dowcipnym wynalatkiem, ^ wy- 
bornym wiirfza kizłattem złożone , - 1 na teatrum 
^ nieswiezkim nieraz (1746 r. i później) pokazane^ b. 
m.. 1754, jest jej pracy zabytkiem, i mieścr w sobie 
płody w pierwotworacn i przekłady z francuskiego. 
Dobrą thęć powiuuiśmy uwielbiać. , 
^ Wacław Rzewuski. (Ur.> 1705; wojewodą podolskim^ 

Soźniej hetmanem w. k.'; znakomity' nauką i cnotą » *f 
779). Odznacza się osobliwie tem, że pierwszy od- 
ważył się napisać, z lepszym smakiem i w czystym 
. język^^dwicpierwotworne irajedye: Żółkiewihi/i Wła^ 
dynaw pod Warną; w)rszły'one wraz z j. komedy* 
^ami: Dziwak i Nairei^ i<ionćmi drobniejszemi wićr- 
szamiy pod nazwą: Zabawki wiłrszem polskim Jó" 
' zefa Rzewuskiego 9 War. 1760. (Teo Jozef, jestto 
jego syn; dla skr6mności pożyczył sobie imienia). 
Wyd, pierw. Żółkiewskiego w War. 1750. 

: ' 9. PA o z A. 

§• 67. żaden w^^dział, żadna gałąź naukowa niamoża 
się pochlubić miłojni^mi. Zaledwie dla utrzymania ciągu 
odważymy się przypomnieć kilku frożaikowi którym na 
dobrych chęciach nic;z^wało. 

' A. Proza dziejowa^ 

§. 68. Właściwi dziejopisarze znikli; powstają pówioilć- 

i romans, więcej pierwotworne niż przekładane. 

§.69. Powieść i romans. 

a. HiĆRONiBd Morsztyn. (Kanonik poznański). Jęmn 

jest przypisywana: JBanaluka czyli hiHorya uciesz* 

ndt kilkakrotnie wytłaczana. Potćm toż samb wydał 

G e z a r y z napisem : Antypasty małienskie , trzema 

uciesznęmi hisioryami^ jako wdzi^znego ^maka cu^ 

7 
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krem pfafo4%i^^ d 9%ezer6f mihiei mał%eń$ki^ sa- 
praUfione, Krak. 1650. Były i późniejsze wydania. 
Wiersz wszęfdzie łatwy ale oiewygładżojiy; za poemat 
ujść niemoże, 

b. MAURYCrUfiZA TftaTTPItZt^CKI BOD RaDOPATRZKA GłAD- 

* KOTWARZKiRGo: Co -nowego y albo dwór: mający w 
tobie osoby i mozgi rozmaite^ z którzy eh wy dworne 

' powieiei albo dworstwd 9 jakoby nowe tego wieku 
' apopktegmata zebrane i na poipoKiy pożytek i ucie- 
cha są wydane 9 h. m. i r. Śgie wydaaie Krak. 1695. 
Tegoż: Dworskie mihueye nowo sowirzutowe (w-4). 

c. Bezimiennego: Furfanterye polskie- b. m. i n 

d. Brzimienni^go: Agnulfus tojesthisi. miłostek Agnul- 
fa i Floresty^ b. r. i m. 

'e\ Wacław Potocki, (Herba Srzeniawa , podezaszy kra- 
kowski , na sejmie 1683 obrany komisarzem do szlą- 
sklch granic; •}• 1693). Łatwość w wierszowaniu wiel- 
ka, ale bez najmniejszego smaku. • Argenida z Bar- 
klajnsza przełożona , War. 1697, Lipsk 1728.— Sy- 

• rolet albo prawdziwy obraz mąstwa^ 1 i. d., b. m. 

* 1764. Jegoio są także; JonialUates albo iarty ifrasz-^ 
ki rozmaite 9 b. m. 1747 bardzo nieobvczajne. 

§. 70. KRAJoprsARZ:i\VŁXDiSŁkvr Aleksander Łu:^ 
BiEissKt. (Ur. 1703$ uczyt się w Kaliszu u Jezuitów, po- 
dróżował po Francyi i A^^loszech, 1741 pisarzem wielkim 
koronnym; przeszedłszy różno stopnie kosplelne 1758 ar- 
eybi3k. .Iwowsk. a następ. gnieźnieńskim). SzaccTwne jego. 
dzieło: Świat we wszystkich sWoieh czejciach wiąkSzych 
i vtttiejszychf tojesti w Europie^ Azyi i t. d. jeogrąfitZ" 
nie i historycznie określony j , z opisaniem religii 9 rzą- 
dSw^ i t. d. Wrocł. 1740; jesUo pierwsza najobszerniejsza 
jeografia w języku polskim, do którój są przyłączone kra- 
joł)razy całego świata i jego części , ryte w Norymberdze. 
§. 71. IVłaściwi DZTEJOPiSARZE ńiepojawili się 
w tym okresie, prteto zapełniamy ten oddział następują- 
cymi pisarzami: 
a. Mikołaj CnwAŁKOWSKt. (Żył. za Jana III;,ur. we 
\yschowie wielkopolskim , kształcił się w akademii w 
, Pi*aQkfurcie' nad Odrą. Najprzód byt radcą a polem re- 
zydentem Jakóba księcia Kurlanflyi przy dworze polskim; 
ten sam urząd sprawował 1696 od Fryderyka Kazi- 
mierza kurlandzkiego do Janai l\\). Włąś<awie jest on 
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pkareem dziejów i praVa ^ospolitegą fiolskieg^ poJa^ 
ciaie, alę pod jego nazwiskiem wydał' Jan Tobiasz Kai* « 

' . ler^y księgarz pogański »p<^ jego śmierci: -Pamiątnik 
albo kroniką mistrzów i książąt pruskich 9 tudzież 
historyą infłąntską i Kurlandii ^ z przydaniem rze^ 

- ezy pamięci godnych 9 oraz szwedzką i moskiewską 
fpofną za czasów Augusta II; Pozoaa 1712.«-- Jest* 
to zbieranina z. różnych bezijmieBnych pisarzy. 

c. Jan PosżA;Kowsici. (Jezuita). Zostały po nim: Hislo^ 
; rya luterska ą początku i rozkrzewieniu sij^ tej seh* 

ty ^^ oraz niektóre rewołucye' w sobie zawierająca^ 
^ ' światu polskiemu ogłoszona , Wilna 1743 , i Htsto^ 
ryd kalwifięką o początkach 9 progressie i upaditś 
tij sekty iće Francyiy ezęścr 3, War. 1747 i 49., 

d. BfiziMtENNEGO: Opisanic historyczue obyczajaw piirw* 
, szych chrześcian i kościelnej . karności f i t. d., b. 

m. 1746, — (W poświęceniu podpisany X. J. H. B. S.).. 
§. 72. RoDOPlsARZi Kaspek Ni^siecki. (Jezuitą; jego 
dzieło narobiło mu było wielu nieprzyjaciół, i śmierć przy* 
spieszyło; f 1743)1 Obszerniejszego i doskonalszego rodo- 
pisarza szlacheckiego, niemamy; napis dzieła taki: Korona 
polska i t. d,9 czyli herby i J^amilie rycerskie... i t. 4, 
Lwów, 1728— 43. Dzieło arcy ważne. 

B. Proza dydaktyczna. > 

, §. 73. F/ŁOZOFIA 9 zupełnie zaniedbana^ y- ^ 

a. JĘDRZEJ Maksym. FaEDRo. (Kasztelan lwowski, poź- 
Bićj' wojewoda podolski, wsławiony nieskazitelnością 
obyczajów, męstwem i nauką^ f 1679 w podeszłym 
wieku). Przysłowia albo przestrogi obyczajowe^ ra- 
dne , wojenne 9 3cie wyd. Krak. 1660. Warszawa 
1769, Wil. 1781, Wracł. 1802 i 9- Jestło przekład 
z łacińskiego przez iana Ign. Jankowskiego* 

i.^ Stanisław Winc. Jaałonowske. -(Woje w* i jenerał 
ziem ruskicb). Tacyta polskie albo raczej moralia 
Tacyta nad podchtebętwem , Lwów 1744* 

c. IMic^AŁ Dru&backi. Ro^/imowa o filozof U^ przy do- 
kończeniu filozofii w szkołach lwowskich S. J. oraz 
ztąi całą filozofią na publiczną dysputa, wysta* 
wioną i i t* d. Lwów 1746. 

8. 74. Bibliograf: J^z.bf Jędrzej Załuski^ (Ot. 
, 1701 z Alebandra wojewody rawskiego i Teresy Polkań- 
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«ki£j; doskonalił sfę, w. naukach ia graoicą; 1725 depata* 
tern 'na Iry banał koronny; , obrawszy stan duchowy, pła* 
slował w nim róine godności w ojczyząie i we Praocyi, 
oprócz lego był referend. koronnym; od 1758 bisk. kijów, 
i czerdichowskini; na sejmie 1766 i 68 występował przeciw 
róihowiercom, z tego powodu wywieziony był zkraja^ dokąd 
powrócił 1773. Książnicę, składającą. się z rękopistSw i dzieł 
najrzadszych, a w ogólnoścf Polski dotyczących, którą zbierał 
od młodos jiy przeznaczył na pożytek publiczny 1746, i była 
otwarta w War.; dopiero 1793 wywieziono ją do Peters- 
burga, i wtedy obejmowała w soćie książek 262,640, a 
rycin 24,574; 'f 9 stycz. 1774). Zamierzał op wypraco-', 
wąć polską bibliografię powszechną, czego mu tylko nad- 
zwyczajne okoliczności do skutku przywieść nieddzwoliiy; 
^ sam ogłosił w tym przedmiocie jedynie: Programma lite^ 
rarium ad bibliophilos^ iypothetasl et hibliópegos ^ tum, 
et quo8vi9 liberalium ariium amal^et^ War. 1732; cho* , 
ciąż nazi^a łacińska; jednak rzecz napisana popolskcr; i to 
drugie: BiblioŁheca poetarum palonorumy qui[palrio ser' 
monę gcripgerunt^ War. 1752. — Najważniejsza jest rę- 
kopis, pomiędzy 1768-1773 z pamięci wierszem miarowym 
ułożony, przez Epif. Minasowicza sprawdzony^; wyoał 
go Józ. Muczkowski p. n. Biblioteka hiitoryMwy poK- 
^tykówy prawników^ i inni/eh autorów polskich^ łub o Fól^ 
tce piszących, Krak. 1832. 

Ci Proza krasomówcza. , 

§• 75. I knasomowstwo nie wzniosło się wyżej n^d in- 
ne oddziały, lubo nieprzestawańo rosprawiać na sejmach 
i na kazalnicach. Niebyl^lo Wymowa ale gadanina. 

§ 76. MowcY: 
a. Jędrzej Maksym. Fredro. (Zob. wyżej §. 73). Frań* 
ciszek Glinka w Zwierzyńcu Jednorożców 9 ^'yianyti , 
1668, w którym znakomitych Fredrów wierszeni opi- 
suje, umieścił wśzystki.e polskie pisma naszego Jędrzeja 
Maksymiliana, i tu znachodząsię jego: it/oacy sejmo* 
we polskie; i Mowy ałb& wota 9 takie Listy w spra* . 
figach rzeczypospólitej 9 giy joż senatorem został. 
i. JęDRZEJ Chryzostom ŻAtusKi. (Syn Aleksandra wo- 
jewody rawskiego i» Katarzyny Olszowskiej; młodość 
przepędził w uczelni Jezuitów; 1667 iidat aię do akad* 
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wiededskićj a polem do Gracu; 1660 podróżował do 

^ Włoch, Praocyi i Niderlandu; 1674 zostawszy krak. 

Kanonikiem posłował do Hiszpanii dla* zwrócenia orderu . 

złotego runa Karolowi Ił po śq[iierei króla Michała; 

ztąd pojechał wprost do Portugalii o posiłki pienicine "^ 

przeciwko Turko^^i, lecz tylko życzenie pomyślnych 

powodzeń tak jak i ze slrouy hiszp. rządii otrzymał; 

. . nakoniec udał się z Portugalii do Francyi dla zawia*^ 

dociienia Ludwika XIV o wyborze Jana IIL Po po- 

'Wroeie kanclerzem prymasa Olszowskiego, następnie 

kancK królowej Maryi Kazimiry i opatem wąchockim; 

1683 bisk. kijów, i czernichowskim; 1687 składa do« 

. stojność kanclerza królowej « z powodu przykrości od 

niej doznawanych, lecz pośrednictwo króla powróciło 

go do dawnej łaski; 1691 bisk. płockim; 1695 posłem 

do Bawaryi względem zaręczyn v królewny Teresy 2 

Maksymilianem; za Augusta li biskupem warmińskim 

i wkrótce kanclerzem w. k.; f I maja 1711). Zosla« 

wił on liczne pisma po sobie, a między temi mieszczą 

sięt iVowjf na rddach i Mejmach róźnemi czasy miu' 

* ne\ OKwa 1689. ' 

§, 77. RAzyoDZiEJE: 

a. Ji^DRZEi WIGIERSKI. (Uf. 1600 w Ostrorogu; trzy- 
- mając się wyznania Lutra, uczył się 1613 w Lesznie. 
1614 w Bytomiu, a skończył nauki w Toruniu; 1620 
rządcą gimnazyalnej uczelni w Lesznie; od 1625 na* ^ 
dwornym kaznodzieją Słupeckiej w Opolu ;^ 1628 ro« ^ 
sprawia w lejdejskiej akademii o soborach kościelnych^ 
1632 znowu rządcą w Lesznie, nakonieo pastorem we--^ 
Włodawie; f 1649). Jego sąf: Kazania w 3ch czę- - 

^ ściacb; L Kaznodzieja o9obny\ II. Kaznod. domowy , 
III. zborowy, Gdańsk 1646. Kazanie 6 iłatecznoici 
tę wierze' Au nauce, przestrodze i pociesze ^ w Ba« 
taaowie 1644. 

i. J]ęD. Chrtz. Załuski fzQtb.jwyżej'§. 76). Mowy róir 
ne weselne i pogrzebowe. War. 1690, a same we^ 
^e/n^ osobno przebito w Kaliszu f730. Kazania ze* 
brane, z przydaU do pierwszej edycyi warsz.^^696j. x 
w Kaliszu 1730. Kazanie na świąto' s. Ignacego 
(załoiycićla Jezuitów), miana w Rewhiy wyszło w Bruna* 

^ bergu 1700. ^ v . 
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, 5. GRA]ll]IUT¥GT I SŁOWNIKARZ£. 

§. 88. a* GnzRGdRz Knapski, po łacinie Cnapius. 
(Ur. J580 w Mazowszu y Jezuila, uczył .w różnych* miej* 
scacb maięmatyki i krasoipowslwą, *}* 1638). Z pilnością 
i dok^aduoicią wypracował: Thesaurus poiono łatino-grae* 
ctrf 1^ Krak. 1621, drugie wyd. 1643.. TKetauruM lątino-^ 
polonus, Krak. 1626. Adagia polonica sęlectą et sen^ 
tentiae morales^ ac dictoria faceta el honesta, lągęne 
et graece reddita^ Kfak. 1632. 
i. FRANcrstEK Meniń^ki, po francusku Mesgnien. (Ur. 
1623 podobno w Lotaryngii; z Polski udał się do Wie- 
dnia i tu na dworze cesarza (^a czasów Jana III) pet* 
. ni obowiązki pićrwszego tłumacza wschodnich języ- 
ków). Najdawniejsze jesŁ jego dzieło: Grdmmatica 
9eu instituiio polonicae linguae^ in qua etymologia, 
8yntaxt9 , et reltguae partes pmnes etacie "tractan* 
tury in U8um exlerorum edita, Gdańsk 1649. Prócz 
tej wydał także grainmatykę włoską i francuską dla 
Polaków, ogromny słownik wschodnich języków, w kŁó^ . 
rymjjsst i polski wykład, oraz grammatykę tnrecłcą. . 
c. Maciej Dobracki, Gutthaeter. ' (Ur. w sandomir- 
iskiem,. zniszczony przez szwedzką wojnę, prs^niósł 
się okołp 1659 do Wrocławia, gdzie się trudnił nau- 
czycielstwem; 1673 król Michał ilądał mu tytuł kró- 
• lewskiego sekretarza, i był sądowym pisarzem w Bro- 
dnicy; tli •}* 1681). doniec gramatyki pohkiej^ seu 
Curief* derpolniiche Sprache, Oleśnica (Oelse) 1668. 
PolniscAe Sprachkuhst^ tamże 1699, 
d, ' AbRAHAU TRob. ^Rodem z Warszawy). Wydał około 
1740 ;W Lipsku Słownik francuski jfolsko^ntemfecki 
w 2 tomach; trzeci z polskiego na francuski i niemieckie 
kilkakrotnie przebijany; tom czwarty niemiecko t pol* 
ski przez ^Moszcze ós kiego ułożony, ^ wcale dó tam- 
tych niepodobny. Na cz^eje swego słownika położył 
Tróc naukę polskiego czasowania, która się 
Wtedy od powszechnćj różniła. 
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Od Upfodku seholasiyeyżmu i Jezuitów as do zmoitpiańia się 

Tawanysłwa Pnujadói ^auk w fVar8%awie; nyli od 17^ (I77J) r. 

do idOO r. 



§. 79, ZyA.visÓQÓLN£. Nadzwyczajny zbieg s|)rzy« 
jających okoIiczDości zrządza powszechne w naukowym świe* 
cie przesilenie z korzyścią dobrego Smaku* My winniśmy 
tę zmianę przypadkowym stosunkom ż Franc;^ą, w sprawie 
o królewską koronę Stanisława Leszczyńskiego, Jegoto. 
dworzanie, przyjaciele i wyebowańcy, na których czele 
jaśnieje Slanislaw Konarski , wnieśli do kraju inne wyo-* 
Drążenie o spoiecziiości .i naukach; i teto świeże wyobra« 
żenią stworzyły b nas nagle, jakby za uderzeniem czaro- 
dziejską laąką, literaturę francusko-klasyczną , podobną do 
literatury francuskiej na dworze Ludwika XIV wzrośłćj. 

§. 80. Język. Usilność oczyszczenia mowy ojczystćj 
z makaronizmów jest chlubą tego okresu; ale natomiast, 
przez tłumaczenia i naśladowanie pisarzy francuskich, na- 
dano ję2Vkowi polskiemu mimowolnie lok francuski,—^ i. ci 
pisarze, którzy się na łacinie wprawiali, w ogólności Wfifzyscy 
eksjezuici, niepodołali zwrócić uwagi piszących na wydo- 
skonalenie języka w złotym wieku, chociaż 'ich prace pi- 
śmienne mocno za niemi przemawiały; że tylko* wspomnę 
^Naruszewicza tłumaczenie Tacyta a Piłchowskiega/ 
Salustyusza, tudzież większą część mówców na obradach 
publicznych. , 

§. 81. Zakłady naukowe r oświata. Poprawa 
urządzeń zakładów pijarskich naklęńiła była i Jezuitów do 
podobnej poprawy; a po ich rozwiązaniu (1773) ustanowił 
sejm Komisyę edukacyjną, której por uczył poprawę 
i zarząd wszystkich naukowych zakładów. Władza tą naj- 
bardziej zasłużyła się krajowi wprowadzeniem do nauk ję- 
zyka polskiego w miejsce łacińskiego; naglącej potrzebie 
zaradziła utworzeniem towarzystwa do pisania ksiąg ele- 
mentarnych. Skutki tego przeobrażenia były , widoczne.. 
Stan. August wspierał te usiłowania 6sdl>iście« 

§. 82.. Podział niezmienia się. 

V / i. P o E z Y A. 

§.. 83. Już skruszenie pęt scholastyćznycb jest zaletą, 
-a to należy przyznać okresowi stanisławoskiemu. Naślado- 
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wanie wzorów sUiroiyloych 0ieiistdj#; obok tego \At\tmy 
krok w krok za francuzcz^zoą, i zaczynamy poznawać się 
z,poezyą aogiel&ką iDiemiecką. Kaidy oddział chlubi się 
zdatnymi śpiewakami. Dramatyczna literatura znacznie 
wzrasta. ' ? 

A. Poęzya epiczna. 

§» 84. Obok wielu tłumaczy stają i samodzielni Łwdpey, 
którzy w części i do niastępnegp oluesu należą. Wyobrazi- 
eielciD naszych poetów tego wieku jest : * 

Ignacy Krasicki. 
a. lcN4cy Krasicki. (Ur. 1734 w Dubiecku wojew*: rtt- 
skiem; po ukończeniu nauk we Lwowie jedzie do Rzy- 
mu, Pa powrocie kanpuik./i proboszczem kaled. prze- 
^ myślskim; jako kustosz lwowski obrany z lwów. archi- 
kapituły deputatem na trybunał tnalopolski, i wtedy 
• przewodniczył temu sądownictwu; 1767 bisk. warmiń- 
skim; wskutek przejścia tego biskupstwa. 1773 r. pod 
/rządy pruskie, Krasicki staje się przyjacielem praskie- 
go króla Fryderyka 11, żyjącego w stosunkach z naj« 
pierwszymi jeniuszami swego czasu, i w tedy to na wsla« 
wienie się Krasickiego kazaf Fryderyk wystawić w 
Berlfaie katolicki kościół ś. Jadwigi; 1795 r. arćybisk. 
gnieźnieńskim, 1800 członkiem towarzystwa przyja- 
ciół nauk, które w |ym roku zawiązało się; f 14 mar. 
1801 w Berlinie » i w kościele ś. Jadwigi pochowany, 
zkąd jego zwłoki 26 mar. 1829 do Gniezna przewie- 
ziono). Pisarz jenjalny; pierwszy u na$ stwarza po- 
ważny i żartobliwy śpiew bbbatyrskl, ijiórwszy wy- 
" stępuje z bajką oryginalną, pierwszy z powieścią smacz- 
ną z ży*cia narodu Wysnutą. Satyrę doprowadził 'do 
doskonałości , ą wszędzie dowcipny. W szczególności 
te. są jego poezye: My szetf w 10 pieśniach, Warsz. 
1775.-^ Mónachomachia w 6 pieśń. Warsz. b. r.— An- 
. . timonachomachiaw 6 pieśń. — fVojna ckocmska w 12 
pieśń. War. l7S{y.'-yP£eśm Ossyana syna Jitngala, 
b. m. i r. — Bajkt i przypowieścią War. 1780,18^6. — 
Satyry, War. 1778.— fTiersze różne. War, 1784.— 
Listy i pisma różne, 1789. — WVd, zupeł. Fr. Dmo- 
. cbowskiego 1.10. Wacsz. 1303-74, tudzież w WropŁ 
1824. ł jLipsku 1834; powyższe poezyje są *w dwóck 
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pierwszych lomifch » w następnych zaś proza lak nmie- 
szczona : 

T, III. fFiadomosd orymótworstwie trpmotieórcach,' 
IV. Pan PodMtolu 

N . Doiw^dczyńikiego przypadki^-^Historya na 

dwie hsiągi podzielona,-^ i Liłty o osrodąch* 

YI. Powieid i uwagi tłumaczone, Basladowane 

i pierwotworne, ^ 

VII. Rozmowy zmarłych tłumaczone i pierwotworne. 
VIII. 1 IX. Tłumaczenie żywotów Plularcha. 

. . X. Życia zacnych mązów na wzór Plutarcba. 

Dopełnienie z rękopisów, czasopisów i Jcsiąźek hezi- . 
miennie lub pod przybranem nazwiskiem wydanych wy* 
dobyte, wyszło w War, 1830—32 w 8. Łomach i za- 
wiefa w sobie: Zibidr potrzebniejszych wiadomości por 
rządkiem abecadła ułożonych, kilka komedyj, i inne 
przedmioty drobniejsze. Wyd, w jednym tomfe (bez 
dopefc.). Płryż 1830. 

Jacek Przybylski. (Or. 1757 w Krakowie; 1773 po 
skończeniu tutaj nauk (w 17 roku życia), otrzymawszy 
stopień liccncyata nauczyeiełeiii w Tarnowie $ osiągną- 
wszy stopień doktora sztuk wyzwolonych i filozofii, 
obiera sobie stan duchowny; zaraz 1778' po reformie 
krak. akademii za Kołłątaja w uczelni krakowskjćj; 
ztąd 1781 r. wysłany do Lublina; 1785 ^zwiedziwszy 
Niemcy, Francyę, Szwajcary i Włochy, bibliotekarzem 
i profes. starożytnych języków i literatury w Krako- 
wie; f 11 Września lol9Jl. W wićrszowaniu posiadał 
wielką łatwość; oprócz licznych pism wierszem i pro- 
zą, wytłuhiaczył z pierwo tworów (nie tak jak Fr. 
Dmochowski z przekładów francuskich), Miltona: Baj 
utracony t 1791 . a odzy tkany y 1792; — K a m o e n s a 
Luzy adą llWi Eneidą^ iSll; GeorgiU 1812. lilia- 
dą i Odyfseą^ 1813; wszystko tłoczone w Krakowie.-^ 
Znawcy przyznają tym tłumaczeniom zalety ale. na- 
rzekają^na wyrazy świeżo tworzone, z których przc- 
,cież wiele weszło w użycie pospolite. 
JÓZEF SzyHANowsKi. (Ur. 1748. Uczył się a warsz. 
Pijarów pod Stan. Konarskim; wraz z Ad. Czartory- 
skim odbył podróż do Niemiec, Anglii, Francyi, Włoch 
i Moskwy > a później jego domownikiem. Zasiadał w 
komisyi skarbowćj; podczas cztćroletnie»> sejma de» 
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fotaŁein do ułożenia praw cywilnych i karnych; 1794 
oddany mu byt wydział sprawiedliwości. Przez lat ^0 
dręczony chorobą, +1S01). lidgodny i ńa francuzczyznie 
wypieszczony przełożył z Monteskreg'o wierszem: 
Świątynią Wienery w Knictos; wyszła ona w Warsz. 
1777 i 1805, w Farmie 1804 nSodoniego stat^aniem 
Ja: Tarnowskiego.— Współcześni jemu estetycy i kry- 
' tycy wyjiosili ten poemat pod niebiosa ; dla n$is nićma 
on już żadnych powabów, nawet poezyi w nim niezna- 
chodzimy. (Wyi. zup. Mostowskiego w War, 1803, 
w Wilnie 1822 i Lipsku 1836), . 

B^ Poe%ya liryczna. 

§. 85. W porównaniu /Z poprzednim okresem mieliśmy 
W tym wielkich pieśniarzy, w porównaniu zaś z następnym 
tylko miernych. Odznaczają się: Kniażnili i Karpiński. 
a. Franciszek Kaupii^ski. (Ur, 4 pażdz. 1741 we wsi 
Hołosko na Pokiićiu; rozpoczęte nauki pod Jezuitami 
w Stanisławowie .ukończył u nich we Lwowie, i ćwi- 
czył się wpalestrze. Po podróży zagranicznej gospo- , 
darzył na wsi; pożnlej domownikiem Czartoryskich, 
nareszcie sekretarzem przy sprawach zagranicznych. 
Na przedstawienie Stan. Augusta obejmuje obowiązki 
nauczyciela nad bogatym i osieroconym Dominikiem 
/Radzi wiłem; po npłynieniu roku porzuca ten zawód, 
który mu się. niepodobał i dzierżawi Kraśnik w powie- 
cie prużańskim; 1807 zjechał był do Warsz. na sejm, 
co j«st nadzwyczdjnćm,« bo resztę życia przepędził w 
zaciszu wiejskiem, jedynie .w towarzystwie wieśniakiSw; 
po kilkunastu latach dzierżawy zaluipił Ghorowszczy- 
t.. 2nę, którą jako bezżenny zapisał rodzeństwu; f 4 
Wrześ. 1825). Ten cichy i tkliwy jeniusz, ale bez ima- 
ginacyi, śpiewał' prawie wyłącznie na cześć boga i 
4la wieśniaków. Jego: Psałterz zastąpił dawniejszy 
Kochanowskiego, a niektóre pieśni diichowne i świa- 
towe stały sią pospolitemi; n.p. Kiedy ranne wstają 
zerze, i w. i. (Wyd. zup. t. 4. 1806 Wroeł. 1826, i 
Lipsk 1836; stereotyp. War. 1830). Nazywany poe- 
tą ierca. 
h. Franciszek Dyonizy Kniaźniit. {Ur.- 4 paźdz. 1750 
W wojew. witebakiem. Pićrwsjće nauki odebrał w Wi- 



Digitiz( 



e/i by Google 



tebska u JezuUó^; dalsze w Warszawie, i przy wdział 
suknię jeztticką; 1773 po upadku tego zgromadzeaia, 
ponieważ niebył jeszcze przyjął uroczystego święcenia,, 
powrócił do stanu cywilnego , i pracował przy Janoc« 
kim w ksiąinicy Załuskich. Zostawszy sekretarzem 
Ad. Czai^toryskiego jenerała ziem podolskichr oddał się. 
cajy muzie i śpiewał na cześć tego domu. Nieszczę- 
ŚGJa krajowe i miłość zbyt śmiała (tak się wyrażają 
, jego życiopisarze) wywarły zgubny wpływ na jego 
ducba; 1796 dostał pomieszania zmysłów, i Wtedy 

{rzewieziono go z Puław do Końskowoli; J* 25 sierp. < 
807). Żywa imaginacya 9le sztuczna. Doświadczał 
swycb sił w wieiu rodzajach; dość mu się udawały 
orfy.~ (Wyd. zup. wWar. 182§ t. 6, Lipsk 1835). 
Rymował on i po łacinie ;< — między innemi tlumeicze- 
uiami z pol. znajdują się treny Jana Kochanowskiego 

- c. Poezya dydaktyczna^ 

§. 86. Do celujących w tym rodzaju, prócz Krasickiego 

o którym (§. 84), należy Naruszewicz i Trembecki. 

a. Adam Naruszewicz (zob. niżej §. 94). Jeżeli jako 

dworak nie szczędził kadzidła swemu mecenasowi (Stan. 

Aogii). w odaeh^ to w $at^r^e był nieubłaganym kar- 

cicieiem ; w bajce ma także pewną dobrą stronę ; szu- 

' i mność i nadętość znachodzimy we. wszystkich jego u« 

twocach. Dzieła rymolworcze , t. 4, War. 1778 i wyd. 

Mostowskiego War. 1803, Lipsk 1835). 

6. Stanisław TnBsiBteĆKi. (Cr. w wojew. krakowskiem; 

prawie całą Europę zwiedził, i był w stosunkach jze 

^ yrszystkimi francuskimi literatami. Dworskości nauczył 

się na pokojach Ludwika Xy; był szambelanem Stan. 

Aug.; ostatnie lata, spędził w Tulczynie w domu Szczę- 

snego Potockiego. Odbył 30 pojedynków na różną 

broń, a wszystkie za kobiety. W pożyciu, ubiorze i 

Iiol^armre dziwak ; f 12 grud. 1812). Uważany za ma- 
arza obrazowego , tylko zarysy rzucającego przez nie* 
dbałość, a przecie zniewieściałego. Zo/ijówka, poemat 
opisowy, ma być największym jego utworem; weszła 
ona wraz z innemi jego poezy^tmi, w 2 tom. w Lipsku 
1806 i 36. W^yd. *up. w 2 tom. wWrocł. 1828. 
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D. Poezya dramatyczna. 

§, 87. Europejskie zamiławanie sceniczaycb widowisk 
pojawia i ustala się także: u nas; jutrzenka zeszła między 
uczniami jezuickimi pod kierunkiem Fr. Bohomolca;. nastę* 
pnie występują aktorowie podróini^ (francuscy i włoscy) 
w śpiewie i balecie; nakoniec krajowcy, przeszedłszy przez 
wss^^stkie stopnie nauki i przykrego doświadczeoJa » ogar- 
niają całą dramatykę, a tern samem pobudzają piśmjennych 
ludzi do wspierania icb dążności i zawodu. Wszyscy też 
uczeni tego "wieku i okresu zajmowali się dramaturgią, 
bądźto w pierwo tworach, bądźteż w przekładach z języków 
cudzoziemskich. Szereg pierwszych i drugich bardzo długi; 
V^skazujemy tu tylko za^użenszych. \ 

a. FRAarciszEK Bobomołec (Jezuita;, jako nauczyciel 
. w tern zgromadzeniu jeszcze za Augusta III pisał ko- 
mędye dla ucznióws bez wprowadzania kobiet, i inne, 
które na królewskim teatrze b^ły wystawiane. Po znie- 
sieniu Jezuitów zpstał w kraju, i b^ł radcą Stan. Au- 
gustik). Jego: Kómedye .tylko dla młodzieży uczącej 
się pisane, t. 3, b. m. 1750: 2gie wyd. Lublin 1757, 
3cie wyd. Lwów 1758; nakoniec t. 5 War. 1772—75, 
w których mieści się ^ 18 sztuk pierwolwornych i 5 
przerobionych z Moliera i innych.-^ Komedye na te- 
atrum J. K. JM. War. t767.— Pierwszy także napi- 
sarł oryg. operę : Nądza uszezęsliwia^a , War, 1778. 
W wiąlu miejscach dowcipny. . ^ 

A. JÓZEF Bi^BjuAWSRi. (Ur. około 1740; skrzydłowy ad- 
jutant wielkiej buławy litewskiej, f 1809).' Nie byłto 
dramatyczny, jeniusz, ale z pewną zdolnością;; miał 
lepszy gust i umiał malować charaktery; mamy po. nim 
dwie' komedye: Natraci j napisaną z roskązu Stan. 
Augusta, a wystawioną 19 list. 1765, i Dziwak w tym* 
że prawie czasie wydaną. Zrażony ^zyderstwy Wę- 
gierskiego w poemacie Organy, ustał zaraz pisiic. 
c. Fraijciszek Zabłocki. (Ur. około 1754; od powstania 
komisj^i edukacyjnej 177& jej sekretarzem ; 1790 przyj- 
muje święcenie kapłańskie i dostaję probostwo ' w Ko- 
nińskićj Woli pod Puławami). Napisał kilka komedyj 
pierwolwornych; ie sąi Fircyk w zalotach ^ Zabobon-' 
nik, Zóiia Mzlafmica, i Sarmatyzm, oraz kilka prze- 
loiffl z niem. i francuskiego^ W swoim czasla wysoko 
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ceniony; i!4źisiąj. ^dowcip jego może ńę podobai^. — 
\yszy8lkic Wyszły pojedynczo w War. od 1780 do 1783. 

d. Wojciech Bogusłąwsk*. (Ur; około 1760 we wsi 
Giinnie pod Poznaniem; uczył się ^w Krakowie ; 1778 
.rozpoczął/ zawód aktorski (z potrzeby) m Warszawie, 
'wystąpił pierwszy raz w komcdyi przez siebie z franc, 
przełożonej: Fatizytoe nieujternoici; 1781 gra we 
Łwpwie, 1782 powraca do Wars;cawy, i tu 1783 rząd- 
cą polskich widowiska niemieckich i baletu pod pfzed- 

\ ciębioreą I^arciiiem Łubomirskim, a po tego ujiadku 
z woli Stanisława Augusta sam przedsiębiorcą ; 1784 
występuje w Grodnie, 1785 i 6 w Oubnie i Wilnie. 
1787 we Lwowie, 1783 i 9 wDubnię i Wilnie, 1790 
i 94 w Warszawie. Od tego ezasu poniekąd ciągło 
i wszędzie przedsiębiorcą; 1795* — 99 we Lwowie, gdzie 
jako przedsiębiorca sceny polskićj i niemieckiej prze- 
rabia i upiększa miejski teatr, oraz buduje amfiteatr 
w ogrodzie Jabłonowskiego ; w drugiej połowie 1799 
powraca do Warszawy, gdzie aź do 30 kwietnia 1814 
występował przez wszystkie zimowe kursą jako przea* 
siębiorca i aktor, wiecie zaś wyjeżdżał do Poznania 
i Kalisza prawie zawsze^ wyjąwczy, że 1808 jeździł 
do Białegostoku, 1809 do brakowa, a 1811 do Gdań- 
ska. Wyżej wskazanego dnia i roku, niebędąc od 
nikogo wspieranym, zamknąf wrdowiska sceniczne i 
przedsiębiorstwo sprzedał; odtąd czasami tylko poka- 
zywał się na scenie, właściwie żył w* zaciszu, "J- 1829). 
Bogusławskiego życiopismo' jest razem dziejami polskie- 
go, teatru, który mu wiele wiuien, raz jako przedsię- 
biorcy i aktorowi, drugi raz jako draniatycznemu pi- 
sarzowi. Ocenienie pierwszego należy do dziejopisarza; 
ze względu na drugie Drzypominamy, iź sam napisał 
i przełożył blisko 80 sztuk dramatycznych różnego ro- 
dzaju. Z tych jedne wychodziły pojedynczo, inne wy- 
tłoczono w zbiorze: Dzieła dramatyczne Wójcie- 
cha Bogudawskiego , t. 15, War. 1820 — 25; przy 
których i dzieje teatru narodowego, skreślone przez 
niegp samego, są dołączone wraz z życiorysami veU 
niejszych artystów i kom|)ozy torów folskich* Do pier- 
wolw;orów należą t Spazmy modne ,' JkómeiyifL w 4 
aktach; JBknryk VI nałofcach, komedya w faktach; 
Izkahdr, meiodrama w 3 aktach; Herminia czyli 
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Amazonki^ opera ber .-komiczna w 2 aklacli. ICaj- 
znakomitszem zaś jego dziełem jest opera: Cud mnie^ 
many 4izyli Krakbwiaey u Górale , w 3 aktach;^ do* 
tąd niewylłoczona. ^ 

» 2. P^ R Ó z A. 

§.88, W lvm czasie piłow^ano pozbjrć się makaro* 
^nizmów i powrocie językovvi dawną czystość. Ale wy- 
dobywszy się z jednego złego, wplątano się wdrugie: jaż 
1 nie łacinę poczytywano za wzór lecz francuzćzyznę , zŁąd 
używanie z początku wyrazów a potem i zwrotów' fran- 
cuskich. W ogólności wielki postęp , wszystkie rodzaje 
prozy wprowadzone w użycie. ' 

A. Proza dziejotęa. 

^ §. 89. Już to śamOy ie zaczęło krytycznie nad dzie- 
jami się zastanawiać/jest dowodem, że ja wydobyto z staną' 
nicości. Mie wielu istniało w tym krótkim okresie dzie- 
jopisarzy» lecz tych ani poprzednicy ani dotychczasowi na- 
stępca nieprzewyższyli. Powieść i romans znalazły miło- 
śników; chociaż w tym oddziale więcej przekładano niż, 
. 'samodzielnie tworzono, przecież zmierzand do powieści 
własnej, narodowej. Będziem tu mówili jedynie o ostatniej. 
§. 90. Powieść i homans. -^ 

a. Ignacy Krasicki, ^zobv 8. 84). Szczególniej w Panw 
PodsłoUm starał się wykazać^ błę^y i cnoty spółcze- 
snych rodaków; dzieło Łp będzie zawsze wiernym obra- 
. zem tych czasów. Dóśtciddczymhi ^ w drugiej poło- 
wie jest więcej alegoryiczny, a tem samem niniej dla 
ogółu przystępny.. ' -. 

J. Michał Dyi^itr Krajewski. (tJr. 1746 w wojewódz* 
roskiem; zostawszy Pijarem trudnił się domowem wy-, 
chowywaniera młodzieży; 1793 proboszczem w Końskich 
i kanon, kieleckim). Wydał kilka powieści i roman- 
sów; te są: Podolanha^ czyli wy chowanica natury ^ 
War. 1784. Przypadki Wojciecha Zdarzy^ski^go, 
War. 1786,. Pani Podczaszy na , War. 1787. i^- 
śzek biały, ksiąze pohki. War. 1789.- 
_ c. -Jezierski (ksiądz). Na podobieństwo romansu histo- 
rycznego wydał historyę, pod nazwą: Rzepicha ma- 
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tka królów 9 iona Piasta młądzy narodami sarmac" 
kiemi stawiańskiego monarchy tej czyści ziemi, któ^ 
ra sią nazywa Pohką, War. llW^^—Cfouforek herbu 
Rawicz i wojewoda sandomiruki , powicie* z widoku 
we ^«ie. War. 1789. 

cf. Bbzimiibnnego; Lińska hrUhina^ powieid polska, 
Supraśl 1779. 

§. 91. ^ŹYtlORYSY: r 

a. micn. Dyni* Kraiewsiti, (zob. i^yżćj §. 90). Źlycie 

^Stefana Czarnieckiego, hetmana wielk. koronniego. 

War. 1787, 1805. jdierny płód; szedł za Kochowskim. 

Ł FiUNCiszEK BoHOMOŁEc, (zob. §. 87). Źycie Jana 
Tkimojskiego, kanclerza i hetmana wiel, koron* yf2iV. 
1775 i 1805^ — Życie Jerzego Ossolińskiego kancle- 
rza w. k.. War, 1777, 1805. 

c. Aoi^M Naruszewicz, (zob. niżej §. 93). Historya 
Jana Karola Chodkiewicza wojewody wileń. hetman 
nąwiel. litewskiego, t. %, War; 1781, 1805..-— Jest ^ 
jeszcze jego pidra: jDyAryusz podróży Stan, Augusta 
króla na Ukrainą 1787 r., Wąr. 1788 i 1805. 

J. Kazimierz Kognowicki, (ksiądz). Życia Sapiehów 
i listy od monarchów, książąt i różnych panujących 
do tychże pisane, 1. 2, Wilno 1790-91 i 1805.-^ 
Niedość krytycznie napisał, przy tern jak dworak. 

e. BEzmiBNNY przeloiył z francuskiego : Życie Stan. 
Jabłonowskiego kaszt, krak.. War. 1789 — 90, 2 tomy, 
§.92. PODBÓŹE j khajopisy: 

a. Karol Wyrwicz. (Ur. ł717r. na Żmudzi; Jezuita, 
uczył w różnych miejscach publicznie, wyćliowywal 
Józefa Hilzena i z nim podróżował; później by ł* rząd- ^ 
cą konwiktu jezuickiego w Warszawie,' do którego i 
zdatnych ludzi sprowadził i naukom szlachetniejszą 
barwę starał się udzielić; za to dostał 1772 medal z< 
właściwym napisem od Stan* Augusta; po zniesieniu 
tego zgromadzepia proboszczem w Warszawie , nako* 
•^ nieć opatem hebdowskim; f 20 grud. 1793). l^rócz 
ilzieł historycznych i wprost politycznych jest jego: . 
Jeografia czasów teraźniejszych..., t, i, War. 17 o8; 
tom II, w którym miało być opisanie Polski, niewy* 
dany. Wprost dla użyjlka młodzieży: Jeografia po- 
wszechna czyli opisanie króthie.... War. 1773, w któ- 
rej ostatni rozdział zawiera rzecz o polityce | tojest:;^ 
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o KwierzcfaDości krajow^^ o prawie i onegó roioości, 
i o bandlu Europy.- 

h* Jan Potocki. (Dr. 1761;^ syn Józefa krajczega kofoń- 
nego. Pobierał tiatikiw ję^^yka fraucaskiniy i dla lego 
niemógt poźoićj pisać w języku ojczystym. Od mło- 
dości oddał się czylania klasyków i pisarzy średoicb 
wieków, mianowicie bisiory c^nyjsh. Zgłębiając dzie- 
jowe pomniki pozoslałe po Grekaeb i Rzymianach 
wpadł ila myśl śledzenia początków sławiańskicb; ; zdaje 
się, it wyjaśnienie pierwiastków tego plemienia zało- 
żył był sobie za najwyiszy cel wszelkicb swoicb usi- 
łowan; z tego powodu odbywa podróż 1778 i 9 do 

> Włoch, Sycylii i His2panii^ 1784 dó' Francy i i Egiptu, 
1787 do HoUandyi, podczas j6j rewolucyi, 1789 przez 
Gbersdn do Konstantynopola dla obejrzenia wysp ar- 
chipelagu , do Egiptu • — gdzie zwiedził Kair i znajdo* 
wał się Hi Stóp olbrzymich piramid wGizech; przeje- 
chawszy Tunis i dalsze pobraeia Barbaresków dostał 
'się 1791 do Maroko i' zwiedził wielką częśe tego ce- 
ąarstwa; 1794—96 jeździ po Pomorzu i księstwach 
meklenburskjch; 1797 aż do 7 kwietnia 1798 zwiedza 
lUokaz; 1803 pracuie we Włoszech; 1805 udaje się 
do Chin jako członek rossyjskiego poselstwa i naczel- 
nik ńaukoweg6 oddziału; resztę życia przepędził na 
przemian w Tulczynie, Krzemieńcu, Petersburgu, i t. d.; 
+ 20 listop. 1815 'w Sewerynówce pod Berdyczowem). 
Zapalony badacz początkowi starożytności sławiańskicb; 
niestety! wszystko pisał po francusku, i niektórych dzieł 
odbijał tylko po 100 egzemplarzy. Z powodu wielości 
i dziejoWćj ważności tćj jego dla nas nracy,^ przyta- 
czamy go chociaż w odzianiu francu^kiem między pą* 
sarzami poIskiQ[ii. Voyage dam les Słeps d^AHrakr 
han €t dU ' Caucase. Histoire primitif)e des^ płeuples 
qui ont hahiłe anciennementees eontrees. I<iouveau 
pMple du ponPeuxini par Jean Potocki. Ouvrages 
pubiiet et accoinpagnes de notes et de tabtes par 
M. Klaprothf Parts 1829. — Yoyage en Turauie 
et en Egypte, fait en 1784^ h Varsqvie 17SS; 2gie 
wyd. poprawne z dodatkiem: Yoyage en Hollande, 
w własnej tłoczni w War. VI%9.-^Essai sur fhisto* 
ire unwerselle et recherches sur la Sarmatie. Vars. 
. 17S9,4kyQh—Chroniques^memu'eś et recherches pour 
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iervir h t Msłoirp de to/u$ łes pimphr Siaves; łwre 
XLII, c^mprenant ta fin du nęuv%€me .stócle de no* 
tre ^re Vars* 171^l3- — Foifage dang quetqu€s pariies 
*rfe łd Bugse-Saare pour la recherohe de^s anłtgmtes 
Słave9 ou Fendes, Hambourgę 179^ najlepsze z dzieł 
jęgo.^ — Fta^meng historique8. et geographigueg. sur ^ 
la Scythie, la Sarmatie etleg STav€8, recueillu et 
commentes , Bruiisvie 1796, — Memoires sur un fiou* 
veau periple du pont-euMne, et sur la plus anci* 
e^ne kistoire des peuplęs du Tahrus ,* du Caucase 
et de la Scythie , y ieqae 1796. — Hiśtoire primitive 
des peuples de ia' Russie^ avec une ej^posilioh com* 
plete de toutes les^ notions locales, nationales et 
traditionelles ^ n^cessatres a F inłefligence du gua- 
trUme iivre€p Herodote^ Pclersbourg 1802. — D^- 
nasiies du sećond livre du Manethom Ftoreiice 1803/-- 
Hiśtoire ąncienne du gouvernement de Chersoń^ 
Pelersbourg 1804. — JĘistairę^ ąncienne du gou^erne- 
ment de Fodoh'e potft servir de. suitę h f hiśtoire 

t - primitive des pęuples de la Russie,. I^etersfb. 1805.^ 
Hiśtoire du g<fuvernement de tVfałhfni^ pour ser* 
vir de suitę arhisfóire prtmitwe.de^ petiples de la 
Russie , Pefcersb. '1805,— Chronologia . des deux pre^ 
miers livres de Manełhoń^ P^tersb. i805.^rr* Examen 
, criticue du fragment egyptien connu sous le nom 
d^ ąncienne -chronique , Pelersb.— iV««ctjple;* de chro* 
nologie pour les temps tmt^riet^s aux olympiades, 
Petersb. ifelO. — PrmcipfiS de chronologię, Krzemie- 
niec 1814. — Ptincipes de chr^iHologie pour les q?m* 
: tor^e siecles, qui on precede la premierę olympi^ 
ade vulgaire, Kr^eauen. 1815. — Atlas archeologia- 

y gue de la Russie europenne, Petef^b. 1810; trzecie, 
wyd. ta^ie 1823.— ' 

e. Józefa* DiioHojrEWSKifiOo refómiatsi , (który f 1812 
w Krakowie): Pielgrzymka do ziiemi świątSj, Mgiptu^ 
niektórych wschodnich ipotudmoieych krajów odbyta 

if ię roA« 1788, 89, 90^ 91; póboino ciekafi^ś/publicz" 
fitoici ofiarowana; t. 2. Kraków 1812^t- tom II. za- 
^ Wiera > ciekawsze Tzeezy porządkieid abeća4ła ułożone. 
%\ 83. DzrjsjropTSAnzjei ! 

a. FcŁiKS ŁojKO ; sizambdąo Stan. Aagtista^ zostawił po 
u sobie nksmierae maieryały do histcNryi ekoiifomii poli- 

• 9 



- Digitized byCjOOglC 



h 



l^. 



-. 66 — 

tycznej ; ^n^jdowały się one w książnicy poryckiej. 
Jest lylko Jedno jego pismo biśloryczne wylłoczone, 
w driele: Zbiór dekldracyj, not i czynności głów- 
niejizychi które poprzedziły i zaszły podczas ^jmu " 
pod węzłem konfederacyi odprawującego. sią od dnia . 
18 wrzes. 1772 4io 14 maja 1773j b.ni.— (Zob. Bent. 
^ t II. str. 770). " 

b, Adam Naruszewicz. (Ur. 1733 w. Litwie; początków 
uczył się /W Pińsku , 174S Jezuitą ; to zgiromadzenie 
wysyłki go do Lugdonu ; wsparty przez Czartoryskie- 
go doskonali się we Francyi, Włoszecb i Niemczech. 
Po powrocie nauczycielem, poezyi w akademii wileń- 
skiej a potem w Warszawie. Slawszy się domowni- 
kiem Stan. Augusta, po zniesieniu Jezuilów, nadal 
mu ten król probostwo niemenczyńskie , mianował ko- x 
adjntorem biskupstwa smoleńskiego, dajej pisarzem w. 
litewskim, sekretarzem rady nieustającej, bisk. emąudz- 
kim (in partibus), potem smoleń., nakoniec 1790 łuc- 
kim. Tenże król umieścił j^go [Popiersie , ze spiżu la- 
ne, w zamku warsz. ^ w rzędzie Polaków, będących 
sławą i światłem narodu, obdaraył orderami poiskiemi 
i wybił medal z twarzą Sarbiewskego i jego, f 6 lipca 
1796 roku w Janowcu). Byłto^mąż obdarzony rzadką 
nauką, pracowitością, znajomością ojczystego języka, 
-ale i^ez gustu w rymotworstwie. Unieśmiertelnił swe 
imię napisaniem ojczystych dziejów, które wyszły p. n. 
. Historya narodu polskiego^ od początku chrzęści^ 

\ aństwa, t. 6. (od II. do VII.), Warsz. 1780-86 i 

1803 j jest w mch rzecz tylko . o Piastach. T. I nie 

• wykończony, uporządkowawszy materyały, wydało Tow. 

Przyj. Nauk, w 2ch częściach^ War' 1824,* w którym 

^ jest rzecz z czasów polskiego pogaństwa. Wyd. lipskie, ' 

' t. 10, 1836. J^eżeli tej pracy Dieprzyzoaj.em nazwy 
historyi, to jedynie z tego powodu, że dzisiaj czegoś 
Więcćj' wymagJEimy po dziejopisarzu, niź w owym cza- 
sie; ale zawsze jestlo krytyjćzny wywód wypadków 
zaszłych pod pojedynczymi królami. Doskonalszym u- 
tworem w tym rodzaju nie możemy się jeszcze ani 
my ani żaden uaród sławiański pochlubić. T^kże ta 
należy: Tauryka , czyli wiadomości starożytne i po^ 
iniejsze o stanie i mieszkańcach Krymu dó naszych ^ 
czasów, \Var, 1787 i 1803. Rozpoczął on. swój dzie* 

Digitized by. VjOÓQI€ 



— 67 — - 

jopisarski zawód wyllamaczeni^m ^wszyslkroH dzieł 
Tacyta, i. 4, Warsfc. 1772. 
Tadeusz Czacki. (Ur. 17^5 
syn Feliksa, pod którego oli 
gdy len był w nieWoli wRo 
Gdańska. Poz^nawszy jego z 
bił mu miejsee w sądach nad 
snej ochoty ńpoi'ządkował i 
dało sposobność poznania z 
1788 wezwał gb sejm na cz 
tu jeszcze bardziej zgłębiał 

zaś dokładniejszego poznaniai rękodzieł, bandin i źc-- 
glugi zwiedził rozmaite . części ojczystej ziemi. Owo-^ 
cem lej podróży jest krajobraz (mappa) wszystkich 
polskich rzek sporządzony za własne pieniądze, a dla 
ułatwienia żeglugi na Dniestrze miat się porozumieć 
z hospodarem multańskim ; 1793 po drugim podzjale 
Polski konfiskowano mu mają tek, który wydobył do- 
piero w czasie korouacyi Pawła I., na klorą wypra- 
wiła Czackiego gubernia wołyńska w charakterze depu- 
tata, później delegowany od kiiow. gub. do pełnomocnej 
komisyi trzech dworów w celu wydobycia ogromnych 
summ , na upadłych 1)anka<;i) mającej , przez dwa lata 
pracował w Warszawie. Ziąd powróciwszy przedsta- 
wi- Aleksandrowi I. plan publicznego wychowania 
W tych krajach, k),óre zamieszkiwał; ustanowił giih- 
nazyum w Krzemieńcu i urządził uczelnie w trzech 
guberniach z funduszów pojezuickich i składek spólo* 
bywateli; 1807 zastępcą kuratora w siedmfti guberni- 
ach, książnica porycka, przez niego wzniesiona, liczyła 
4000 rękopisów, 12000 polskich ksiąg, 80000 sztuk 
oryginał. . papierów; f 8. lut. 1813). Owocem jego 
głębokiej uaukt są nastęj^^Azielat i) h't€w,skich t pol' 
Tkich prawach^ icU duchu , źródłach ^ zfłnązkti.,., i, 
2. Warsz. 1800,— O dziesiąctnach ta powszechności, 
a w szczególności w Polsce i EHicie^ Warsz. 18C*, 
i w Iszym tom. Rocz. T. P. N. — Rozprawa o Żydach, 
Wilno 1807. Czy prawo rzymskie było zasudąprrw 
litewskich^ WiL 1809. O prawach mazowieckich. 
Krzemień. 1811.; wielo innych rospraw umieszczano 
w czasopisach , które Michał Wiszniewski zebrał 
i wras z ternie które w rękopisach pozostały, wydiaije 
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w dziele: Pomniki hisłoryi i literatury półskiij; jni 
, wyszło t. 4. w Krak. 1834—7. — Wszystkie te dzie- 

ki^y tycznie, i wiel- 
ko dziejopisarza pol^ 
}djął. się był Czacki 
cować dalszy ciąg 
rodu polskiego, do 
orobił. 

i^arsz., syn Włocha 
cia Jezuitą a w 19 
lićj w Płocku 9 Nie- 
świeżu 1 wiiuie. rosiauai języ&i : greckie łacińskie 
hebrajski, włoski, francuski, niemiecki i angielski. 
Między 1760 a 1764 bibliotekarzem .w książnicy Za- 
łuskiego; 1764 naucz. Feliksa Łubieńskiego, z którym 
podróżuje aż do 1773, i wtedy przechodzi na księdza 
świeckiego; 1775 dozorcą gabinetu starożytności Stan. 
Augusta, a potem lektorem i bibliot. jego; 1782—85 
pracuje we Włoszech, mianowicie w Azymie, nad wy- 
pisywaniem tego , czego brakowało w książnicy kro* 
lewskićj, a należało dp polskich dziejów, zkąd przy- 
wiózł więcej jak 100 ksiąg wypisów własnoręcznych, 
za co go uczcił Stanisław medalem Merentibus, 
orderem ś. Stanisława i biskupstwem zenopolitańskiem. 
W tym samym celu był wysłany "do Upsalu i Sztok- 
holmu, zkąd przywiózł kilkadziesiąt ksiąg takichże sa^ 
mych wyojiągow; — 1800 obrany prezesem To w. Przyj. 
Nauk, które się w tym roku ?a zezwoleniem Fryde- 
ryka Wilhelma III. króla pruskiego w Warszawie za- 
wiązało, i był nim przez lat 8^ f 10. sierp. 1808). ^ 
Ten^ pratwdżiwy polihistor,^ obdarzony nadzwyczajną 
piamięcią i szybkieni ]pojęciem, wytłumaczył: Dzieje 
rzećzypospotilej rzymskiej od założenia Rzymu ai 
do cemrzbto^ z fran. t. 2L *vyarsz. Ml^.-r- Dzieje 
królestwa polskiego porziidtkiem lat opisane , (podłóg 
Szmid'a) War. l7m.x- Zabytki starożytności rzym- 
skich w pieniądzach , t. 3, War3Z^ 1805,— Z rękopi- 
sów pó nim' pozostałych TiTy dał Żegotą Oną<;ewicz: 
Panowanie Henryka i Stefana Batorego 'U H. War, 
1823.-^tudziei^: Panowanie JKa:^imierza i J. a^Ol-. 
hraćhlft , i Aleksandra Jąsielłouczyków ^ t. %^ War- 
szawą 1826. 
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^ ^« ^ Tłumaczenia i naśladowania ważniejsze : Antoni Wi- 
śniewski i G. Jo z. Ba ks ter (pijarzy), przełożyli 
, Monteskiego Ute^t nad przyczynami melkoicii upad^ 
ku rzęczypos. rzymskiej, War. 1763; Bezimienny 
pijar:' Obraz historyczny i polityczny Szwajcarów , 
i t.d. War^'1770; Dotainik Śzybiński {pijar): Bi- 
« storya turecka pr. Mignola, War. t. 5, 1779; Kaje- 
tan Skrzetuski (pijar): Historya polityczna dla 

\ szlachetnej mfodzi i t. d. 1. 2, War. 1773—1777; 
1 Siśt. politycz. kroL francuskiego^ tz. 2. Warsz^^ 
1780; Zyg. Liliowski, (pijar) Bossueta: JJwdgi nąd 
kistoryą powszechną ^ War.* 1772, i Historyąpó^ 
wszechną, t. 4, War. 1774--93; Józ. Jakubowski 

* (kap. arlyl. kor.): Krótki zbiór hist. greckiej ^U^Zr 
War. 1775; A. N. Jodłowski (pijar): Historya 
angielska i cz. 3, War. 1789—91; Kazimierz Ga- 

^ łecki (kanon. po)in;^): Historya hiszp, t.4, Pgzn. 1799» 

B. Proza dydaktyczna. ; ' 

_ §k 94. Nagła poprawa 4 przemiana nankow^ego syste* 
mata skierowała wszystkich światłych mężów ku publics^* 
nym uczelniom; ztądto Więcej zajmow£|no się pisaniepi 
dzieł i książek elementarnych, których dotąd wcale niebyło, 
. niżeli badaniem umiejętności tylko dla tego, że jest umie- 
jętnością. Cala ówczesna Europa, trzymała się więcej stro- 
ny historycznej niż teoretycznej; Łoi samo zaszczepiono 
i u nas, 

§.95. FfLozoFTA. Po upadku scholaslycźnej,' która 
aż do powstania komisyi edukacyjnej przetrwała, rzt^conÓ 
się do francuskiej filozofii, ale zbyt krótki, czas niedozwo- 
lił jej się zakorzenić; przecież znalazła była stronników. 
Przylockym tu wszystko) co w tym przedmiocie posiadamy, 
dfó okazania,' że usiłowano "postępować, chociaż okoliczno- 
ści uiepozwalały.. ' 
a. Bezimienny przełożył: JiinaKrzyszt.Gotszedapiirw* 
sze \prawdy eaUj filoz((fii^ kwóli tym , którzy pu-^ 
bliczne w akademiach lekcye biorą 9 napisane, z jprzed". - 
mową Watcr. Miclera de Kolof. Cząęd teoretycz* 
na albo uważająca, edyćyi czwartej i War, 176(h* 
Wydawca MłcWr cies?ył się, że ten tełody wyborny 
tłumacZr chciał śWycb .^ii^mków obeznać z nową fi« 
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lozófiti, która dotąd tylko nieklorym wyższego sta* 
uu oso^nr była ZDąjoma. ... 
' b, Kazimierz Narbutt (Pijar) jest? autorem kilka razy 
wydanej książki , pod napisem: Loika' czyli rozwa* 
. iania i rozsądzania rzeczy nauka 9 według której 
każdy ma we icizystkiem prawdy dochodzie i itrzedz 
*ic/«/*zM, Wilno 1766, 69, 82, 91. • ^ ^ 

c. JęoRZEjr Cyankirwicz (Kanonik S. Anny w Krakowip). 
Przez, Aiego Loika czyli myśli z Lokka o rozmowie 
ludzkim wyjąte^ Krak. 4784. 1 " 

.dj. Bezimiennego: Psychologia albo krótko zebrane 
lekcy e elementarne o naturze i własnościach duszy ^ 
podług egzemplarza drukowanego tego roku w Sie- 
miatyczach za rozkazem JO. ks. Jabłonowskiej, War. 
1786. . 

/. Jan Znusko (profesor wileński) wydał przełożoną 
przez siebie loike Stefana Kandyliakaf Wilno 1802 
18, którą tenże dla szkół polskich na żądanie komisyi 
edukacyjnej napisah Aż do ostatniego podziału Polski 
1795, uczono podług niej we wszystkich uczelniach, 
lecz aż dotąd ani pierwotwór ani przekład niebył wyr 
tłoczony. ' 

Dziełek i pisemek o moralności było wiele, szczegól- 
niej tłumaczonych z francuskiego; wspominamy tu tylko' 
o ważniejszej pracy, a tą jestt 
g. Grzegorza 2^\charya8zewiczAv (infułat I kanonik 
gnieźnieński), przełożony z francuskiego: Krótki rliór 
starożytnych motalistówy iomików 5, Łowicz 1784- -87. 

§. 96. P^AWO t MKOSOMIA POLITYCZNA. 

d. HiKRowar Strojnowski. (Ur. 1752 w wojew. ru- 
skiem; jako Pijar uczył początków w Złoczowie i Mię- 
dzyrzecu, a potem w Warszawie wykładał prawo na- 
tury, polityczne i narodów; 1781 tegoż uczył w aka- 
demii w Wilnie, następnie . w Krakowie prefektem 
semiiiaryuni akademickiego. Po przejściu do ducho* 
wieństwa świeckiego kanonikiem kijowskim tudzież 
plebanem w^K^rcu; 1793 członkiem komisyi edukacyj- 
nej i akademii florenckiej, i znowu nauczycielem pra- 
wa w Wilnie, a wkrótce rektorem tamecznego uni« 
wersy tetą;'' współcześnie mianowany biskupem łuckim, 
po złożeniu zaś rektorstwa biskupem wileńskim; *}* 
1816). Pierwszy |t^ystąpił z teoryą prawa przyrodzo- 
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' nego V ekoiU>mii polityca^nej , której używano w uni* 
wei^syletach y pod- nazwą : Nauka prawa przyrodzo^ 
nego 9 po/ztyczuego ^ ekonomU polifycznej i prawa 
warorfói^, Wilno IT^ŚS; późniejszych wydań było' 4. , 

b. Hugo Kołłontaj, (zpb. niżej §\ 99).\ Prócz wielu 
innych dzieł, jego:s Porządek fizyczno moralny , cz^łi 
nauka o nałezytoibiach i powinnoiciach człowieka^ 
wydobyty z praw wiecznych^ nieodmiennych ikoniecz*- 
nych przyrodzenia^ cz. I. Krak. 1810, był nważany 
za- prawo nalury, i trzymano go się w uczeniu za J^się* 
słwa warszawskiego. — Część II. nie wyszła. 

c. Wincenty Skrzetuski. (Ur. 1745 w krakowskiem; 
pijar a później proboszcz grodzieński, f 1791). Prócz 
wydania Traktatów między mocarstwami europej-^ 
skiemi tomu III (War. 1774) napisał: Prawo polityczne 
narodu polskiego, t. 2, War. 1782— 84; także jego 
jest : Dzieje król. szwedzkiego. War. 1772 i, 1792, 
1 Hist. powszech. dla szkół naród, na klas^s^ IVy 
dzieje greckie zawierająca, Kr. 1786, 

d. Teodor Ostrpwsici. (Ur, 1750 na Podlasiu, pijar, 
•j- 1802 we Lwowie). Lepszego niemamy jak jego: 
Prawo cywilne narodu polskiego, t. 2^ War. ^1784 
i 87. Nadto w^dał jako dalszy ciąg: Inwentarz nowy 
praw i traktatów i t.. d ^ wylłumacj^ł i uwagami do 
prawa polskiego stosownemi pomnożył Vyilhielma filak- . 
stona: Prawo kryminalne angielskie, t. 2, War. 
1786; i napisał: Dzieje i prawa kościoła polskiego. 
t. 3, War. 1793. . / 

. §. 97. Podobnie z korzyścfą i we wszystkich innych 
gałęziach pracowano; w historyi naturalnej odznaczą się> 
Ładowski i Kluk, w fizyce Józef Osiński, a wma* 
tematyce Gawrioński, kanonik a później biskup krakow^- 
śki, twórcfa języka matematycznego, który przełożył Luliera: 
jeometryą^ arytmetyką i algebrą, ^a szkół narodowych 
przepisane. ^ 

c. Proza hrafomowcza. 

%f, 98. Sposobniejsżych okoliczności, do popisy wania^się 
z wymową, piebyło jat w ciągu tego okresu. Mówcy pu- 
bliczni będą na zawsze stanowić epokę w poiskiem kraso- 
mowstwie; liczba ich bardzo wielka » o czem przekonywa 
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dzieło pod nazwą: Zbiór mite i pism niektórych w czane 
sejmu sianów skonfederowdnych 1788— IM) ro A?/, Wilno, 
tomów 12. 4- KazDodzipje niedali wc wyprzedzić. — Przy- 
pominamy Łu tylko kilku. ' / 
§.'99. MoucY. 
Ęi. Jacek Przybylski (zob. wyięj §. 84)> Jeden tylko 
IN)siadamy jego płód krasomówczy, a ten jestt Mowa 
na setny abchód zwycięstwa Jana III nad Turkami 
pod Wiedniem^ z wiadomościami historycznemi ^ 
War. 1783, w ktlórej okazał wymowę spokojną gdy ro- 
.sprawia o naukach, a bujną i .niepobamowaną wysta- 
wiając oręż z nagłością piorunu Oltomanów gromiący* 
Wspominamy'' tu jeszcze o jednem Przybylskiego dziele: 
Wieki uczone starożytnych Greków i Rzymian^ wcel- 
niejszpch zabytkach ich pism uważane^ Krak., 1809^ 
w ktorem pragnął wyatawid dla nas bisiory^ piśmien- 
nictwa starożytnego. 
J. Gbzegorz Piramowicz. (Ur. 1735 we Lwowie, uczył 
się/tu u Jezuitów, a wstąpiwszjt sam Ao tego grona 
\ l)yt nauczycielem poetyki i retoryki, następnie wycho- 
wał trzech braci Potockich, z którymi podróżował do 
Francyi i Włoch , zkąd powróciwszy naączyciełe^i fi- 
lozofii we Lwowie. Po powtórnej podróży (z Adamem ^ 
Rzewuskim spateni węgrowskim), powrócił ^o Iraju 
1772, i po zniesieniu Jezuitów plebanem w l^urowie. 
Kakoniec sekretarzem komisyi edukacyjnej i towarzy- 
stwa do ksiąg elementarnych; po 1705 roku probo- 
szczem w Międzyrzecu; f 29 grud. 1801, pochowany 
w Kurowie). Pracowity i cnotliwy Piramowicz, zajęty 
pomyślnością społeczności, byl dobrym kazQQd:^ieją i 
dobrym mówcą; z kościelnych mów jest tylko jedna 
znana^ Jako sekretarz tow. do elementar. książek zo- 
stawił po sobie: Mowy w dzień. rocznicy otwarcia toWit 
, rfó ksiąg ęfem* miane^ .z^aj^c Sfirawę przed królem 
z czynnx>ści towarzystwa, w lalach 1779, 81, 32i.83. 
Te mowy zdolałj mu zjednaó sławę krasomówcy, i^ko^ 
misyą edukacyjna wezwała ,gO; do napisania książki 
elementarnej w tym rodzaju, wskutek czego wyszła 
jiBgo: Wymowa 4 po^iyUi dla szkół narodowych* 
. C2c«c T.. JS^ifak. 1792; części IL niewykonczył. - 
c. Stajhisław PoToCci. (Uczył się u. Pijarów w War- 
szawie; za Stąnisłaj^a Augustą ppsłęm na lilt^d sejmów 
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i ocłookieto rady nieastiBijącfj ; 1800 jednym t. twóN 
^ c6w Towarzystwa Przyjaciół Niiuk warszawskich, i nićco 
poŹDiej, ale jeszcze za rządu pruskiego: nadzorcą li- 
^ ceum warszawskiego wledy powstałego. Z utworze-, 
^ niem się JcsięsŁwa warsz. (1806) czjoDkiem komisyi 
rządzącej) itas^ępnie ńaczemikiem rady stanu i rady 
minislrów, oraz dyrektorem izby edukacyjnćj; po utwo« 
rżeniu królestwa polskiego 1915 r. ministrem w ko- 
misyi rządowej oświecenia, publicznego'! spraw duchow- 
nych; f 14 wrześ. 1821). Mowy jęgo^ to pochwalne)* 
te sejmowe, to sądowe , wychodziły i pojed^nt^zo.i 
w JtoezniAacA^ I. R N. Niektóre są żebrane i wytło* 

?sone pod nazwą: Mifwy i rosprawy^ i. 2, War. 
8fl6^ Spółcześoi zwali go ksfąięciem mówców 
polskich; wiel. szkoda, że pisał z francuska, (z czego 
się nawet chlubił}^ wyjąwszy mowy dawniejsze. Tu 
także należy: O wymowie i sł^Ju^ t. 4, War. 1815. 
Godoe jeszcze wspomnienia: O sztuce u dawrtypA czyli 
tVinkelś^ufih polskie t..3, Warsz. 1815. Je^tto bar-' 
dzo szczęśliwe przerobienie Winkelmann^a » i wysta- 
wienie tegoż samego przedmiotct w barwie przystęp' 
pniejszej. Styl wszędziis jednakowy » niepolski, 
f. Hugo Roi^łonta;. (Ur.lkwiet.l750 wsandomirski^m. . 
Z uczelni pińczowskićj przeszedł do -akad. krakoyirskiej. 
W Rzymie uczy się teologii; 1774 kanonikiem kra • 
kowskim; jako*^ członek komisyi edukacyjnej , wsku- 
tek własnych przedstawień <» wysłany z Warszawy 1777 
do krakewa dla prs^obrażenia tutejszćj akademii^i szkół 
tak zwanych Władysławsko-nowodworskich ; to usku- 
teczniwszy mianowano go wizytatorem samego uni- 
wersytetu. Badając powożenie tego zakładu przez dwa 
lata, zdał raport do komisyi j, i w skutek tego, gdy 
jego myśli i projekta do planu i urządzeń zatwierdzę^ 
no, zaprowadził urocz;^ście tę przemianę 1 pażd. 178Q« 
Zrektorstwa trzechletniego posunięty na referendarza 
w. k. litewskiego , a później nieco,, za czasów ćztóro- 
letniego sejmu, pbdkanclerzem koronnym, aż do roz- 
bioru Polski. Po powrocie do k^aju w 1803 r. osiadł - 
pod Krzemieńcem, 1807 pczeniósł się do Warszawy 
i oddał się cały naukom; f 28 lutego 1812). Do bie* 
głości w polityce i głębokości w naukach łączył jeszcze ^ 
piękny dar krasomówczy. — Wiele jego mów publicz- 

10 
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i T^ «* ^^ 

, nie mianyeh za oslatnicti lal; panoWaBia Stan. Augusta, 
wyszło bezimieaDie; z poińiędzy wszystkich ^e są zna- 
jomsze: ^Mowa w dzień wprowadzenia do 9zkót fFta^ 
dyAawgkich (krakowskich) nowego insłrukcyi publicz-' 
nej ukfadM » Krak. 1772 (?). O potrzebie ętrządze- 
nia guhinetu interesów zagranicznych 9. miaDa dnia ~^ 
3 czerw., a O potrzebie :Moru praw cywilnych i*. 
kryminalnych i dnia 28 czerw. 17OT. 
§. 100. Kazsódziejs. . - 

a. Ignacy WiToszYiisKi. (Razndzieja Stańisł. Augusta,, 
kanonik kat. kamieniecki i koadJuŁór warszawski). Są 
^znajome jego mowy niniejsze : Kazanie na pókrze* 
bie Ad. Ciecitżetóskiego , pisarza w* Hr.,, Warsz. 
n^l^''^ Ketzanii na pogrzebie Jana Krasińskiego ^ 
rotmistrza kawalęryi narodowSj\ i posła 9 War. 1790. 
Kazanie na uroczy^toid i. Staninawa^ 1790. Byłto 
śmiały' pogromca niecbrźeściańskicb postępków, — i 
wszeuLich nieprawości. < • . 

i. -Michał ~KARPt>wicz., (Ur. 25 Wrześ..l744^w brzeskiem 
litewskiem. Skończywszy nauki pod Jezuitami w Brześ- 
ciu ,, zostaje 1761 niisyonarzem w Warszawie; 1766 
rospoczyna ramię za\vód kaznodziejski i zaraź wsta^ 
'/wia ^lę; wysłaiiy do Krakowa uczy tu teologii; na- 
stępnie takiż sam obowiązek sprawuje pr^ez 12 lat 
[■ w aka(temii wtieńskieji z probostwa w Grazyskaph do- 
stał się wdo Pren; 1795 przeszedłszy /4»6d panowanie 
:pruskie, mfanowany nadspodziewanie biskupem wigier- 
skim", co było nagrodą za moW^, którą miał w Gąbi- 

/\ nie beż przygotowabia. w przytomności ministra, wy- 
"znaczodego do odebrania przysięgi na> wierność od 
, zgromadzonych mieszkańeów; f 5 list 1805). Powszech- 
nie wielbiony; używano go do kazania^ we wszelkich^ ' 
okolicznościach krajowych i kościeln^^ch. , Kązaiiia 
w różnych okoliczn&ściach 9 A. S^iCrak. 1806. — Zbiór 
zaś: Kazań postnych 9 niedzielnych 9 swiątalnyćh, 
jubileuszowych 9 h-ybunalshhh, pogrzebowych i przy- 
godnych 9 t. 8, War. 1807 i nast.; toiny IX, iX i XI 
do tegoż zbioru należące , zawierają w sobie: uwagi 
nad* historyą kościelną, dyssertacye różne, mowy i 
dedykacye. — . We wszysikidi tych pismach'* wymo- 
wa płynna, mocna, ognistay lubo czasem rozwie- 

^ kła i często jedofo powtarzająca. v- W kazaniach wir 
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^ dać zaws»e moralność czystą i z0 źródeł nioskażo- 
nycłr ezerpimą; 

^^ ' 5, GRAMUIATYCY I SŁOWWIKAMB. 

§. 101- Gdy wszystko krzewiło się i wzrastało, i upra- 
wa języka niebyła zapoflMiiaDą. .Najwięcej zr^biK>-niifry 
Kopczyński, ale stosojąo się d^pra wideł jęz)^Ła łacińskięgp. 
. a FRANCiszElk BoHOKłoLEc , (zob. wyżej §. 87). Rozmo^ • 
fca ójązy ku polskim, Warsz.- 1758; napisana po łaci- 
nie, aleją przełożył Ks-aw.Leski chorąży malborski, 

b. Stamsław Kleczews«i, (reformat prowincyi raskiej). 

O początku^ dawttoici^edMianach i toy doskonaleniu 
jązyka pohĄiego zdania^ Lwó?v 1767. ' 

c. Michał Dudziński^ (ksiądz; był nauczycielem poetyki 
w Mińsku). Zbiór rzeczy potrzebniejszych do ^ydosk^ 
naleniasie w języku ojczystym służących. Wił. 1776. 

d. Tadeusz NoWACzyŃsKi , (Pijar; urodził^ się 171/, f 
1794). O prozodyi i harmonii jeżyka prtlskiegó^ W ar- 
szawa 1781., \ n^ 

e. Krumbholz,' (pastor w Bojanowie). Polnische Ołfint- 
fndłik, Wrocław 1775; następnie wyszła sześć razy. 

fi Jan Moneta; Enchiridion po!Qmcum,oder polnhckes 

Handbuch, Wrocł. 1763; kilkakrotnie przebijane. 
g. 0<NU1^RY KopczćynWi. (Ur. 1735 w Czerriiowie w gnie- 
znieńskieih, 175^ Pijarem w Podoliicur 4756 nauczy- 
^ . ciulem młodych Pijarów w Szczucinie; po podróży z mło- 
dym Antonim Wisłockim do Fcancyt, nauczycielem 
\.w konwikcie warszawskim,- 1775 <5złoiikiem towarzy- 
stwa do ksiąg elerńentarnych, i. wiedy mu polecono 
i^apisać polską graramatykt, za którą gą Stan. August 
zaszczycił złotym medalem ; po upadku kraju przeby- 
wał w Morawie i Czechacfc, i tu się uczył pobratym- 
czych języków; ,1800 powraca do kraju, wchodzi do 
T. P. N. i 1804 zwiedza szkoły polskie z poruczenia 
" . Fryderyka Wilhelma króla pruskiego. Wkrótce wez^ 
wał go Stan. Potocki do izby edukacyjnej -*^^ a zgro- 
^ madzenie pijarskie obraid swoim rządcą; f 14 lutego 
' 1817). — Kopczyński jest pierwszym systematycznym 
gramatykiem polskim; ^ swoim .czasie zdziałał bardzo 
,. wiele, dzia wymagamy więcej. W tym przedmiocie 

są jego płodami: Gramatyka ji%^ha polskiego i far 
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Hnskiego dla t^sAit fuirodou^chf M 3 ezciei pa^ 
dzielona^ Warsz, 1778 i 1780; i wa^ę nader Prxy^ 
pisy w tyluź tomach; przebijano ją kilkanaście ra^y. 
Układ cramaiyki dla szkół narodowych, % dziefa 
,ju% skończonego wyciągniony^ War. 1785.-^ Bssais. 
de grammaire polonoise^ pratigue et raisonie ,^pour 
łes Francots 9 y^v. J1807, przypisał jąDapoIe?onowi. 
Poprawą błędów w ustnej i pisanej mowie polskiej ^ 
War. 18Ó8* — Rozpratba o d:uchu jązyka polskiego^ 
WarsZi^ 1804. — Aauka o dobfem piśmie^ Warszawa 
1807J;— Gramatyka jeżyka polskiego , dzieło po- 
śmiertne ^ War. '1817. — Wdzięczni zioibkowie uczcili 
go^medalem z napisem: »zą GĄAMATTKą jeżyka 

POI.SKIEGO 1816 RiH , 



Digitized byCjOOClC 



— 77 — . • . 
OKIUBS TH. 

'^ > Od zawiązania się Towarzystwa Przwaeiói Nauk az dotąd i 
ezjliod i8QÓ do mS r. 



102. Zkamtź OGÓLyjs. Zmiany społecżenskie jako 
wypływ wstrząśnień politycznych i wojen, które śi^ po całej 
Europie szerzyły ^rzy końcu XVIII i^na początku XIX wie- 
ku, oraz starcie się ludów północnych z zachodem i poiii- 
dniem ■, wywołały takie' walkę w dziedzinie piśmienniczej , 
którą u nas podobnie jak i gdzie indzićj pomyślny Uwień- 
czył skutek ;^ dawfl^ zasady estetyezner narzucone upadły, , 
a pojęcia i wyobrażenia nowoczesne, powszechne uzyskały 
przyjęcie ;^- powstaje literatura nairodowąb 

§• 103. Język. Po. rozmaitych doćwiadczeniaćhy i po 
naśladowaniu to styiti łacińskiego ,• U francuskiego, U pi« 
sarzy polskich wieku złotego, odgadniono nakouiec wtaści- * 
wegó ducha języka ojczystego; ale mu ciągle stoją na prze* 
szkodzie języki obce. 

§. 104. Zakłady nAukowe i oświata. Wiek 
Xix oosząey na swej tarczy godło, ttteku oikieconego^ 
niejest i dla polski ojczymem. Kilka zakładów wyższych 
(w Krakowie, Lwowie, Poznaniu, Warszawie, Wilnią, 
Krzemieńcu i Kijowie) i wicie niższych., rozsianych po 
wszystkich ipiastach i miasteczkach^ niemniej 4)0 wielu 
większych wsiach, nietylko przynęcają, ale tiawet zmuszają 
(to korzystania z powszechnej dążności do ogłady^ do oświa- 
ly^— do tego szczyiu i podstawy pomyślności narodowej^ 

§. 105. PoDź/As. Poezya dzieli się na naśladowniczą 
francuskiej klasyci^ności i na nowoczesną; ta ostatnia skła- 
da się z przechodniej, naśladowczej nowoczesnych, i na* 
rodowej. Proza mieści się w tych samych rodzajach^, co' 

dawnićj. 

. ... 1 ^ . 

• I. P O E ZY A. 

§.106. Naśladownictwo francuskiego klasycyzmu, któ- 
re się w poprzednim okresie do' nas wcisnęło, stałe w ni- 
niejszym u szcz)^tu doskonałości, i zaraz, prawie w tej 
samej chwili, ginie w walce ze śpiewakami nowoczesnymi. 
Przez .wzgląd na ducha i ciało ppezyi nowoczesnej,' dopie- . 
ro rodzącej się, wzrastającej, i do szczytu .Jzmierzającćj, 
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^ musimjr zdstęp t]^ch, młodych poetów podzielić; jedni z nteh 
^ stanowią przejście, drudzy aaśladają . nowoczesną poezyę 
zagraniczną , a inni stwarzają pieśń czysto narodową. 

L NaŚŁAOOWCI^ FHAŃCUSKIEGO KUtSTCYZUU. . 

§. 107. • Usilność wyrównania wzorom w przestrzega- . 
ńin wszelkich prawidet> aź do śmieszności posunięta, uspra- 
wiedliwiającym Jest powodem nazwania tych rymotwórców 
klasykami, wielu z nich nawet nieprzeczuwato , pe 
sam przedmiot narodowy niestanowi jeszcze prawdziwej 
, poezyi narodowej , i, Zaborowski padł ofiarą tego omamie- 
nia; aletćź niektórzy godnie wyobrażają swych zakonodaw- 
ców; n. p. Feliński, Wężyk, Morawski. 

8. 108. Pomniki. . 

^, Poezya epiczna; prócz łlamaczeń Homera, Wirgi- . 
liusza i Miltona przez. Franc. Dmochowskiego, 
i w. i., mamy jeszcze pierwotwórców. 
a. Dyz]v[a BoiNCZA Tomast^ewski: Jasiellonidai czyti 
^'edno^ente Litwy z Fohką^ Berdyczów 1818. — 
Dawniej napisał poemat dydaktyczny: Rolnictwo; Pif- 
ma rozmaite zas jego wyszły w t. 2, w War. 1822. 
J. Tymon Zaborowski. (Ur. 18 kwiet. 1799 w dzie- 
dzicznej wsi Liszkowcach w obwodzie czortkowskim 
^ w Galicyi, u podnóża gór miodobórskich. Uczył się 
w Krzemieńcu wespół z Karpiem i Janem Sienkiewi- 
« czarni. Gust. Olizarem^ Józef.' Korzeniowskim,' Kowair 
skim, Odyńcem, Januszewskim, i t'. d.; mieszkając 
~ w Warszawie przez' dwa lata', należał do wydawania 
z Franc. Skomorowskim Ćwiczeń naukowych i Pa* 
miątnika naukowego (181^ i 19); później przebywał 
w rodzicielskim domu, f 20 mac. 1828, w miejscu 
urodzenia).^ U^iłowat^ on^ wyśpiewać w 20 picśniacb 
poemat bohalyrski: Boledaw chrobry i czy /i zdobycie 
' Kijowa 9 którego ułomki są odbite ,w Polihimniif ~ 
%ale celu niedopiął, bo się niemógł wydrzeć z objęcia 
klasycyzmu. Pierwszym jego utworem jest: K/ub' 
piśmienny^ poemat w kilku pijsśniach ; przełożył traję- 
dyę Woltera: Tankred^ graną w Warszawie. Oprócz 
tego pisał trajędye oryginalne: Bohdan Chmielnickie 
ifmwidy i' Boryę czyli tajemnica. Najcelniejszym 
utworem są: Dumy podolskie^ w czasie panowania 
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Turków na Podoiu, Puławy 1830, wprzód w różnych 
czasopisach umieszczane. — Zwano go wieszczem mió- 
. dobórskiDi. « 

B. Poezya tiry/czńa szczyci się kilkoma wzniosłemu' 
pieśniami; tlo Łycb rzęda liczymy: Nifemcąwicz^ą Spie^ 

. tty Autorycznef Ł. Osińskiego Odą na pockufułe ' 
Kopernika, K. Tymowskiego Dumania na tindacn 
SaraĘOsiy, Morawskiegef Odą do pąeióte; wszystko 
to było tłoczono w czasopisach; tylko Śpiewy Niemce- 
wicza wyszły razem zebrane w Warszawie 1819 i 

^ w Krakowie 1835. / 

C. Poezya. dydaktyczna. W porównania z innćmi ro- 
dzajami nie niżej stoi; odznaczyli się: Koźmian; A. Gó- 
recki, Jachowicz, Wężyk. Satyra znika* ^ 

a. Kajetan Koźmian (aczędnik w radzie stanu) papisal 

[loejnat: Ziemiamiwo^ z którego tylko wyimki w'Po« 
ibimnii są amiessiczone. 

b. Stanisława Jachowicza: Bajki, przypotciaitkii pO'^ 
icieici, wyszły po bzwarty raz w War. 1829; słusz- 
nie wysoko cenione. 

c. Franciszek Wj^żyk (zob. nfżej), wystąpił z poema- 
tem opisowym : oWtc^ Krakowa, Krak. 1820,23 
i 33, i zaspokoił oczekiwanie. 

D. Poezya dramatyczna. Prócz dobrych tłumaczeń 
celniejszych utworów obcych, posiadamy także ^orygi- 
nalne dzieła, tamtym nieustępujące. Obok Bogusław- 
skiego stawiamj^ DmuszewsJciegb, Żółkowskie* 
go» Ł. Osińskiego, i J. N. Kamińskiego, któ- 
T%s bądźto jako artyści dramatyczni , bądźteż jako,dy« 
i*ektorowie teatrów, o podniesienie sceny polskiej tro> 
skli wi , zasilali ją przerabianiem i tłumaczeniem sztuk 
takich, które względuie do czasu dobremi nazwać na- 
leży. Między orvgioatnymi dramatykami odznaczają się: ' 

^•^Franciszek \Vijżyk (sędzia appellacyjny za księstwa 
warszawskiego), wydął cztery trajedye:. Gluiski, Bar^ 
bara Rddziwitótcna i Bolesław miały, Krak. 1822^ 
iranda,Kr;iii. 1826. ' 

i. Alojzy Feliński. ' (Ur^ 1771 w Łucku na Wołyniu, 
uczjsi się w Dąbrowicy u Pijarów, i w Włodzimierzu; 
około 1790 zaprzyjaźnił się z T. Czackim, od 179& 
Ińieszkał ciągłe na wsi aż do 1815; w tym roku przy- 
był dp Warszawy, iVzywano go tu na profesora Ju« 
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teralury polskiej , lecz 4ej posady nieprżyjął; 1 wrześ. 
1819 dyrektorem liceum ^rzeouebieckHsgo i nauczy- 
cielem iiteratary polskiej,^ lecz zaraz f 23 Idt. 1820). 
Ten wsławiony Łłamacz Deli U a zostawił po sobie 
trajedyę .p« n: Barbara Radziwdófena » która dłago 
za arcydzieło, uchodziła. Większą część pism jego . 
wierszem i' prozą l9(*ydaD0 w 2(;ti lom. w Wah 1816 
i 1821; resztę pozostałą w rękopisach obiecał Wydać 
Gustaw OKzar. 
e, Ludwik Kropińspci (były jenerał w wojska polskićm), 
napisał trajedyę: Ludgarda i wiersz chwalony, lecz ^ 
zarzucają mu skrzywienie wypadku rzeczywistego. 

. IL Poeci DiowoczE^iNi. 

§. 109. Nareszcie, po kiIkowięk9wej poniewiercie i« 
błądzenia; po znudzeniu się ustawicznem zaszczepianiem 

' rośliny z pod obcych niebios przyniesionej, która się acz- 
kolwiek przyjińowała, jednak głęboko korzeni zapuścić nie 
mogła^; po wytrzeźwieniu się z szałji, że starożytna lite- 
ratura może i pośród Cbrześcian kwitnąć i im duchowy 
pokarm przynosić: weszliśmy w samych siebie, odgadli pier- 
wiast^ wksńej przyrody, i poeci zaśpiewali prawdziwie 
pó polsku. To uznanie się ri>żwijało się powolnie; już 
w aVJ1I wieku jeniusz W. Bogusławskiego zapowie- 
dział przeobrażenie się pobkiei poezyt; zaraz po nim idą: 
Woronicz, J.N. Kamiński i fC. Brodziński; któ- 
rzy myśli Bogusławskiego udzielili pofwięcenie. Jeżeli nie- 
f odołali istotnym Wymogom poezyi narodowej w jzupełnoścf, 
to pierwsi zerwali widocznie* stosunki z przeszłością nic- 
rodzinną. — Wspierający tę sanioistną dążność zaczęli szu- 

. kać pomocy i zasiłku u młodych sąsiadów, zajętych takiem 
samem usamtfwolnieniem się z pod przesądów sredniowie- 

• Łowycb, i ^tąd mamy naśładowców no\foczesnej poezyi 
zagranicznej^ — Wyżsi nakoniec siłą natchnienia oraz po- 
jęcia: »na qżćro właściwie zależy poezya ojczy-' 
sŁa,c odsłaniają jćj przybytek, i stają szczęśliwie w jej 

, pr^iysionku; jeszcze krok a staniem u szczytu. ^Tę troistą 
barwę nowoczesnćj poezyi pobkićj poczytujemy za zasadęi 
naszego podziału. 

ji.> Poeci stanowiący przejście* 
§• 110. Największą zasługę przyznajemy temu zastę- 
- POWI9 gdyż się poważyła powstać na zastarzałe przesądy 
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słowem , i czynenu Wprawdzie nierozwioął on był do&Ła« 
tecznego wyobrażeoia o poezyi rodzimej » ćo do jćj ducha, 
i postaqi, ale nakrćślił jej. pierwsze zarysy, i to mu oadaj6 
wyższość nad naśladowcami, czasem z innych względów 
szczęśliwszymi. / 

§. 111. Celniejsi: 
.«. JXn Paweł Woronicz. ^ (Dr. 1757 ńa Wołyniu , syn 
Jana i Maryanny z Kmitów. Uczył się w Ostrogu u Je- • 
zuitów, do ktjórych zgromadzenia 'wkrótce wstąpił, i 
w tymże samćm miejsj^u pełnił obowiązki nauczyciel-, 
skie. Po zniesieniu Jezuitów przeszedł do warszaw- 
skich Misyonar^y; podczas czteroletniego sejmu pra- 
cow/ił w sprawach duchowieństwa przy biskupach: Gar- 
nyszu chełmskim, Cieszkowskim kijowskim, Cieci-* 
szewskim łuckim, i Skarszewskim Jubelskim ; Stan. 
, .. August zaś mianował go, infułatem, proboszczem liw- 
skim ; 1795 zostaje proboszczem w Kazimierzu , a po- 
tem w Powsinie; 1808 dziekanem kapituły" warszaw- 
skiej i radcą stanu; 1815 biskupem krakowskim, ,1827 
arcybiskupem warszawskim, metropolitą i prj^maseYn 
królestwa polskiego; •{•'4 grud. 1829 w Wiedniu, po- 
chowany w Krakowie)^ . Znamieniem jego poezyj jest 
.prawdziwy zapał poetyeki, płodna imaginacya i pod- 
. niosłośó liryczna. Wienz ńa pokoje nowe w zamku 
królewskim; b. m. 17816. 'Pieśń Assarmoia pairyar- 
chy narodów sarmackich^ 1805 w Pamięl. warsz.-^ 
Sybilla 'poema w 4 pieśniach, Lwów 1815. Krak. 1831. 
Leci, poema w 3 pieśniach, Hymn do boga^ Sejm 
fciślicki. Sielanki 9 i inne wiersze różne wraz ^z po; 
^rżedniemi p. n. Poezye; t, 2. Krak. 183>2. 
2. Kazimierz Brodziński. (Ur. w Galicyi ; 1809 wraz 
z bratem Jędrzejem wszedł do wojska księstwa war? 
' szawskiego , i miał udział w wyprawach 1812 i 13; 
po skonczooćj wojnie europejskiej profesorem litera- 
tury polskiej w, uniwersytecie warszawskim, f 1835 
w Dreźnie). Słodki, tkliwy i łagodny; najsławniejszą 
. jest jego sielanka krakowska w 5 czę. p. n. Wienaw. 
Mnóstwo wiśrszy drobnych, w części pierwotwornych 
w części zaś przełożonych z niemieckiego ^ czeskiego 
i serbskiego, mieści się po różnych czasopisach i, 
w zbiorze, p. n. Pisma Kazi.. Bród... t. 2. Warsz. 
1821. -» On pierwszy zaczął pisemnie wskazywać inn^^ 

11 
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' nowe stanowisko poezyl , jesŁ więc ojcem nowszydi 
estetyków polskicb. — Pism rozmaitych jega, z zsrpo* 
^ wiedzianycn tomów 3 ^wyszedł t^lko t. f. w Warsz^ 
I83O9 w którym jest rzecz o elegii , Fab. Birkowskim, 
'^ życiu i pismach Ka^iidskiego , satyrze « ęgaallacyi i 
entozyazmie» i kryU^ce. Przełożył z franc. trajedyę. 
Aiu/arj GoX\it'%o\ (fierpienia młodego .Wertera^ traj. 
Szyirer'a:. Dziewica orleańska \ Marya Stuart, i Ele- 
ęie Jana Kochanowskiego.^ Pierwszy korzystał z poezyi 
innych łudów sławiańAich. 

c. Jan JNbi*oiiiuctn Kaihii&sri. (Ur. wGalicyi, około^lSOO 
wszedł do lwowskiego towarzystwa ^^arlystó w drama- 
tycznych 9 którego dotąd jest rządcą; od kilku lat wy- 
daje nozmaitości i gazetę lwowska). Zabobon czyli 

/ Arakowiacy i Oortue, zabawka draroatycz. ze śpiew- 
kami w 3. akt. Lwów 1821, i kilka innych wierszy 
lirycznych, ziednałały mu imię poczesne. Do dobr3xh 

( tłumaczeń należą: trajedya Kalder^na Lekarz swojego 
honoru 9 Lwów 1827, różne drobne Siersze SzvUer'a 
i tegoż Wailensztajn 9 Lwów 1837. — So»^/y (Lwów. 
1827),. napisał z przypadku, podobno mu szło o do- 
trzymanie słowa. Hałiczanka^ Lwów 1835. 
d^ i6z%v Korzeniowski. (Ur. około^ 1800 w Brodach, 
i tu odebrał nauki początkowe; od 1810 kształcił się 
w Krzemieńcu; po 1816 bawił w doinu Zamojskiego' or-, 
. dynata, któremu układał książnicę; 1821 mianowano 
ga w miejsce Felińskiego profesorem literatury pólskićj 
w Krzemieńcu, obecnie jest w Kijowie adjanktem przy 
katedrze literatury starożytnej). Polubił rodzaj drama- 
tyczny i napisał: Próby dramatyczne, trajedyę: Mnicha 
^ Aniela i dramata: Pi^knoi^ zguba. Piąty akt. Mi- 

' ibstf i^zemsta, w których zamicTrzył doświadczyć: czy. 
się nam uda posiadać dramat narodowy. 

e. Aleksander Fredro, (Cr, si^-w Galicyi, .i tu prz(e- 
tywh). Mamy jego komedyj tomów 4; I i łl wyszły 
wWiódnin 1826, III we Lwowie 1830, a IV weLwo- 
wie 1834. Obecnie nieposiadamy lepszych kbmedyj, 
ale mamy nadzieję, że nas ten sam pisarz jeszcze 
wzbogaci doskonalszemi, nie tak bardzo do miejsco- 
wości i czasu przykutemi, bo wzi^ość dotychczaso- 
wych niedługo potrwa. 
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^ B. ' Nailadowcy poezyi zugrąHfczńij, 

§. 112. To naśladowaictwo powstało przez tłamaczenie 
sasraaicznycb poetów wprost, i przez postępowanie krok 
, w krok za tymi poetami ' polskimi , ktdray.mocą swojego 
jeoiusza założyli węgielny kamień do wznresieoia narodo- 
wej poęzyi, a niemogli się ustrzedz przymies^aoia nieco ob«^ ^ 
Gzyzny; z ich pracy odnosimy tę korzyić^iedynie, łe nam 
przynoszą ulgę w odgadoienia ducha tworów zagranicznych* 
Na przytoczenie zasługują: 

a. Antoni EowAńo Odyniec. (Syn Tadeusza ; wydawca' 
noworocuiika Jffelifele na 18^, 30 i 37 r.)t* Pod na- 
pisem : Jroeztfe wydał w Wilnie 1825, 2 tomiki ballad, 
Jegend, listów i t. d.; dramę Izora^ War. 11828, i 
kilka wierszy w MeiiteH..(\V^d. zup. w Pozn, 1833). 
Wszystko to albo jest prostegi ' tłumaczeniem z angiel- 
skiego i niemieckiego lob ślepem naśladownictwem. 
Nakoniec sjpolszczył powieść Lorda Byrona: Korsarz, 
Wrocł. 1835 , co może największą jest jego pracą. 
/ b. Aleksander Chodźko. Gały zbiór jego Poe2i^'> umie- 
uczonych vłlSl owym Parnasie polskim (Poznań 1833) 
składa się z tłumaczeń pieśni nowogreckich , z powie* 
' ści na podobieństwo perskich: Derąr, z ballad, elegtj 
i piosnek. Tylko niektóre drobniejsze są polskie, reszta 
strojna wschodnią szatą, 
c. Julian Korsak wysląpił z pieirwotwornemi lirykami, 
listami i elegiami, z tłumaczeniem ód Horacyuszaikil-' 
..ku kawałków zByrona, oraz wschodnią powieścią: Bej-^ 
ram. Gdzie nie jest tłumaczem tam idzie wprost albo 
za angielskim albo wschodnim duchem i barwą. Wyd. 
zup: Petersb; 1830, i w Nowym Parnasie Polsh. Po- 
znań 1833. 
if. Jozef Borkowski. (Syil Franciszka i Dziedu3zyckiej; 

1)obierał nauki u Pijarów w Warszawie iw gimnazyum 
, wowskićm, 1827^ i 8 mieszkał w Czerniowcach, i tam . 
przez zapoznanie się z greckiemi wychodźcami obeznał 
się z literaturą nowogrecką; pożifiej był w Wiedniu i 
zapoznał się z oryenlalistą Hammer^em). Wprawdzie 
mało ogłosił s w y^h utworów poetycznych, bo tylko to, 
co vr Ziewoniii Rozmaitościach, ale te noszą na sobie 
znamię Wschodu; nad dalszy ci^g tego naśladowania wo« 
- lelibyśmyhist, lit. ^owogreckiej, nad którą^ćiągle pracuje. 
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er Stefami Witwicki. (Syn profesora liceom krzemie- 
nieckiego , tamże wychował się; później trudnił się wy- 
ehowaniem synów ministra Grabowskiego).* Jego n^uzę^ 
godziłoby si<^ nazwać niestateczną, gdyż rak chciała- 
by uaos;ć się lotem Dawida, d^ugi raz przerażać jak 
Byron; czasem roznosi(i słodycz liryczną, tó żńowo 
zanurzać ,sic w okropnościach. — Oddzielnie Wyszły: 
J^atlady i romanse, Warsz« 1824; ^Edmund, Warsas. 
•1829 (romans); Poezye siehkiei W4r. 1830; Poezye 
btbiijne WsiT. 1830. Zaleca się gładkością i czystością 
języka;' .ale brak poetyczności, to naśladował ślepo> 
1 pracą tego dokazał, że napisał przyjemne wiersze. 

Tą s^mą drofl;ą, jak powyżsi, idą: Massal^i^ Ła«^ 
psinski, Goslawski, Gaszyński, Garczyński i w. i.~ 

y*. Jozef Dyonizt Minasowicz^ zasługuje tu na wzmian- ' 
kę jako wyborny tłumacz kilku dramatów: Otełlo czyli 
murzyn. w Wetiecyi^ trajedya liryczna w 3 akt. z wło- 
skiego. War. 1828; Niema % Porlici, opera w 5 akt. 
przez Delayigne i Scribe , War. 1831 » i metłodramat 
Precioza, Warsz. 1826. 

c. Poezya czysto polska. 

§. %l^, Sąto pomniki, wmiawdzie na cudnych płodach 
wykarmionego , ale na głębokiem pojęciu i wyrozumowania 
polegającego przekonania, że każdy naród może i powinien 
mieć własną Uteratoi^c, a więc i poezyę. Największe prze- 
szkody w dopięciu t(^o celu już pokonane, gdyż rozróżnio- 
no poezyę objawiającą od objawiającej się w cza- 
sie i miejscu, czyli przyczynę pd skutku.— Wady, wytknię- 
te niniejszym płodom przez reeenzye, zasfugują ns( uwagę, 
] właśnie to spostrzeżenie się w sam czas rokuje nam 
osiągniehie szczytu jeżeli nie przez tych samych twórców, 
o czem wcale niewątpimy, to pn^ez ich. następców* 

%. 114. Bezwzględnym wyobrazicielem nowoczes^ićj po- 
czyi polskiej jest: , 

a. Adam Mk^kiewicz'. (Cr. 1798 w Litwie; kończył 
' nauki w uniwersytecie wileńskim; był w Krymie, Mos- 
kwie, i Petersburgu, tud^ż podróżował po Włoszech, 
Niemczech i Francyi).* ^ożemy |;o słusznie nazwać 
zwycięskim pogromcą klasyków i gwiazdą przewodni- 
czącą młodszej braci; jego jeniusz urzeczywistnił to^ co 
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dawoiejsi przeczuwali i do czego wzdycbali. Umie- 
ąc korzystać ze wszyslkiego^^tał się składem wsi^el* ' 
tich żywiołów nowszą ^literaturę powszechną zoamió- 
nującycb, ale nigdy nie zaciera swćj osobo wości,^w6« 
jego ja. Pomijając niektóre drobniejsze utwory, , które 
4u jako czysto polskie oałeźą, przypomioamy Grażyną^ 
i Walenroda^ większe poemata treści dziejowej, W in- 
nych przedmiotach szedł. za angielszczyzną, niemczy« \ 
zną lub się zdobił kwiatami Wschodu; do tych należąc 
Dziadów Cz. II. i |V. Farys^ Sonety^ i t. d. Wy- 
danie zupełne, Poznań t. 5, 1828; Petcrsb. t. 2, 182&; 
Paryż t. 3, 1830; Poznań w 1. 1 1832; Warsz/t. 3, 
1833. — Od kilku lat wychodzą tłumaczenia na język/ 
niemiecki, francuski, angielskie włoski, perski, c^eski^ 
a podobno i rossyjski/ Przekład poematu Byrona: 
t?^a«r, Wrocł. 1835. .. • • 

. Antoni Małczesri. (Ur. otóło 1792 na Wołyniu, 
sy<n Jana jenerała byłych wojsk polskich^ pożni^j ros^ 
syjskich, i Konstancyi z Błeszyńskicb. Sposobił się 
w naukach, szczególniej matematycznych, w Krze- 
mieńcu; 1811 wstępuje w szeregi? wojskowe, 1812 . 
stoi załogą w Modlinie, później należy do orszakfi ce^ 
'3arża Aleksandra, a 1816 złamawszy niogę występuje 
% wojska. Po kilkoletofićh podróżach do Francyili Włoch 
i Szwajcaryi (1818 był na szczycie góry I^onlblanc), 
powraca 1821 do kraju , i przepędza kilka lat to na 
Wołyniu tó w Warszawie j w którymto czasie trudni 
się piśmiennickwem; f 2 maja 1826). \Mairya powieść \ 
ukraińska, (Warsz. 1825, Lwów i Lipsk 1833, Lon- 
dyn 1836, Ljpsk 1838), jedyna jego praca wylłoczona, 
Zcijmuje poczissne miejste ^toiędzy najceluiejszemi' pło- 
dami polskich poelójy. Zarzucają mu francuską saio- 
nowosc. Trajedya Helena 9 na wzór Felińskiego na- 
pisana, i poemat: Samuel Zborowskie późniejszy od Ma- ' 
ryi, u kogoś w War, ^oczywają w rękopisach. 

. Seweryn GoszczyissKi. (Ur. około 1806 na Ukrainie, 
odćbrał pierwsze nauki w łłumaniu, później bvł w. War-* 
szawie). Ognisty, ponury/ i nieokrzesany^ jak jego 
ziemia rodzinna^ usnuł na podaniu ludu powieść: Zamek 
kaniowskie Warsz.^ 1828. Przebija się w niej gdzie 
niegdzie wściekły! tajemniczy Byron, ale ten prawie 
niknie obok samoistności. W Ziewonii jesŁ wyjątek 
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z poemattt-Kościeliakó pod nazwą: Sąbótka (przez 
kaq)ackich Gordli obchodzpna, w ktorćj tyle wiernych 
i wzniosłych rysów tej krajowej uroczystości. Wy- 
dania w Wiedniu tom L 1838 , prócz Zamku kaniow- 
skiego (juz , przełożonej 1ia niemiec i fran. język); 
w przemowie objaśnionego, zawiera w sobie J Poezye 
liryczne.. W następnych ma być między innćmi pne* 
kład Ossyana umieszczony, ^* 

d. Bohdan Zalewski. (Cr. na Ukrainie około 1800 rA 
« Wygładzona powierzchowność jest jakby- tylko doda- 
tkiem do słodyczy i łagodności wewnętrznej, i razem 
wzięte stanowią skopczoąą hannonrę. Po bzasopisach 

- Tozrzncoue; Śpiew poety; Dumy: o Konńskim, Ma- 
zepie, i inne;. Rapsod .z poematu rycćrskiego, Ru* 
sałAi i t. d. wyszły razem zebrane w Pradze 1838. 

ę. Juliusz Słowacki. (Ur. 1809, syn Euzebiusza i Sa- 
lomei z Januszewskich 4 ucZył się w Wilnie)* W poe- 
macie Ź^mijai powieści Jan Bielecki zapowiada wie- 
szcza, umiejącego ocenić swoje po^^ołanie. Zajmował 
^ię także dramaturgią. . ^ 

y. DoMiNiic Magnuszewski. (Ur. w styez. 1810 we wsi 
dziedzicznćj Ustanów koło Warszawy, -syn Hiaeeniego 
i Maryi z Borakowskich. Po ukoncze^^^u Uceum w War- 
szawie, uczęszczał w tamecznjrm uniwersytecie przed*' 
1831 r. na wydział filozofii, prawa i administracyi)- . 
Jeszcze na uniwersytet chodząc -napisał wierszem dwie 
; komedye: 8tary kawaler yf 1 akcie, i Zdzisław czy- 

' * li skutki plochoici w 2 akt., do' dziś .dnia- w Warsza- 
,wie grywane. — Inne jego płody, zapowiadające pierw- 
szego wieszcza' dramatycznego, co do ducha i bar- 
wy narodowego, są te: Radziejowski kanclerz wielki 
I koron, dramat. — Władysław tiały książę na Gniew* 
I kowiey dramat. — "Niewiasta polska w 3ch wiekach; 
salo dwie powieści a 3cie dramat, jeden ogół stano- 
wiące. W Ziewonii . są wyjątki z poematów Wolo* 
s szczyzna {'Młodzieniec. 

g. Tomasz Padura. (Rodem z Ukrainj', uczy}- się w Krze- 
mieńcu i podróżował po Wschodzie 1817-— 20; niewia- 
domo gdzie przebywa, ale żyje; to jego brat Józef 
zastrzelił się). Wprawdzie jego arcydzieła są w ru- 
skim dyalekcie (Kozak, Zołotaia boroda^Kniąz San* 
guszko, i w. i.), które* sięr juz w.ustach ludu znacbo- 
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dzą, aleź i Kudak^ foemtki po polska napisany, jak 
lo. wszycy czytelnicy tej; poezjri- twierdzą,* nie niźćj, 
stoi od lamtyeb. (Niektóre jego pdezye polskie i ru- 
skie są w Pamiętniku naukowym t. II z 1837 r.) 

A. Augustyn BifiŁowsici. (Ur. 1806" we wsr Krecho- 
wiec na Pokuciu* Pierwsze nauki pobierał w Stanisła- 
wowie 1 Buczaczu, filozoHi i prawa słuchał do końca 

^ 1830 we Lwowie, i, tu ciągle mieszka). Przekładem ' 
staresław^anskiego poematu: Wypruwa Igora na 
Foiowców, Lwów 1833, zjednał sobie wielką zasła- 
' 8^f ^l>o i język wzbogacił i duchowi wskazał ^laki ' 
rodzime a dotąd nieznane.. Inne jego płody, a szcze- 
gólniej pierwotwory, znajiiujące się w-Ziewopii przez 
niego wydanćj, w Haliczaninie, Rozmaitościach lwów* 
skich i Gzasopisie Ossolińskich, rokowały wieszcza 
jiiepospolitego , co się sprawdza na poemacie: Henryk 
pobożny, podług dziejów krajowych wyśpiewanym. 
2)^01 Aft* jego wraz z Siemićńskiego i/««iAam wyszły 
w Pradze 1838. • .a 

t. ŁucYAN SiEuiENSKi.. (Ur. 1809 wokolicacli Żółkwi, 
syn Antoniego; odbierał wychowanie domowe to w Ga- . 
licyi to w królestwie polskiem; przed 1830 r. zwie- 
dził Ukrainę i b^;evił przez długi przeciąg oeasu w Odes- 
sie, gdzie się obeznał z literaturą rossyjską i*innemi 
ąławiaóskiemi. Obrawszy sobie wyłącznie zawód li- 
teracki, pracował róźnemi czasy do czasopisów: Wan- 
da, Pamiętnik dla płci pięknej, Kuryer polski, Czaso- 
pism Ossolińskich, Powszechny Pamiętnik nauk i umie- 
jętności, a potem dla Ro;£maitości lwowskich).. Naj* 

\ większą i najważniejszą jego pracą jest 'wyhorny 

(przekład staroczeskicli śpiewów bohatyrskich i' pieśni ^ 
irycznych , znanych pod napisem: Krółodwor^ki jR{- 
kopii^ Krak. 1836. - Z rossyjski^o przełożył: We- 
sele kniazia Wiodzimiórza ^ /w ¥ow&;i. Pamięt. N. 
^ i Um. t. ir. Także jDtfoi^ft wspólnie ' z Bielo wskim 

pisanć i wydane. . » , 

k. Aleksander Borkowski. . (Młodszy brat Józefa p po ^ 
ukończeniu nHuk ginnazyalnych we Lwowie, udał się , 
był do Czerniowiec dla słncbania filozofii, w ktorejto 
uipiejęlności pożnićj się doskonalij w Wiedniu). Zna- 
chodzą się jego liczne utwory poezyjne w Haliczani- 
nie, Ziewonii i Rozmaitościach, a znamieniem Ich więi- 
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ka łatwość I płynność; najobszerniejszym zaś poema-. 
lem: Kozak f wHalicz.r— Dziś oddaj/e się najwięcej 
literaturze sanskryckiej , o której przysposobił rospra- 
wy; także poświęcił się filozofii religij, których sysle- 
mata wykłada sposobem porównawczym. '. 
/. Aleksandra GaozY: Poezye^ Wił. 1836, w których 
znajduje się ładny poemat: Starosta kaniowsku 
§. 115. Taka jest twarz naszej poezyi obecnej; po ~ 
przytłumienia obcych żywiołów i odgrzebaniu pierwiastku \ 
ojczystego/ jeszcze piękniejsza dla niej otwiera się padzieja. 

2. ^ F R O Z A. 

§. 116. To, co się powiedziało o poezyi, nied& się po\ 
wiedzićć o prozie. Prawda, że w przeciągu kilkunasla 
osfatnich lat wjelu było piszących, a nawet pięknie, i, to 
w różnych rodzajach; jednak prze wyżka takich, którzy się 
wpływu obczyzny niezdołali usCrzedz. Ale przywrócenie 
językowi rodzimej podstawy, cośmy winni gramatycznym 
badaniom, już dobre skutki okazuje; już widzimy, jak się 

tirzed naszemi oczyma czysta polszczyzna rozwija. — Dzie- 
im.y proąę na powieściową, dziejową, dydaktyczną i 
^krasomówczą. / ' " 

A. Powieid % romans. 

§; 117. Dziwnćm to jest zjawiskiem w faaszćm/ piśmien- 
nictwie, że się wzniosła poezya, a nowieść w pieluchach. 
To, co dotąd mamy, jedwie za doświadczenie własnych 
!sił można poczytjac, a to może ztąd pochodzi, że' się te- 
go przedmiotu nikt niejął z 'wyższym jeniuszem. Tluma* 
czed pęlno, i te- pomijamy; wydatniejsze pierwotwory wy- 
liczamy. 

%4llK Pisarze I nzijBŁA: 

a. KsiJCŻNA WiRTBMBEiiSKA (z domu Czartoryska). Jći 
jest płodem: 3Ialtcina czyli domyślność serca , t. S^ 
War. 1816, 22, 28; romans, pierwsze miejsce zaj- 
mujący między wszystkiemi do 1816 r. po polska 

. ' napisanemi. > 

b. Julian Niemcewicz. (Ur. w Litwie; 1787 powrócił 
z zagranicy; 1788. posłem z Inflant na sejm i^ztóroler 
tni, 1794 służy wojs^^owo i dostaje się do i^iewoti, 
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s 
^ % którćj wypuszozon V 180(h 2a księstwa warszawskie- 
V go i królestwa polskiego sekretarzem senatu; 1828 
prezesem Towarzystwa Pnsyj: Nauk). Dwaj panowie 
Sieciechowie 9 Warsz. 1815; Lejbę i Siorą, i. 2. 
' Warsz. 1821 1 Krak. 1837; Jan z Tyczyna, t. 3.^ 
Warsz. 1826L 'Zaleoa się cieoiowaDiem charakterów. 

c. L. Kropinskiego: Julia i Aifoif^ cżyti Mdtwyczwj* 
na mitoit^ dwojga, kochanków nad brzegami Dnie* 
slrUy 1. 2, War. 1824; cenior^ najwyżej między ro- 
maosami czałemi^ 

rf. F. Bernatowicza: Nierozsądne iłyhy^ czylf listy 
dwojga kochanków na brzegach Wmy mieszkają^ 

?fci, %. 2 War. 1820; Natącz i. 3 Warsz. 1828; 
ójata córka. Lezdejki^, albo Litwini wXIVwieku» 
i. 4, Warsz. 1826; po wtór. wyd. w Puławach 1829; 
najbardziej lubione, choć rozwlekłością audzące. 

e. Fryderyka Skarbka , (byłego profesora gospodarstwa 
narodowego przy uniwersytecie wapszawskijń): Pan 
Antoni, cz. 2. War. 1824; Podróż bez cilu^ t. 2, 
War. 1824;^ Pan starosta, t. 2, War. 1$26; Tarto 
t. 3. VldLV. 1827; Damian Ruszczyć, powieść z cza- • 
sów JHQ9 nir (• 3. W^r. 1827; odznaczają się cha- 
rakterystyką. • , 

JT. Konstantyna Gaszyńskiego: Dwaj Sreniawici, ro- 
mans "z czasów Władysława Łokietka, t. 3. War. 1830. 

g. . Franciszka Wężyka: JP^ładysław Łokietek czyli Po/- 
skawXIU wieku, i, 3. Warsz. 1828; i Zygmunt 
z Szamotuł, powieść z dziejów-XIV wieku , i. 3. War-^ 
szawa 1830. 

A., MASSAŁSKiEao: Pan Podstolic^TomsiUsaAmmśiracyiny, 
Ł. 4. Petersb. 1835; jestto dalszy ciąg Pana Poasto* 
lego, naprowadzającego na właściwą drogę w gęspo* 
darsty^rie narodowem. 

t. Józefa Ion. Kraszewskiego: Pan Walery,- 1» 2. Pan 
Karol, L2. Kościół $. Michata w Wilniei. 2. Ostatni 
rok panowania Zygmunta III, t. 2. Cztery wesela^ 
> t. 2. Improwizacye dla przyjaciół; Dwa a dwa czte- 
ry; Majster Bartłomiej*, (wszystko w Wilnie od 1832 
do 37), i liczne pisemka tudzież wyjątki z obszerniej- 
szych umieszczane w Tyg. Pet., zapewniają mn wyż- 
szość nad dotychczasowymi powieściarzami. Nadto pracu* 
< ' ' . V 12 ■ 
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j0 nad dziejamr miasta Wilna, Litwy, i sławiaóską 
. gramaijifką biatoryczao^ponSSynawczą. 

k. KŁBMENTitNA Z Tauskich HoFFMANÓWA^ Łtórej pism t^ 10 

' -WrocL 1833^ zajmuje wyższe miejsce między piszą- 

. cemi Polkami ilośriąr., Rinfiiątlia po dobrej maiee^ 

^ równie jak i Powieid' mohdae^ ktdrd oddzielnie i 

vr Rozrywkach wychodziły, a przeznaczone są fila uczą*' 

CYch się panien, nieodpowiadają zupełnie awemu celo- 

A fiDWARiiii, Tarszy: ^o/i>2c:sy:««a, Wilno 1837; -jcśt 
\ dotąd jedynym najdoskonalszym utworem nam znanym. 
* * 
B. Proza dziejowa^. 

%* 119. Zakresu dziejów krajowych dotąd nie przekro- 
czono, nad któremi pracowało wielu na drodze krytycznej, 
badawczej; Wszystko wzięte na oko wskazuje tę wy ni« 
kłóść^^ie pierwsze lody przełamanej źe liczne poczynioDo 
przyj^otowanla , i źe po ic.h uzupełnieniu będzie juz ako&- 
na zabrać si^ do zbudowai^ia sjjrsie malyoznej całości. 

§: 12(r, Życiorysy^ Wajwięcźj zapio^ano się życio- 
rysami ludzi uczonych, i najbardziej udawało się to iini- 
wer^tetowi warszawskiemu , który obchodząc uroczyście 
co rok pamięć uczonych Poląkó^^ święcił Ją pdczyiywa* 
fiiem ich -żywotów; Oddżielnje zajmpwali się tęm: 
id; Józ^ Maks. Ossoliński*. (Ur. 1748 w Woli Mieleckićj, 
syn Michała 1 Anny z Szaniawskich. Uczył się u Je- 
^ zuitów, 'jniędzy innćjui pod ńd. Naruszewiozem. Ód 
'" 1764--^3 spół^raeownikietn czasopisu: ZlaSdwu przp'^ 
jemfie i poii/teczne; 1795 żeni się; ł1iS9-*93 cjsłon- 
^kiei!(i deputikćyl galicyjskiej w Wićdniu, odkąd ciągle 
tu mieszka; 1808 rzeczywistym .tajnym cadcą;'180d 
przełożonym nad wiedieńską książnicą nadworną; 1817 
zasizezycony krzyżem kommandorskimt)rd. ś^Szczepa- 
"^na; 1Ś25 ochmistrzem wid. króL^ Galieyi; .f 1^7 mar. 
18Ś6).— Ten ^założyciel książnicy dla miasta Lwowa, 
za co 'go ziomkowie ^uczcili mecNilem 1820; mimo in* 
nycfa przedmiotów wypracpwatł: Wiadomości hiśłorycZ" 
^ no^krri^eine diii dziejóto' literatury, poffkiijf opi^a^^ 
rzach polskich, takie postronnych, ^którzy Uf Pohce 
luh o Pohee piBolif oraz^oićh dziełach^ t/3. Krak. 
1819— 1822^ Są to żywoly uczonych mężów zopisa- 
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^ nieiń ich dzieł, bardzo Łr}*tyezQie skreślone, szcze- 
gólnie ^ywot Sub. Orzechowskiego. - v 

6. pRANCiszCK SiARCZTNSKi. (Proboszcz jarosławski, zmar* 
ły przed kilkoma laiy). Podobno go^dikt nteprzewyi- 
szył w tych czasach ii nas w mozolnćm pisania zyi¥0* 
uSw; naipy po nim: Obraz wieku panowania Źygm. 
III zawierający opi» ofób^ i^jących pod jego pa* 
nowanięm^ znamienitych ^rzez twe czyny pokoju ^i 
tpojny, cnoty lub występki^ dzid4^piimienne 9 zasłu- 
gi uiyteczne i celne -sztuki^ .porządkiem abecadła 
fdoiony^ cz. 2. Łwdw 1828. — Takie przełożył ^po- 
dłóg francuskiego tłumacza K. yośgien'a />^Acyo»a* , 
rzyk geograficzny po angielska przez Echarda ^ napi* 
■ sany, t. 3, Warsz. 1782-^83, i wydał:, fFiadómoid 
hisior, i stdtyit. o mieście JaroĄawiu^ Łw. 1826. 

e. Ałoizic Osiński. (Nauki odbył w Podolińcu jako Pijar 
pod 0. Kopczyńskim., prowadził bkoło 1807 synów Ra« 
dzymińskiego, z którego domu w tymże czasie ^ć^ezwał' 
go Czaeki na profesora literatury łacińskiej w Krze* 
mieńco; 18l5 sekułaryzowat się; 182l Kanonikiem 
wileń&kiro; l!833 rządcą akademii ducbownćj rzymsko- 
' katolickiej ip^ Wilnie m ofticyałem'; nadto' jest kawale- 
rem, orderu ostrogi). Ten oczpny m^ż pracuiąo^ odda- 
Wiia nad pohkim słownikiem^ który już ukodezyt^ I 
nad dziejami literatwy pohkiej, zebrał bar^da^ó wie- 
. le wiadomości biograficznych; dotąd puścił w świat 
' jedynie: Żywot Skargi^ Krzem. 1812. i Życie T. 
/Czackiego,' lamże 1813. — Pochwałą Kopczyńskiego, 
War^z. 1817. . 
§. 12L Podróże i krajop/sy. ^ 

ir. Stanisław Borkowski. (Dziedzic wsi Winniczki pod 
Lwowem, podkomorzy dworu ces. austryackiego). Za- 
służony wydaniem Psałterza Małgorzaty, ogłosił swo- 
ją: Podrii do Włoch w latach 1815 i 16i War. 1820. 

h. Ałfitsandeir Sapieha. (Ur. około 1770 w Paryżu, sj^n 
Józefa krajczego litewskiego, odbierał wychowowanie 
francuskie w całćm znaczeniu tego wyrazu; poinićj 
zajmował sfę naukami przyrodzonćmi ^ f 1812). Po- 
drize w krajach sławiamkich ^ odbywane wiatach 
1802 i 3, wydał 1811; szkoda, że język wrcale nieczysty. 

c. KairsTyN Łach SźYitMA,^(bvły pt^ofesor. filozofii w War- 
szawie): AngNa 4 Szkoeya, U 3» Warsz. 1828, sąto 
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prźypomDienia s podróży 18S0— 24. (Dzieło o Polsce 
w języka' aiigtdskiiii. wydał w ŁóDdyiiie 1823). 
<f« Edwarda Baczyńskiego (wydawcy wielii dzieł wai« 
ny cb) : V Dziennik j^odraiy do Turcyi , odbytej w 1814 r. 
Wroct. 1823 w-8» wyflanie tegoż w, ark. zmiedziory- 
' tami zasłnguje na szczególniejszą uwagę. 
e, TouAsz SwiącKi (mecenas przy najwyższym sądzie 
króL polskiego) wypracował: Opi$ starożytnej Pobki^ 
t. 2. Warsz. 1816 i 28.' " 

' §• 122. WŁAŚcfWB BTiEJE.^ Na drodz^ sprawdzali, ' 
śledzeń i ro^trząsań napoiykamy wielu; odznaczają się zaś: 
Lelewel, Sękowski, Surowiecki, Chodakowski i Wojpicki. 

a. Joachim Lełewbi.^ (niegdyś professor hTsloiyi w Krze- 
miencu i Wilnie^, a polem w Warstwie). Jeniusz nie- 
zwyczajny, ale jego styl szorstki, zawiły, hieroglifie* 
czny. \Duszą r ciałem oddany swemu przedmiotowi zda- 
je się byd niezmordowanym ; jedną ręką wstrząsa i^- 
pleśiiiałą przeszłość ,' a drugą wskrzesza urocze jej po-^ 
stacie. Źdda^^ Wilno 1807r iZsiif oka na datonosd 
litewskich narodów i związki ich. z Bemłami^ WiU 

^ 110 1808; ' Uwagi nad mateuszem herbu Cholewa^ 
' Wilno 1811; Historyką, W avBZ. IS15; Badania sta- 
\' roiytnoiciwe wzglądzie Jeogra/ii^Wsir. 1818; Dzie* 
je starożytne^ War. 1818 ; Dzieje starożytne Indyj^ 
War. 1820; .Odkrycia Kartagów i Greków' na oce* 
anie atlantyckim^ War. 1821; BMiograficznych 
ksiąg dwoje f li. 2. War. 1823; Pisma pomniejsze 

, , jeogrdficzno-historycznei War. 1814; Stare pienią^' 
dze wTrzebuniu wykopane. War. 1826; Początkom 
we prawodawstwo polskie. War. 1828; Dzieje Pol- 
ski, War. 182Q; O historyf, jej rozgałąziemu , t 
naukach zwiĄŻek z nią mafącemi. War. 1826. Wiele 
rospraw umieścił w ezasopisąjch wileńskich i warszaw- 
skich; także wydał: Pomniki jązyka i uchwał po/s . 
i mazowiee. z XV. iXVL wieku, X L Wil. 1824; 
a po francusku: Numismatigue du moyen-age eon- 
^^iaefee sous le rapport dutype,'%. i, z atlasem, Pa-» 
ris 1835; i wiele rnnycL ' - ■ , 

b. J. J. S. SjEKowsifi. (Skończył uniwersytet w ,Wilńie 
około 181Ś, podróżował po Wschodzie , teraz nauczy- 
cielem wschodnich jązyków w Petersburgu).^ Pierwszy 
^cząi korzysta- ze- źródeł tureokicb^ które. jak się 
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pokaznj;Gl zbyt są. r^źne od Łrajówjrcłi; dotąd wydał 
jedynie r Colteetanea % dziejepigów tureckich r^ecty 
do hiitoryi polskiej duiących , x dodatkiem eibjainień 
potrzebnych i krytycznych uwag 9 t. %, War. 1825. . 

o^ WAWRzYNii^c SuKowiBCKi. (Up. 1769 koło Gnietnś; 
od ,1788 do 91 w ęefmiiiaryuni warszaw/ Missyouarzy, 
z którego wysląpił dla słabości zdrowia ;. zwiedził Drez* 
no i Wiedeń między 1802. i 6, przewodoicząc w na ar 
kacb Lud. Szczanieckięma; ^ kśięst. warsz. urzędoi- 

, kiem przy ministeryam oświecenia ;\ 1812 sekretarzem 
jeoeralDym,. a.4817 radcą do spraw faoduszowy<;|i w 
komisyi bświece)ua;. -j- 9 czer. 1827)., Najważniejszą 
pracą jego jest: Siedzenie początku narodów sławiań' 
skich. War. 1824 i rosprawa: O charakterach pisma 
runiczeąo u dawnych barbarzyńców europeJśkicBi; 
w t. Xvi. Rocz. T. P.N. ^-^ Inne ta należące : O upad-^ 
ku przemysłu i miast w Polsce , War.;1810; Orzf' 
kach i -spławach kraju księstwa warszawskiego, cż. 
1. WarszK 1811. ' 

: 4^ ZoRYAN CHosukKdwsRi. (Ur. ,24.grud. 1784 w^ Ro- 
mowie, w ziemi cbelmińskiej; od 1796 ^o 1803 uczył 
się n Pijarów w Międzyj^zeco ; a ód 1806 do 1810 w 

t . Krzemieńca; w wojnie 1812 dostał się pod Borysowem 
jako porucznik. do niewoli, do guberńii czernichoW^ 
skiej; la.i ódląd oddał się całkiem nauce i badaniom 
^dziejów; po powrocie bawił w Krzemieńcu, Krakowie, 
Sienią wie, Lwowie, a. Aaj więcej w Porycku fila znajdu- 
jąeć^ się tam Czackiego książnicy; 1819 podał dó mi- 
nisteiyum oświecenia w Petersburgu projekt podróży 
po krajach ^ławiańskich , i jadąc do Petersburga oże^ 
aił się w Pskowie z panną Flemingówną, kt^ra wkrótce 
wraz z dzieckiem umarła ; powtórnie o^oił się z inną 
. Rossyanką i tę .wdową zostawił; po przYJęciu rzeczo- 
nego projektu podróży odbywał ją od i$20; f . w lisio- . 
} ladzie 1825 w gnber. Iwerskiej). Oddany duszą i cia- 
em badaniom starożytności sławiańskicb, przysposobił 
już hy\ mnóstwo materyałów, lecz mu śmierć prze- 
szkodziła ^dokonania zamiaru* Jak się na ten przed- 
miot zapatrywał , wskazuje to pisemko r O słowian^ 
szczyznie prsedchrzesciofiskiSj , umieszczone w Cwi^ 
czeniach naukowych z 1818 r., osobno wydane wraz 
z r^cencyą Surowieckiegoi kilkoma lislamiwKrak. 
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1835; (zob. ^kie Listy jego do J. S: Ba 
mi^tniku nauAmoyń^ z 1837 r., t; III) 
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e. Władys^aW Kazimićrz Wójcicki. Prawie Łą 'samą 
dragą idzie co i Chodakowski. Zapowiedziane dzieło: 
Betania 9tatozytnQici połsĄith i ruskich^ (z którego 
/ . kilka wyjątków umieścił yr Kwartalniku i Panoramie), 
wesprze ;2nacznie przyszłego dziejopisarza krajowego 
w układzie ogóinyai i zapatrywapio się na całośó. Po- 
dobnież wypracował: Frzydoma narodowe^ U 3, War. * 
1880; Starożytne przypowieści ^ XV,. Xri i XVn 
wic^u, Warsz. 1836, i Klechdy, i^ 2, War, 1837; 
teraz wydaje:' PiWii^/aM^tf, z objdśniepiami. 

c\, Proza dydaktyczna. 

§/ 123. Wszystkie części w powiecin; więcej , zajmo? 
wano się;; przekładami i naśladowaniem niż samodzielnem 
tworzeniem. Matematyka góruje nad wszystki^eią;. 

;§. 124. .FiLOZoii^iA.y ledwie tych.. zajmującą; którzy 
się jej wykładem dla młodzieży trudnią,' uieprzybrała je- 
szcze żadnego znamienia; jednak szkfiłafrancuskay której 
bronił Jan Sdiadecki , musiała ustąpić niemieckiej. Kilka 
loik, i rosprawek Kalasanlego Szaniawskiego^ E* Jankow« 
skiego' i Józ. Krśmera przypominamy. , 
a» GoŁiicHowski. (Uh w sandomierskien^ kończył nauki 
w .Wićdniu około ISłiS, i wtedy .napisał po niemiec- 
ku l^o^prawkę ą naukach matematycznych , wy- 
tłumaczoną w Dzienniku wars^'.; 1819 i 20 zwiedzał 
akademie' niemieckie -i Paryż , i wtedy poznał się n^ 
Szellingi^m; 1821 wykładał filozofię przez rok w uni-' 
wersy tecie' wiłeńskinl, a teraz gospodisiruje we wsi 
Garbacz w sondopiirskiem). Zwolennik Szellinga; wy- 
1 r stąpił 'z działkiem : Die Philosophie im Verhalłnisią 
zu dem Łeben panter Yolker und einzelner Men- 
.9c4^it, Erlangen 1828, w języku niem., uzyskał po* 
klaska i imdobnó na tćm się skończyło. 
i^. Michał Wiszniewski. (Ur. 1794 w Firlejowi^ w Ga- 
; licyi; początkowe nakki odebrał we Lwowie, ą wyższe 
w. liceom krzeraienieckiem i edynhurgskim uniwersyte- 
cie, 1818—22 bawił we Włoszech, Paryżu i Edyn- 
fiurgn', 1823 i 4 profesorem filozofia w Krzemieńcu; 1825 
rok firzepędził dla poratowania zdrowia we Włoszech 
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i poludfiiowgj Fraiic)ri; 1830 \^ezwaiiy do^krak. uni* 
wersyteŁu wykłada historyę powszechną i bistoryę lite- 
ra tary ' powszechDęj ). - Jeffor Bąkana ' metoda iłu- * 
maczen$d nalnry^ Krak. 1834, jest pierwszą książką 
po polsku napisaną o filozofii, bez losowania się wprosi 
do wykładów uniwersyteckich dla młodzieży po^czątka- 
jącej w' tym zawodzie; Ładzieź , CAaraA^r^ ro%um6w 
ludzkich 9 Krak. 1837, ghzie zamierzył oprzeć; psy* 
chologię na zjawiskach duszy widomych. ' . 

c. J. H. S. RzEsiiŃsKr. (Pil. i Ob. Praw doktor; 1828—31 
' zast^ca profes. filozofii, adiunkt przy książnicy j|i- 
gielońskiej- i obrońca sądowy).^ ^Jego pfz^kłeidu' jest: 
* Tentiemanna Ry» htsłćrt/i filozof ii podług przeto*',, 
' hienia Wendta, i. Z, Krak. 1836-37, 

§. IH^. ĘsTĘTl^KA zajmuje najwyżśzie stanowisko^ 
Rozwinęła się w czasopisach^ a wyobrajsicielaini jej są: Słq« 
wacki i Mochnacki; pićrwszy przewodniczy estetykom' kia* 
sycznym a drugi nowszym: 

a. Euzebiusz Słowacku (Ut. 17^2 we wsi Podhorcach 
w Galicyi ; upzył się w<ivrzemiećcu, 17d2 mii^rnlkięm 
. królewskim, później nauczycielem domowym na Wo- 
łyniu, następnie profesorem literatury w Krzemieńcu 
a od 1811 w Wilnie; -jr 28 pa?d. 1814), ^Yszystkie 
jego pisma, • w których właściwie, szedł za gu'stem 
francuskim, wyszły w zbiorze: JDzieła E, S. U 4 
Wil. 1^24- -26, i znacbodzimy w nich: teóryę smaku 
w dziełach sztuk pięknych^ uwagi, nad językami,; sztu- 
ką pisania i postaciami mow^$ teoryę wymowy"*! po* 
ezyi; o sztuce, dobrego pisania w języku^ polskim; na- 
koniec rozbi^ory pisarzów i przykłady stylu w prozie, 
przekłady z poetów rzymskich, i inne. 

.5. Mauhycy ^ochnaCi^i (f 1834) powzją^ był myśl wy- 
kazać stanowisko nowooeeśnej literatury.polskiej; usku- 
tecznił ten zamiar poezęśei w dziełku: O literaturze 
^ polskiej w wieku dziewiętnastym'^ 1. I. War. 1830, 
w którem m6vłi q poezyi. Reszta niewyszla* 

c. BM^zIMrENNY rozwinął w poszycie I. II. III. i IV, Po- 
tctzech. Famieinika Nauk i Ęlmiefątnosci (Kr. ISiir), 
wrdsprawiei CTowa epoka poezyi polskiej, wznio- 
słe ]>bjmowanie poezyi swojskiej, i z tego stanowiska 
ocenił^ nowoczesnych poetów polskich. , Może trochę . 
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/ ^cieif>pki, ale sprawiedliwy w stosowania się do pirzyję* 

tych zasad, 
"tf. M|CHAE.A GRAB0WSKIEC9: Łiieraiura i Rrytykk cz. 

2, Wilno 1837, raa być uważane za jedoarodae z po- 

wyższĆJii pismem Mochnackiego. 

§.126. PRAWif r EKONOMIĄ FOLfTTCa^NA. Ten 

oddział zajmował dość wielu, głośniejsi ^są: J. W, BaiidŁ* 

kie» Rakowiecki, Daniłowicz, F. Słotwin^ki, i następujący: 

a. AoBAUAiiD HuBE. (Były .profesor uniwer. warszawsk.): 

O teoryueh pratqa Ąrymmalnegoi^ Wari 1828; Ogólni 

%a8ady nauki prawa kurnego 9 War. 1830; i wiele 

rozpraw w ^Temidzie pohhiej. 

i. Aleksander Wacław Maciejowski. (Bvły profesor 

uni^eK. warszaw-* a terjaz sędzia trybunafu). Pierw- 

, szy między Sła wianami napisał; " Historyą^ prawO' 

daw9tw nawiańskich^ t 4. War. 1832--5. 
c< FRYDERYfć Skarbek. (Niegdyś profesor nauk pólitycz* 
-nyph w Warszawie). NauĄa admimsfirdcyit t. 2. War.. 
1821. — Ry$ ogólny nd%iMfinamoWy War. 1824. -r- 
Gospodarstwa narodowego elementarne zasady ^ t. 2. 
War. 1820; nakoniec po francusku: '"Teorie de rickes- 
.. ^^ses socialee, i. 2. Paris 1829. I d(*obne są jego ro- 
śprawki po czasopisach rozrzucone. / 

'§• 127. .Nauki fuzyrodzon^ Naijwięcej postąpili 
w tćj gałęzi: Jąd. Sniadecki^ Stan. Slaszyć , Jundziłłj 
A^L ^agaf F. Jarockie Drzewimki^ Ociap^ski^i 
Pusch; (ten ostatni pis;!:e w języku aićroieckim). > 

§.J12&. Nauki MATEMATtczNJEfrzewyzszylywszysi- 
kie mne. , ' . ■ 

a. Jan Sniadecki. (\]r. 1756* w cierni pieźńienskiej; 
* początkiodebrał w gimnazyum lubrańskiem w Poznaniu; 
od 1772, doskonalił się w akad. krakowskiej; następnie 
zaszczycony godnością mistii^za nauczał sam. w'tćj aka- 
^ demii algebry; o<J 1778 podróżował po Niemczech , 
Hoiandyi i Francyi ; iytedytó wzywano go na obser- 
, watora do Madrytu , czego liieprzyjął ; 1781 do 86 ^ 
wykłada 'matematykę wyższą i agronomię w^Krako- 
. wie; 1787 rok przepędził w Anglii; po powrocie zno- 
wu uczy jw Krakowie aż do 1795; 1802 wzywanego 
na profesora do Bouonii, lec^ beskutecźnie. Po pow*? 
tórnćj podroży do Włdch, Fr^ncyi, Holandyi i Niemiec, 
która 4wa lata trwała, objął loONS obowiązki astrono* 
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0)a w Wilnie, i pełnił, je aż do 1825, w którym lo 
roku nzyskał żądane uwolnienie; rektorem także był 
przez lat 8; f 21 list. 1830). Wzbogacpny umysł 
wielką i wielustroan^ą nauką; wdawał się pisemnie 
. w rosprawianie o filozofii i estetyce , ale to uważaj- 
my tylko za przypadkowe; właściwie był matematy- 
kiem pracowitym i w tym zawodzie szczęśliwym. Pię- 
kną polszczyzną napisał : Baciunku ' algebraicznego 
teorya przysłotowuna do łinij kt^wyeh^ t. 2. Kr^iL. 
1783; Rosprawa o Koperniku^ Wars2/1802; Jeagra- 
fia czyli opisanie matematyczne ' ł /izj/czne ziemi, 

V War. 1803; Trysonomełrya kulista analitycznie wy- 
łożona,^ Wil. 1817, obserwaćye zaś astronomiczne wy-^ 
chodziły od 1798— 1805 w EfeD^erydachwićden: i Dzien- 
niku barona Zacba 1802, a w Efemerydach berUnskicfa, 
i w nowych Pamiętnikach akademii petersburskićj od 
1806 do 1J824. ^ ^ \ 

^b. Sebastyan Sierakowski i K. PoDCzAszinŚTSKt napisali 
architekturę; F. Meciszewski o sztuce wojskowej, 
P. Sławiisski naukę astronomii, Czech arytmetykę, 
Hrbcztna algebrę, Sapalski jeometryę wykrysiną, 
' Garbuśski zas a szczegolnićj Fr^czkiewicz, jenialni 
matematycy, licznćmi rosprawami podnieśli u nas tę 
naukę do W3rsokiego stopnia doskonałości. 
§.129. Bibliografią zajmoT^ali się} P. Bentkowskie 

J. S. Bandtkie, J. Lelewel, bobolewski, Sołtykowicz, Ju- 

szyński i kilku innych; w ogólności zrobiono nardzo wiele. 

JD. Proza krasomówcza. 

§• 130. Najbardziej sprzyjały okoliczności krasomow- 
stwu pochwalnemu, mianowicie ludzi uczonych; odznaczył 
się zaś w tym zawodzie K. Brodziński. Szereg dobrych 
kaznodziejów dość liczny; do celniejszycb należą: Praż* 
mowśki, Szaniawski, Godlewski, Przeczy Łański, Siarczyóski, . 
li w. i. Tu kładziemy tylko Osińskiego i Worom'cza. 
a. Ludwik Osii&ski. (Za księstwa warszaw, sekretarzem 
jteneral. w^lnini^teryum sprawiedliwości, potem pisarzto 
ir sądzie kassacyjnym ; za kroi. polskiego profesorem 
literatury, aterazrządcą teatru w Warszawie). W Pam. . 
iśarszaws^ przez niego wydanym 1809 i 10, jest umie^ 
czczona jego: Obrona pałkow^nika Siejsii^jiow- 

13 
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skiego^, obwiniopego b zabójstwo « w Której dał do« 
wody wielkiej zdaloości, . 
}• Jan Paweł Woronicz. (Zob. §. 111). Między pol- 
/ skimi mowcaini i kazDÓdziejami ^toi pierwszy, nawet 
przed Skargą. Wszystkie jego mowy i kazania wy- 
dane Wraz z innemi twóraipi prozą, pod napisem: Pi- 

sma Woronicza f U 6, Krak. 1832. ^^ 

• ' ^ ) . • 

5. GRAMMATirGY I SŁOWICEKARZE. 

8. 131. Pocieszającćffl jest to gsiłówanie oczyszczenia 

języka ojczystego z otn^zyzny^ zwrócenia go na właściwą 

drogę, i zapewnienia jego czystości na przyszłość. Jako 

gramatprk oazpacza się Mrozinski, a jako słownikarz Linde. 

a* Jozef Mrozinski. (Były jenerał wojska polskiego). 

Wydał: Pierw9%€ zasady gramatyki języka poitkie' 

So, Warsz. 1822, w którycb rozwinął odmienne ód 
awniejszegó pojmowanie polskiej gramatyki; na re- 
cenzyę umieszczoną w gazecie literackićj (1822) wy- 
dal: Odpowiedź f War. 1824, i w ńićj dopiął zamie- 
rzonego celu, tójest przekonał, ie jego zasady są 
z docba języka wydobyte , i istotnijB zajęły miejsce 
dawnych. 

b. JÓZEF MuczKowsKi. . (Po ukodczcnitt nauk uniwersy- 
teckich w Krakowie . około roku 1815 , nauczycielem 
wgimnazyum poznańskiem a od 1830 — 33 Wkrąkow- 
skićm ; 1834 kusztoszem a 1837 bibliotekarzem przy 
książnicy jagielonskiej). W dziele: Grammaiyka /c- 
%yka polskiego 9 Pozn« 1825, którą przerobił i pomno* 
żyt w wydaniu wtórem Krak. 1836, pierwszy poszedł 
za Mrozióskim, ale nie we wsz3r8tkiem; w wielu miej- 
scach rozwinął własne pomysły. , 

c. Samuel Bogumił Linde. (Ur. w Toruniu; około 1793 
lektorem języka polskiego w Lipsku, za księstwa war., 
rządcą liceum warszawskiego ^^ prezesem towarzystwa 
do ksiąg elementarnych i radcą izby edukacyjnej; od 
czasów królestwa polsk. teźf same obowiązki sprawo- 
wał aź do wzięcia uwolnienia 1835)^ Położył wielką 
zasługę, że pierwszy wydał: Słownik języka polskiego^ 
t. 6, War. 1807—13, objaśniona innemi sławiańskićmi. 

d. Należy tu wspomnieć AL Felińskiego rosprawą o 
ortografii, Szojfo^^ici^dL- Uwagi nad safnogłoskami 
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f 9p6łj^a$kami^ JakaboWicza Grammatyką^ M r o n- 
gowiirsa i Bobrowskiego downikt; nafconiec są 
godne paii^ięci; Rogpramy i t^ioski o ortografa pol- 
skiej przez deputacye od Towarzystwa Przyjaciót 
Nauk wyznaczoną 9 War. 1S30; Rosprawa o me^ 
trycznoicii rytmiczności języka nohkiego, szczegół'- 
niej o wierszach polskich przez J. Elsnera, z przy ' 
kładami rzecz objaśnicnącemi przez K. Broaziń* 
skiego. War. 18l0; J/Ń. Kami oskiego: flfilozo^ 
ficznoścfjązyka polskiego (w Haliczaainie); i Pro^zodya 
polska f czyli o śpiewności i miarach Jązyka polskie- 
go z przykładami w notach muzycznych przez J, F« 
Królikowskiego^ Pozaaa 1821, 
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